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Przed dyskusią budżetową 


Krakow. 16 grudnia. 

Projekt budżelu państwowego na rok 1931/2 
przedłożono przed siiiu driami Sejmowi, do- 
rodzi pewnego wysilku ze strony rządu, by 
budżet ten dostosować do krytycznej sytuacji 
kpołeczeństwu, +' r.ównaniu z rokiem bie- 
żącym zmr ejsz.se »ostały mianowicie preli- 
D nowane wyċaiki z 2.940 miljonów zł. na 
2.873 miljonów, a równocześnie dochody z 
8.038 milj. na 2.890 miljonów. Redukcja ta o- 
kazała się zresztą konieczną dlatego, że już go 
Spodarka skarbowa bieżącego roku wykazała 
niemożność osiągnięcia cyfr przewidzianych 
w budżecie, bc na podstawie wyników '7-miu 
miesięcy przewidywać można sumę dochodów 
w stosunku całorocznym na 2.740 miljonów zl. 
a zatem o okragło 300 miljonów mniej, niż to 
przewidywał budżet. Charakterystyczną jest 
przy tem rzeczą, że spadek duchodów skarbo- 
wych zaznaczył się nie w dziale podatków, lecz 
głównie w dziale ceł, monopolów i przedsię- 
biorstw państwowych. Wytłumaczyć to łatwo 
ktm, że zarówno dochody z ceł jak monopo- 
łów jak wreszcie i przedsiębiorstw państwo- 
wych dostosowują się aulomatycznie do każ- 
dorazowej koniunktury gospodarczej i równo- 
miernie z nią się obniżają, gdy natomiast do- 
chody z podatków są raczej sztywne, decyduje 
bowiem o nich nie konjunktura lecz wymiar 
urzędu skarbowego. Okoliczność ta jest nader 
ważna, gdyż znacznie łatwiej jest podatki w 
dowolnej wysokości wymierzać, niż je w tej 
Wysokości ściągać. i osłabienie gospodarcze 
Społeczeństwa wskutek kryzysu musi wreszcie 
znaleźć wyraz w obniżeniu sie dochodów skar- 
bowych także i w dziale podatków. O ile więc 
bytuacja gospodarcza nie dozna radykalnej po 
rawy — a niestety pozytywnych podstaw do 
takiej nadzieji dotychczas nie wiadać — to w 
przyszłym roku budżetowym ubvtek dochodów 
skarbowych wystapi na jaw nietylko w tych 
elastycznych działach dochodowych, jak cłach 
Mmonopolach i  przedsiębiorstwach państwo- 


wych. ale także i w sztywnych działach do- ' 


chodowvych tj. w podatkach bezpośrednich i 
pośrednich. | 

Wziąwszy te przewidywania pod rozwagę, 
trudno przypuszczać, by dochody budżetowe w 
foku przyszłym były wvższe niż w roku bic- 
Żacym tzn. 2.740 miljonów zł. tak, iż prelimi- 
uarz przyszłoroczny dochodów wydaje się o 
150 miljonów za wysoki. Widać z tego, że nie- 
Stety wysiłek rządu w kierunku redukcji wy- 
datków był o wiele za mały, wynosi bowiem 
Ww porównaniu z budżetem tegorocznym reduk 
cja ta zaledwie 25 proc, gdy np. w Rumunji 

edukowano budżet o 15 proc. a podobnie ra- 
dykalnej redukcji dokonano w innych pań- 
Stwach, jak Włoszech itd. 

Istotnie, jeśli porównamy, o ile wskutek kry 
Rysu obniżyły się budżety prywatnych jedno- 
Stek, samodzielnie zarobkujących a nie żyją- 
tych na utrzymaniu państwa, o ile zmniejszv- 
ła się produkcja w przemyśle i -wreszcie o ile 

iżyły się ceny, to ograniczenie wydatków 


| państwowych jedynie o 25 proc. uznać należy 
za stanowczo zbyt małe i nieliczące się z osła- 
bioną zdolnością płatniczą społeczeństwa, 
Możliwość zaistnienia tak znacznej, bo 150 
iniljonowej. różnicy między preliminarzem do 
chodów a jego rzeczywistem wykonaniem wy 
E na porządek dzienny kwestję realności 

budżetu i ewentualnego deficytu. Otóż tych o- 
baw wprawdzie można nie żywić, bo dotych- 
czasowym wzorem minister skarbu będzie nie- 
wątpłiwie i nadal dostosowywać każdomiesię 
czne wydatki do dochodów, tak. że do faktycz- 
nego deficytu budżetowego nie dopuści. Pomi- 
mo to jednak takie budżetowanie „na wyrost 
| jest zasadniczo niebezpieczne w każdym razie 
| rada to do większych komplikacyj i tru- 
| drości. jeśli zamiast z góry zakreślić granicę 
| wydatków tak, jak je przypuszczalnie będzie 
meżna czynić, zakreśla się tę granicę za wy- 
seko i dopiero później w miarę wykonywania 
trzeba poszczezgółne wydatki skreślać czy ież 
odraczać na późniejszą porę. 

Jest coprawda rzeczą zrozumiałą. że zreduko 
wanie wydatków budżetowych, z których wszak 
że większa część idzie na uposażenia lub też w 
jinny sposół wynika z obowiązujących ustaw, 
jest rzeczą trudna. Nie na układaniu budżetu 
jednak lsży główny punkt ciężkości polityki 
gospodarczej rządu. lecz na przeprowadzeniu 
takiej przebudowy administracji państwowej, 
by możliwem bvło zmniejszenie stanowczo zbyt 
wysokich wydatków na ten cel łożonych. O tej 


wi się wszakże jużod szeregu lat, różne komi- 
sje opracowały mnóstwo projektów zmierza- 
jacych dn ograniczenia ilości urzędów i urzę- 
dniLów, jednak żadnych realnych wyników 
praca ta dotychczas nie wydała. Nietylko zre- 
sztą wzgłąd na znaczne oszczędności, któreby 
na tej drodze można osiągnąć, czyni tę reor- 
ganizację konieczną. Domaga się jej również 


nie mniej silnie wzgląd na potrzeby gospodar- 
cze społeczeństwa, które dotychczas przy roz- 
budowie adr. inistracji państwowej w minimal 
nej tylko mierze były uwzględniane, Faktem 
już dziś niespornym jest wszakże, że nadmier- 
ny biurokratyzm u nas w zabójczy sposób 
wpływa na inicjatywę i przedsiębiorczość pry 
wainą, kręp'ując ja na każdym kroku i stawia- 
jac niepokonałne przeszkody każdej śmielszej 
próbie wyłamania się z tej mentalności etaty- 
stycznej jaka wytworzyła się w Polsce. W. 
niemniejszym stopniu stosują się zresztą wszy 
stl.e te uwagi także do innych dziedzin admi- 
nistracji, w szczególności do dziedziny ubezpie 
czeń socjalnych i administracji samorządowej 

Tu zaten: głównie leży punkt ciężkości zadań 
polityki gospodarczej rządu. Polityka ta, któ- 
rą tem konsekwentniej może wszakże rząd o- 
becnie prowadzić, ile , że nie potrzebuje oba- 
wiać się żadnych przeszkód ze strony parla- 
mentu, mus: iść w tym kierunku. by systema- 
tycznie, jeana dziedzina za drugą, zreformo- 
wać zarząd państwa w tym kierunku, by umo- 
żywić ludności czynnej w przemyśle, handlu 
i pokrewnych zawodach swobodny rozwój pra 
cy gospodarczej, stworzyć warunki dla pod- 
niesienia rentowności tej pracy i w ten spo- 
sób ułatwić ludności ponoszenie ciężarów bu- 
dżetowych, jeśli zmniejszenie tych ciężarów 
jest dla rządu rzeczą zbyt trudną, 

Na opracowaniu preliminarza budżetowego 
i uchwaleniu go potem przez Sejm nie kończą 
się zadania gospodarcze rządu, bo jest to sto- 
sunkowo naiłatwiejsza część tych zadań, Zna- 
cznie ważnicjszą i w głąb sięgającą jest praca 
nad podniesieniem  gospodarczem  społeczeń- 
stwa, w której to pracy najbardziej aktual- 
nym jest problem usprawnienia wszelkich 
dziedzin administracji z punktu widzenia roz 
woju możliwości gospodarczych kraju. 

Dr. B. S. 


| reorganizacji administracji państwowej mó- 
| 
| 
| 
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Ustawa o monopolu i pożyczge zapałezanej 


wpłynęła do Sejmu 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


I 
Warszawa 15. 12, Sin. Do laski marszał- 
kowskiej wpłynął projekt ustawy o monopo- 
lu zapałczanym i o zaciągnięciu 6 i pół procen 
towej pożyczki zagranicznej. Projekt ustawy 
e monopolu zapałczanym składa się z 25 arty- 
kułów. Posilanowienia ogólne, zawarte w pier- 
wszych czterech artykułach. rozszerzają mono 
poł państwa na zapałki wszelkiego rodzaju, 
na pręciki z drzewa używane na zapałki, na 
masę drzewną używaną na pudełka do zapa- 
łek, na gotowe pudełka do zapałek, na zapal- 


niczki oraz ich części zmienne z wyjątkiem e- ` 


lektrycznycb umocowanych na wszelkiego ro- 


dzaju środkach lokomocji, oraz złotych i srebr 


nych, zaopatrzonych cechą urzędu probiercze- 


go. Zaparki zagraniczne będą podlegać opłacie | 


monopolowej w wysokości 268 złotych od mi- 
ljona skrzyń, zapalniczki kieszonkowe 10 zł, 


je sztuki, zapalniczki ścienne lub stołowe 20 


zł. zapalniczki złote i srebrne nie wchodzące 


| w zakres monopolu 20 zł. od sztuki. Monopol 


zostaje przedłużony do 30 września 1965 r. 


Dalei umowa przewiduje przejście własności 
fabryk na czas trwana dzierżawy do rąk spół- 
ki dzierżawnej. Spółka dzierżawma w terminie 
wygaśnięcią uniowy prócz fabryk oddać ma 

| skarbowi państwa także fundusz obrotowy w 
wysokości 25 miljonów zł. Wartość inwestycyj, 
które spółka ma złożyć w różne fabryki wy” 
niesie od 5i pół do 6 milionów ' dolarów. 

' Czynsz dzierżawy wynosić będzie zasadniczo 

24 i pół miljona zł. rocznie, tj. © 11 i pół miljo- 


Przy bólach lub zawrotach głowy, szumie w uszach, 
bezsenności. złem samopoczuciu. pobudzeniu, należy 
natychmiast zastosować wypróbowaBy przy tych dole- 
gliwościach środek — wodę gorzką „Franciszka-Józefa* 
| ooo U EE "||| EE | 


ma więcej. niż w r. 1929. Cena hurtowna zapa 
łek zostanie podwyższona © zł. 122.6 na skrzy- 
ni, co rówina się 2 groszom i 452 tysięcznym 
na pudełku. Podwyżka ta przeliczona na ogól- 
ną ilość zapałek, kasumowanych w kraju, wy” 
mesie 18.217.000. przyczem rząd zyska na tej 
podwyżce 13.300-000 zł., a spółka zapałczana 
4,917.000 zł., tzn. że z podwyżki cen zapałek 
73 proc. bierze rząd, a 23 proc. spółka. Cena 
jednego pudełka zapałek, która wynosła przed 
wprowadzeniem uionopołu 5 gr. potem 6 i 8 
groszy wynosić będzie obecnie 10 groszy. 

Drugi projekt ustawy o 

POŻYCZCE ZAPALCZANEJ 
upoważnia ministra skarbu do zaciągnięcia 
pożyczki zagranicznej na sumę 32.400.000 dola 
rów w złocie i wypuszczenia w tym celu obli- 
gacyj państwowych na 35 lat oprocentowa- 
nych na 6 i pół procent. Z tego pójdzie: 4.350,000 
zł. na przedterminowe umorzenie 7 proc. obli- 
gacyj skarbowych z 2 sierpnia 1926, 18.052.000 
zł. na zwrot Bankowi Gospodarstwa Krajowe- 
go za wyłożone przez Bank sumy na procenty 
i amortyzacje pożyczek zaciągniętych przez 
skarb w obligacjach komunalnych, dalej 50 
miłljonów zł. na przedterminowe spłaty innych 
długów państwowych, 25 miljonów na budo- 
wę portu w Gdyni, 15 milj. na budowę kabla 
telefonicznego Warszawa — Cieszyn, 30 milj. 
na inne inwestycje państwowe. które określi 
rada ministrów. Pozostałą resztę rząd ina zu- 
żyć na lokatę krajowych papierów kredytu dłu 
goterminowego. 

Projekt ustawy o pożyczce zapałczanej za- 

wiera m. in. ustęp: W ciągu 30 dni od ogłosze 
nia ustawy wszystkie przedsiębiorstwa produ- 
kujące nowe objekty monopolu zapałczanego a 
mianowicie zapalniczki, pręciki, taśmy drzew 
ne i gotowe pudełka winne złożyć odpowied- 
nie dokładne informacje właściwemu urzęd- 
nikowi skarbowemu. Wszystkie te przedsię- 
biorstwa będą odsprzedane państwowemu mo- 
nopolowi zapałczanemu. Cenę wykupu ustano 
wi komisja szacunkowa mianowana przez mi- 
nistra skarbu. 
' W uzasadnieniu do projektu ustawy czyta- 
my: Od czasu emisji pożyczki stabilizacyjnej 
7 proc. nastąpiło mocne pogorszenie zagranicz 
nych rynków kredytu długoterminowego, Po- 
łyczha stabilizacyjna spadła z 92 na 75. Bio- 
rąc pod uwagę ten fakt, kurs pożyczki zapał- 
czanej uznać należy za relatywnie korzystny, 
choć biorąc absolutnie jest on tylko nieco niż- 
szy od kursu pożyczki stabilizacyjnej. Poży- 
czka slabilizacyjna była na 7 proc. a zrealizo- 
wana była po kursie wynoszącym 945, poży- 
czka zapałczana będzie zrealizowana faktycz- 
nie z obciążeniem 9,44. 

Szwedzka spółka zapałczana dołączyła do u 
mowy oświadczenie zawiadamiające, że tekst 
umowy jest jej znany i że przyjmuje gwaran- 
cję na jej wykonanie. 


Francuska pożyczka kolejowa 
dla Polski 


Warszawa 15. 12. Sin. Minister komuni 
kacji Kuehn przyjął dziś przedstawicieli kon 
sorcjam francuskiego, którzy złożyli oficjalną 
ofertę na udzicienie pożyczki przeznaczonej na 
dokończenie budowy magistrali kolejowej i 
węslowej Gdynia — Górny Śląsk. Minister ko- 
munikacji udzieli konsorcjum temu odpowie- 
dzi po szczegółowem zaznajomieniu się z wa- 
runkami oferty i rozpatrzeniu ich wspólnie z 
ministrein skarbu. 


Rząd wniósł do Sejmu 
projekt zniesienia ograniczeń carskich 
(Teleionem od naszego korespondenta) 
Warszawa. I5 12. (Sin) Do laski marszał- 
kowskiej wpłynął wniosek rządowy o zniesie 
me dawnych ograniczeń wyznaniowych car 
skich obowiązujących jeszcze na terenie b. Kou 
zresówki. 


„NOWY DZIENNIK" środa 17. 12. 1930. 


Marszałek Piłsudski wyjęchał wczoraj 
na Maderę 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


wieczorem wyjechał marszałek Piłsudski przez 
Wiedeń na Maderę. 

Na pożegnanie marsz. Piłsudskiego zgrmma” 
dzili się na dworcu przedstawiciele rządu z pre 
mjerem Sławkiem na czele, przedstawiciele 
Sejmu i Senatu z obu marszałkami na czele am 
basador francuski Laroche, generalicja z gen. 
Sosnkowskim i Fabrycym na czele. Na krótko 
przed odjazdem pociągu przybył marsz. Piłsud 
ski ubrany w mundur wojskowy w towarzy” 
stwie małżonki oraz obu córek. Po przybyciu 


marszałka całe towarzystwo przeszło do sab- 
nów recepcyjnycii na dworcu, gdzie marsza” 
lek pożegnał się z dyguitarzami, Dłuższą rog- 
mową zaszczycił marszałek ambasadora Laro- 
che poczem udał się na peron, gdzie zajął miej 
sce w wagonie salonowym. Na dwotcu dokona: 
no zdjęć fotograficznych. Marszałek wyjechał 
w towarzystwie lekarza pułk. dra Wbyczyńskie 
go. 
Marsz. Piłsudski jedzie przez Wiedeń, Tyrol, 
Szwajcarię i Francje. 


Gzy dojdzie do dyskusji w sprawie Brześcia 
na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu? 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa 15. 12. Sin. Jutrzejsze (wtor- 
kowe) posiedzenie Sejmu budzi szczególne za- 
interesowanie ze względu na to, że na porząd- 
ku dziennym jako punkt trzeci figuruje wnio 
sek Klubu Narodowego w sprawie uwięzienia 
b, posłów i postępowania wobec nich w twier- 
dzy brzeskiej. W sprawie tej odbyły się dziś 

wady prezydjum BB. Wedle krążących po- 
głosek. BB. będzie głosować przeciwko nagło- 
ści wniosku. Gdyby nagłość wniosku została 
odrzucona, jest rzeczą wątpliwą. czy PPS. zgło 
si swój nagły wniosek w sprawie brzeskiej Pre 
zes klubu PPS. poseł Niedziałkowsh oświad- 
czy! dziś w rozmowie z dziennikarzami: Fakty 
i nazwiska w sprawie Brześcia, które mieliśmy 
możność zebrać od więźniów brzeskich już 
zwolnionych — bo jak wiadomo, jeszcze część 
więźniów nie została zwolniona — są w na- 
szem posiadaniu. Mogę **wierdzić, że o ile B. 


Warszawa. 15. I2. (Sin) Dziś, o godz. 7.20 
| 


Nowy Jork 15. 12. ŻAT. Prof. Einstein 
podejmowany był wczoraj uroczyście w City 
Hall w Nowym Yorku. Przyjęcie tego rodzaju 
w City Hall urządzone było poraz pierwszy w 
dziejach Nowego Yorku. Na czele miejskiego 


komitetu przyjęcia stał prezydent Columbia 
University Murray Butler, który powitał Ein- 
steina jako „panującego monarchę w królest- 
wie ducha“. ' 


° a a 
Now: York 15. 12, ŻAT. Einstein przyjął 
delegację sjonistyczną z Usyszkinem na czele. 
Delegacja wręczyła mu dyplom Złotej Księgi 
Żydowskiego Funduszu Narodowego. 


Paryż 15. 12. (B) Poincare zasłabł wczo- 
raj nagle. Zawezwani lekarze nie postawili ża 
dnej djagnozy. stwierdzili tylko sian podgo- 
rączkowy, co może stać w związku z operacją 
jaką przeszedł z poczatkiem bieżącego roku. 
Stan chorego nie budzi narazie żadnych obaw 
jednakże ze względu na podeszły wiek pacjen 
ta lekarze polecili mu pozostać w łóżku. 


Anglja nie przyjmuje do wiadomości 
nofy sowieckiej 


—— M O A ZE O AAA WO. EE Z W R A O A Z ZZ | PON O Z WON 
nnn 


bie gmin w sprawie interwencji ambasadora 
angielskiego w Moskwie w związku z proce- 
sem przemysłowym oświadczył dziś minister 
ı spraw zagranicznych Henderson, że odpowiedź 


Londyn 15. 12. (L) Na interpelację w Iz- | 


K. nie dopuści jutro do dyskusji merytorycznej 
w sprawie Brześcia, jesteśmy przygotowani, 
by fakty i nazwiska publicznie zrzucić z try- 
buny sejrnowej. 

Czy jednak dojdzie na przedpołudnowem po 


siedzeniu do rozpatrzenia sprawy brzeskiej, 
trudno w tej chwil przewidzieć. Pierwszym 
punktem porządku dziennego jest sprawozda- 


nie komisji regulaminowej o nowym projekcie 
regulaminu sejmowego, a więc będzie dyskusja 
nad tem sprawozdaniem. Następnie odbędzie 
się pierwsze czytanie budżetu. a wiec nastąpi 
cxpcse ministra skarbt. Te dwa punkty porząd 
ku dziennego mogą całkowcie wypełnić cate 
posiedzenie przedpołudni'we. Zachodzi jednak 
możliwość odroczenia posiedzenia do popołu* 
dnia. ewentualnie wyznaczenia następnego po“ 
siedzenia na Środę 


Nowy York 15. 12. ŻAT. Radjo transmi- 
:owało wczoraj przemówienie Einsteina o sy- 
tuacji w Palestynie. Ostra krytyka — oświad- 
czył Einstein — jaka spotkała ze strony Ży- 
dów niektóre kroki poczynione przez admini- 
strację angielską, świadczy o tem, że naród ży 
dowski pragnie żyć i bronić swego prawa do 
rozwoju. Żydzi palestyńscy winni poświęcić 
należytą uwagę stosunkom z Arabami. Przez 
należyte ukształtowanie tych stosunków moż- 
na łatwo będzie w przyszłości uniknąć tego nie 
bezpiecznego napięcia, które może być wyzy- 
skane w celi: wrogiej agitacji przeciwko Ży- 
dom. 


rządu sowieckiego nie uważa za wystarczają- 
cą. Henderson polecił angielskiemu ambasado 
rowi w Moskwie, aby komisarzowi spraw za- 
granicznych oświadczył. że rząd angielski od- 
powiedzi rządu sowieckiego nie przyjał do 
wiadorności. 


Nowy ambasador sowiecki w Berlinie 


Berlin. 15, 12. (Sch) Nowy ambasador sowie 
cki w Berlinie, Chinczuk, przedłożył dziś prezy 
dentowi FHindenburgowi swe listy uwierzytel” 
nające. 
| m oo E 


Berlin 15. 2. (Sch) Przy zbiegu Leipziger 
i Mauerstrasse zderzyły się dziś dwa tramwaje 
wskutek czego uszkodzone zostały oba wozy: 
15 osób odniosło rany. 
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Wojna wszystkich przeciw 
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wszystkim 


Największym błędem geogratów jest ozna- 
Kzenie na mapie olbrzymiego pańsiwa Chin je 
dnym kołorem, podczas gdy trzebaby właści- 
(wie użyć conajmniej pięć kolorów. Chińczycy 
ie, podobnie jak i Hindusi, rozpadają się 
Ða kilka grup rasowych i na kilkadziesiąt ję- 
gykowych. Obok mongolskich mandżurów wi 
Hzimy w Chinach i Tybelańczyków i Tatarów 
i właściwych Chińczyków i Turkmenów. Róż 
mice językowe zaś są tak znaczne, że Chińczyk 
z Ning-Po, lub z Szanghaju może się porozu- 

ieć ze swym rodakiem z Kantonu jedynie po 
angielsku. 

b Nie nie jednoczy tego 400-miljonowego lu- 
du: ani charakter, ani wspomnienia, gdyż star 
sze pokolenie wymiera. 

Natomiast główny powód jego braku jedno- 
Ści, to olbrzymie przestrzenie państwa wscho- 
dzącego słońca. 

Nikt dziś nie może zrozumieć, jakim cu- 
dem obcv Chińczykom monarcha mandżurski 
zdołał narzucić im swą władzę i przekazać ją 
Swym następcom na całe setki lat. Nic jednak 
nic zmieni faktu, że wraz z usunięciem dyna- 
Stji zniszczona została — zdaje się bezpowrot- 
nie — jedność Chin. Rząd nankiński, pomimo 
dyktatury Czan-Kaj-Szeka (nec Hercules con- 
tra plures), jest zbyt słaby, by móc władzę 


Swą rozszerzyć na całe Chiny i utrzymać ją, | 


Dziś jedynym niepodzielnym władcą w Chi- 
nach jest pieniadz, który odgrywa największą 
rolę nawet w sukcesach militarnych. Sprzeda- 
ia się generałowie, sprzedają się wyżsi i niżsi 
ficerowie, sprzedaja rodzice, dzieci. sprzedają 
Się w niewolę całe rodziny, bv nie zemrzeć z 
Głodu w splądrowanej i objedzonej przez żoł 

Nierzy okolicy. 

„Chiny rozdarte są dziś na cztery części: Nan 
kin utrzymuje jeszcze swą władze na południw 
chrześcijanin Fen-Ju-Siang na północy. svn 
Czang-S0-Lina, marszalck Czang-Su-Liang 

Wyruszył ze swej Mandżurii. rzekomo, aby po 
godzić tamte dwie partje, ale w rzeczywistoś- 
Ci szło mu tylko o olbrzymie dochody z ceł w 
Tien-Tsinie i o hogactwa. pozostałe jeszcze mi 
mo wszystkich plądrowań w dawnym cesar- 
skim Pekinie. 1 szkoda. gdyż nikt nie nadaje 
Się w wiekszvin stopniu na koncvljatora. jak 
władca Mandzurji. 

Mandżurowie stanowia jeden z najbitniej- 
szych. a przytem najkarniejszych szczepów 
chińskich. Na nich to p'zecież przez setki lat 
opierała się władza cesarzy chińskich nad ol- 
brzyiniem państwem. W obawie przed nieli- 


czną, lecz bitną armją Czang-Su- Lianga, Feng 
Ju-Siano bez boju opuścił i dochodowy Tien- 
Tsin i stolicę północnych Chin, Pekin. 

W urodzajnej i bogatej dolinie Jang-Tse 
Kiangu usadowili się komuniści. Tak się ich o 
 licjalnie nazywa. W gruncie rzeczy bowiem 
są to zwykle bandy piratów i rozbójników, któ 

re korzystają z ciągłego wrzenia w kotle chiń- 
| skim. Liczne ich armje rosną stale dzięki nie- 

słychanemu terrorowi i okrucieństwu, jakie 
| stosują do własnych braci. Napady tych band 
|na miasta i miasteczka w dolinie Jang-Tse- 
Kiangu stały się dziś już głośne na cały świat. 

Cały niemal ożywiony ruch handlowy na rze- 
| ce kontrolowany jest przez„,armje* komunis- 
| tyvczne. Od szeregu miesięcy trwa wzdłuż brze 
| gów Jang-Tse-Kiangu ożywiona strzelanina 
,karabinowa 2 nawet kanonada artyleryjska, 

Mimo faktycznej słabości organizacyjnej i 
bojowej tych Band, Czang-Kai-Szek nie roz- 
| prawia się z niemi, mając oczy zwrócone prze 
, dewszystkiem na północ. Armje komunistycz- 
| ne nad Jang-Tse-Kiangiem zagrażają spokoj- 
i nej ludności i tamują ruch handlowy mocarstw 
ı ale dvktatorowi nankińskiemu nie odbieraja 
snu. Gdyby się zdołał uporać z ambitnym Fen- 
Ju-Siangiem, bandy rozbójnicze rozpędziłhy 
łatwo. 

Narazie jednak nic nie zwiastuje bliskiego 
rozwiazania na północy, a tymczasem najlep- 
sze interesy n? chińskiej wojnie domowej ro- 
|l bia Niemcv i holszewicy. którzy masowo do- 
| Ram broni zwalczajacym się wzajemnie 
| generałom i marszałkom. Kraj ubożeje i staje 
sie coraz gorszym odbiorca towarów europej- 
skich i amervkańskich. A. 5. 
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| zabiorą niest'sprawieBrześcia 


*Tetefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa 15. 12. Jak słychać nagłość 
wniosku Klubu Narodowego w sprawie Brze- 
ścia uzasadniać ma poseł Nowodworski. Nie 
jest wykluczone. że w sprawie wniosku PPS. 
przemawiać ma b. inarszałek Daszyński. 


Gen. Konarzewski kierewnikiem min. 
spraw wrjskrwych 
Warszawa 15. 12. P. Prezydent Rzplitej 
podpisał w dniu dzisiejszym dekret, w którym 
porucza gen. Konarzewskiemu podsekretarzo- 
wi w min. spraw wojsk. kierownictwo mini- 
sterstwa spraw wojskowych od 16 grudnia br. 


Kobieta 
współczesna 
nie poddaje się już cier- (4 9 
pliwie bólowi głowy.Gdy WÆ 
ten ból,nieuniknionyprzy (g 
SJ dzisiejszym tempie życia, 
zaczyna jej dokuczać, za- 


J żywa szybko 1—2 orygi- 
nalnych tabletek Aspiriny, 
któresprawiają jej ulgę. 


Istnieje tylko jedna 


ASPIRINA 


ia 


Każde opakowanie i każda tabletka or 
nalnej Aspiriny opałrzone są znakiem BAYER. 


Zwracamy się tą drogą do wszystkich referen- 
tów wyjeżdżających na wieczorki chanukowe 
z ramienia Żydowskiego Funduszu Narodowego, 
by w tych miastach, gdzie przemawiają w spra- 
vie KKL. zwołali posiedzenia Lokalnych Komisy 
Szeklowych i omówili sprawę propagandy szekla 
w danej miejscowości Nadto prosimy o poświę- 
cerie p'wnej części przemówienia omówieniu zna- 
czenia XVII Kongresu, zwołanego na połowę lm 
tego przyszłego roku i w związku z tem o we: 
zwanie zebranych do kupowania i propagowania 
szekla. 

Centrala Żydowskiego Funduszu Narodowego 
Centralna Komisja Szekiowa dla zach. Malopolski 

i Śląska 


Posiedzenie Lokalnej Komisji Szeklowej wraz 
z rcferentami szeklowymi wszystkich orgłanizacyj 
ocbędzie się dziś we wtorek o godz. 7'30 wiecz. 
w lokalu Org Słońskiej, Stradom 15. 
A a oO 


Roszczenia francuskie do koncesji 
Morza Martwego 

Londyn (ŻAT.) Na ostatniem posiedze- 
niu parlamentu ang'ec'skiego pułk. Hovard Bu 
ry zgłosił interpelację w sprawie roszczeń fran 
cuskich do «onsesji przy Morzu Martwem i do 
, magał się odpowiedzi, czy spór ten oddany bę- 
dzić do rozstrzygnięcia Międzynaradowemu 
| Irybunałow: Sprawiedliwości w Hadze. 

W odpow'edzi na tę interpelację minister 
tłenderson "świndczył. iż rząd Jego Królew- 
skiej Mości zakomun:kcwał rządowi francas- 
kiemu, że gotów jest przekazać spór w spra- 
wie koncesji przy Moru Martwem sądowi roz 
jemczemu. Rokorvan'a z rządem francuskim są 
w toku. bardzi?) więc szczegółowych wyjaś- 

|rień w tej sprawie ininistcr Herdeson niema 
| możności udziei:ć 
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Z TEATRU M. J. SŁOWACKIEGO 


Proboszcz wśróc biedaków 


„Komedja w 5 aktach A. de Larde i F, Chaine, 
według powieści K. Vautel'a. 
Przekład E. Waronieckiezo, Reżyser 
Nowakowski. 

Przez dwa sezony utrzymała się na repertua 
Tze naszego teatnu pełna humoru komedia pt. 
„Proboszcz wśród bogaczy'. Obecnie weszła 
ną afisz część dalsza iako „Proboszcz wśród 
biedaków. 

Część pierwsza była istotnie bardzo miłą, 
Sympatyczuie komedia pełną umiaru dobrego 
Smaku. Byia dobrze konsekwentnie przepro- 
wadzona, nie przeladd<wana niepotrzebnym ba“ 
lastem. choć nie brak w mej frywoinego hu- 
moru ani satyry pelitycznej. O częśc: drugiej 
hestety tego powiedzieć nie można. jest to dzi 
Wny zbiór różnorodności. jakiś lamus niepotrze 
bnych w wielkiej mierze rekwizytów. 

Czego w tej komedi' niema. kogo autorzy nie 
wprowadzają, jakich środków używają do pod 
malowania indywidualności tego nawskróś ko 
Chanego proboszcza! 

Przewijają się przed nami ksęża  biedacy. 

yd. robotnicy, anarchiści, ministrowie. kardy- 
nałowie. sam papież szpiedzy © kontrwywiad 
— słowem œ Żywe i możliwe, do wprowadze” 


Wacław 


nia przed rampę. 

Każda z tych osób, to typy — to sytuacje — 
nieonial że oddzelny akt, nie dziw więc. że auto 
rzy ledwie sobie poradzili aż z piątką aktów. 
A naprawdę można byłoby wypowiedzieć się 

| bez reszty w trzech zwartych odsłonach. 

Problem obraca się około pojęcia „biedni“. 
Moi (proboszcza) biedni -— i xh (całej reszty) 
„biedni*. On podchodz do nich sercem. dla ca” 
łej reszty są interesem. Rzecz jasna. że serce 
najgorzej jest rozumiane, toteż wprowadza bo- 
hatera w szereg niepowodzeń, kończy się zaś 
jego triumfem — awansem z rąk samego pa- 
pieża. 

Rozwlekłość komedji wychodzi jej na szkodę 
— nuży bowiem i rozwadnia tę dozę humoru. 
którą posiada kapitalna osoba prob: szcza. W 
porównaniu z częścią pierwszą — jest atoli ten 
broboszcz bledszy i płytszy. Te „psiekrwie”. 
czy podobne „wyrwania się“ n:e są humorem — 
zaś to mimowolne „Madelon“. czy soena z 
psem Z części pierwszej były przecież wspa” 
niałe. Widocznie „bogaczom'* należy sę zawsze 
lepszy : smaczneęjszy kąsek. niż .biedakom* O- 
łówek reżysera. często tak wszechwładny. 
tym razem był stępiony Należało z aktu trze 
ciego skreślić bardzo wiele zaś piąty w całośc 
Bo hokus-pokus ostatn'ego aktu nie stoi w žad 
nym związku z dziejam proboszcza 


cjan Krzemieński, nadając m już w pierw- 
| 


: niczęg> | dzenie. 


mu nie dodaje. A dla efektu wymachrwania pa” 
rasolem nie warto było zachować ten akt. 
Proboszcza Pellegrin doskonale zagrał p. La 


szych kilku chwłach właściwą linję, którą u” 
trzymał przez cały czas. Helena (p. Ludwiżan* 
ka) nie zła w akcie pierwszym. nie stanęła na 
wyskości zadania w dalszych — może papie” 
rowa ta zresztą rola, nie dała się mmo wysił* 
ków ożywić. Z tego samego szlachetnego ma" 
terjału zbudowana też rola drugiego bohatera, 
Piotra Czerwocego. choć p. Burnatowicz rato" 
wał ją jak tylko mógł. Z innych ról na wyszcze 
gólnienie zasługują: papież (p. Nowakowski), 
kard. Volpini (p. Jednowski), krótka rólka Bar. 
Kranacha (p. Fabisiak). P. Leliwa dał arcyzaba 
wng postać dorobkewicza i karjerowicza. mint 
stra Cusinet — podkreślić jednak należy z ża” 
lem. że świetny ten artysta wszystkim swym 
postaciom daje jedną płaszczyzmę i maskę. 

Reszta postaci już z winy autorów bezdu- 
sznę kukły, chwilami bardzo dobre. To ostre i 
naiwne kontrastowanie charakterów „białych“ 
i „czarnych“ nie było najszczęśliwszym pomy” 
słem reżyserskim. choć reżyser włożył w tę 
komedję wiele rzetelnej pracy. 

Dzięki ułub onej postaci proboszcza Pele- 
grin komedja będzie zapewne miała powo 
L Fieischmaan (w Z.) 


Przy bólach lub zawrotach głowy, szumie w uszach, 
bezsenności. złem samopoczuciu. pobudzeniu, należy 
natychmiast zastosować wypróbowaBy przy tych dole- 
gliwościach środek — wodę gorzką „Franciszka-Józefa* 
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ma więcej. niż w r. 1929. Cena hurtowna zapa 
łek zostanie podwyższona © zł. 122.6 na skrzy- 
ni, co rówina się 2 groszom i 452 tysięcznym 
na pudełku. Podwyżka ta przeliczona na ogól- 
ną ilość zapałek, kasumowanych w kraju, wy” 
mesie 18.217.000. przyczem rząd zyska na tej 
podwyżce 13.300-000 zł., a spółka zapałczana 
4,917.000 zł., tzn. że z podwyżki cen zapałek 
73 proc. bierze rząd, a 23 proc. spółka. Cena 
jednego pudełka zapałek, która wynosła przed 
wprowadzeniem uionopołu 5 gr. potem 6 i 8 
groszy wynosić będzie obecnie 10 groszy. 

Drugi projekt ustawy o 

POŻYCZCE ZAPALCZANEJ 
upoważnia ministra skarbu do zaciągnięcia 
pożyczki zagranicznej na sumę 32.400.000 dola 
rów w złocie i wypuszczenia w tym celu obli- 
gacyj państwowych na 35 lat oprocentowa- 
nych na 6 i pół procent. Z tego pójdzie: 4.350,000 
zł. na przedterminowe umorzenie 7 proc. obli- 
gacyj skarbowych z 2 sierpnia 1926, 18.052.000 
zł. na zwrot Bankowi Gospodarstwa Krajowe- 
go za wyłożone przez Bank sumy na procenty 
i amortyzacje pożyczek zaciągniętych przez 
skarb w obligacjach komunalnych, dalej 50 
miłjonów zł. na przedterminowe spłaty innych 
długów państwowych, 25 miljonów na budo- 
wę portu w Gdyni, 15 milj. na budowę kabla 
telefonicznego Warszawa — Cieszyn, 30 milj. 
na inne inwestycje państwowe. które określi 
rada ministrów. Pozostałą resztę rząd ina zu- 
żyć na lokatę krajowych papierów kredytu dłu 
goterminowego. 

Projekt ustawy o pożyczce zapałczanej za- 

wiera m. in. ustęp: W ciągu 30 dni od ogłosze 
nia ustawy wszystkie przedsiębiorstwa produ- 
kujące nowe objekty monopolu zapałczanego a 
mianowicie zapalniczki, pręciki, taśmy drzew 
ne i gotowe pudełka winne złożyć odpowied- 
nie dokładne informacje właściwemu urzęd- 
nikowi skarbowemu. Wszystkie te przedsię- 
biorstwa będą odsprzedane państwowemu mo- 
nopolowi zapałczanemu. Cenę wykupu ustano 
wi komisja szacunkowa mianowana przez mi- 
nistra skarbu. 
' W uzasadnieniu do projektu ustawy czyta- 
my: Od czasu emisji pożyczki stabilizacyjnej 
7 proc. nastąpiło mocne pogorszenie zagranicz 
nych rynków kredytu długoterminowego, Po- 
łyczkha stabilizacyjna spadła z 92 na 75. Bio- 
rąc pod uwagę ten fakt, kurs pożyczki zapał- 
czanej uznać należy za relatywnie korzystny, 
choć biorąc absolutnie jest on tylko nieco niż- 
szy od kursu pożyczki stabilizacyjnej. Poży- 
czka slabilizacyjna była na 7 proc. a zrealizo- 
wana była po kursie wynoszącym 945, poży- 
czka zapałczana będzie zrealizowana faktycz- 
nie z obciążeniem 9,44. 

Szwedzka spółka zapałczana dołączyła do u 
mowy oświadczenie zawiadamiające, że tekst 
umowy jest jej znany i że przyjmuje gwaran- 
cję na jej wykonanie. 


Francuska pożyczka kolejowa 
dla Polski 


Warszawa 15. 12. Sin. Minister komuni 
kacji Kuehn przyjął dziś przedstawicieli kon 
sorcjam francuskiego, którzy złożyli oficjalną 
ofertę na udzicienie pożyczki przeznaczonej na 
dokończenie budowy magistrali kolejowej i 
węslowej Gdynia — Górny Śląsk. Minister ko- 
munikacji udzieli konsorcjum temu odpowie- 
dzi po szczegółowem zaznajomieniu się z wa- 
runkami oferty i rozpatrzeniu ich wspólnie z 
ministrein skarbu. 


Rząd wniósł do Sejmu 
projekt zniesienia ograniczeń carskich 
(Teleionem od naszego korespondenta) 
Warszawa. 15 12. (Sin) Do laski marszał- 
kowskiej wpłynął wniosek rządowy o Zniesie- 
nke dawnych ograniczeń wyznaniowych car 
skich obowiązujących jeszcze na terenie b. Kou 
gresówki. 


„NOWY DZIENNIK” środa 17. 12. 1930. 


Marszałek Piłsudski wyjęchał wczoraj 
na Maderę 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


wieczorem wyjechał marszałek Piłsudski przez 
Wiedeń na Maderę. 

Na pożegnanie marsz. Piłsudskiego zgrwmma” 
dzili się na dworcu przedstawiciele rządu z pre 
mjerem Sławkiem na czele, przedstawiciele 
Sejmu i Senatu z obu marszałkami na czele am 
basador francuski Laroche, generalicja z gen. 
Sosnkowskim i Fabrycym na czele. Na krótko 
przed odjazdem pociągu przybył marsz. Piłsud 
ski ubrany w mundur wojskowy w towarzy” 
stwie małżonki oraz obu córek. Po przybyciu 


marszałka całe towarzystwo przeszło do sab 
nów recepcyjnycii na dworcu, gdzie marsza” 
lek pożegnał się z dyguitarzami, Dłuższą rog- 
mową zaszczycił marszałek ambasadora Laro- 
che poczem udał się na peron, gdzie zajął miej 
sce w wagonie salonowym. Na dworcu dokona: 
no zdjęć fotograficznych. Marszałek wyjechań 
w towarzystwie lekarza pułk. dra Wbyczyńskie 
go. 
Marsz. Piłsudski jedzie przez Wiedeń, Tyrol, 
Szwajcarię i Francje. 


Gzy dojdzie do dyskusji w sprawie Brześcia 
na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu? 


(Tełefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa 15. 12. Sin. Jutrzejsze (wtor- 
kowe) posiedzenie Sejmu budzi szczególne za- 
interesowanie ze względu na to, że na porząd- 
ku dziennym jako punkt trzeci figuruje wnio 
sek Klubu Narodowego w sprawie uwięzienia 
b, posłów i postępowania wobec nich w twier- 
dzy brzeskiej. W sprawie tej odbyły się dziś 

"ady prezydjaum BB. Wedle krążących po- 
głosek. BB. będzie głosować przeciwko nagło- 
ści wniosku. Gdyby nagłość wniosku została 
odrzucona, jest rzeczą wątpliwą. czy PPS. zgło 
si swój nagły wniosek w sprawie brzeskiej Pre 
zes klubu PPS. poseł Niedziałkowsh oświad- 
czy! dziś w rozmowie z dziennikarzami: Fakty 
i nazwiska w sprawie Brześcia, które mieliśmy 
możność zebrać od więźniów brzeskich już 
zwolnionych — bo jak wiadomo, jeszcze część 
więżniów nie została zwolniona — są w na- 
szem posiadaniu. Mogę **wierdzić, że o ile B. 


Warszawa. 15. I2. (Sin) Dziś, o godz. 7.20 
| 


Nowy Jork 15. 12. ŻAT. Prof. Einstein 
podejmowany był wczoraj uroczyście w City 
Hall w Nowym Yorku. Przyjęcie tego rodzaju 
w City Hall urządzone było poraz pierwszy w 
dziejach Nowego Yorku. Na czele miejskiego 


komitetu przyjęcia stał prezydent Columbia 
University Murray Butler, który powitał Ein- 
steina jako „panującego monarchę w królest- 
wie ducha“. ' 


e a a 
Now: York 15. 12, ŻAT. Einstein przyjął 
delegację sjonistyczną z Usyszkinem na czele. 
Delegacja wręczyła mu dyplom Złotej Księgi 
Żydowskiego Funduszu Narodowego. 


Paryż 15. 12. (B) Poincare zasłabł wczo- 
raj nagle. Zawezwani lekarze nie postawili ża 
dnej djagnozy. stwierdzili tylko sian podgo- 
rączkowy, co może stać w związku z operacją 
jaką przeszedł z poczatkiem bieżącego roku. 
Stan chorego nie budzi narazie żadnych obaw 
jednakże ze względu na podeszły wiek pacjen 
ta lekarze polecili mu pozostać w łóżku. 


Angilja nie przyjmuje do wiadomości 
nofy sowieckiej 

Londyn 15. 12. (Ly Na interpelację w Iz- 

bie gmin w sprawie interwencji ambasadora 

angielskiego w Moskwie w związku z proce- 

sem przemysłowym oświadczył dziś minister 

ı spraw zagranicznych Henderson, że odpowiedź 


—— m O A A Z O AW. EEE Z W R A O A Z ZZ | PON Z Z ON 
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K. nie dopuści jutro do dyskusji merytorycznej 
w sprawie Brześcia, jesteśmy przygotowani, 
by fakty i nazwiska publicznie zrzucić z try- 
buny sejrnowej. 

Czy jednak dojdzie na przedpołudnowem po 


siedzeniu do rozpatrzenia sprawy brzeskiej, 
trudno w tej chwil przewidzieć. Pierwszym 
punktem porządku dziennego jest sprawozda- 


nie komisji regulaminowej o nowym projekcie 
regulaminu sejmowego, a więc będzie dyskusja 
nad tem sprawozdaniem. Następnie odbędzie 
się pierwsze czytanie budżetu. a wiec nastąpi 
cxpcse ministra skarbt. Te dwa punkty porząd 
ku dziennego mogą całkowcie wypełnić cate 
posiedzenie przedpołudni'we. Zachodzi jednak 
możliwość odroczenia posiedzenia do popołu* 
dnia. ewentualnie wyznaczenia następnego po“ 
siedzenia na Środę 


Nowy York 15. 12. ŻAT. Radjo transmi- 
:owało wczoraj przemówienie Einsteina o sy- 
tuacji w Palestynie. Ostra krytyka — oświad- 
czył Einstein — jaka spotkała ze strony Ży- 
dów niektóre kroki poczynione przez admini- 
strację angielską, świadczy o tem, że naród ży 
dowski pragnie żyć i bronić swego prawa do 
rozwoju. Żydzi palestyńscy winni poświęcić 
należytą uwagę siosunkom z Arabami. Przez 
należyte ukształtowanie tych stosunków moż- 
na łatwo będzie w przyszłości uniknąć tego nie 
bezpiecznego napięcia, które może być wyzy- 
skane w celi: wrogiej agitacji przeciwko Ży- 
dom. 


rządu sowieckiego nie uważa za wystarczają- 
cą. Henderson polecił angielskiemu ambasado 
rowi w Moskwie, aby komisarzowi spraw za- 
granicznych oświadczył. że rząd angielski od- 
powiedzi rządu sowieckiego nie przyjał do 
wiadomości. 


Nowy ambasador sowiecki w Berlinie 


Berlin. 15, 12. (Sch) Nowy ambasador sowie 
cki w Berlinie, Chinczuk, przedłożył dziś prezy 
dentowi FHindenburgowi swe listy uwierzytel- 
mające. 

ooo lo ou OOOO" 


Berlin 15. 2. (Sch) Przy zbiegu Leipziger 
i Mauerstrasse zderzyły się dziś dwa tramwaje 
wskutek czego uszkodzone zostały oba wozy. 
15 osób odniosło rany. 
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„NOWY DZIENNIK“ środa 17. 12. 1930. 


Największym błędem geogratów jest ozna- 
czenie na mapie olbrzymiego pańsiwa Chin je 
duym kolorem, podczas gdy trzebaby właści- 
(wie użyć conajmniej pięć kolorów. Chińczycy 
ie, podobnie jak i Hindusi, rozpadają się 
na kilka grup rasowych i na kilkadziesiąt ję- 
fykowych. Obok mongolskich mandźurów wi 
Hzimy w Chinach i Tybelańczyków i Tatarów 
i właściwych Chińczyków i Turkmenów. Róż 
mice językowe zaś są tak znaczne, że Chińczyk 
z Ning-Po, lub z Szanghaju może się porozu- 

ieć ze swym rodakiem z Kantonu jedynie po 
angielsku. 

b Nie nie jednoczy tego 400-miljonowego lu- 
du: ani charakter, ani wspomnienia, gdyż star 
sze pokolenie wymiera. 

Natomiast główny powód jego braku jedno- 
Ści, to olbrzymie przestrzenie państwa wscho- 
dzącego słońca. 

Nikt dziś nie może zrozumieć, jakim cu- 
dem obcy Chińczykom monarcha mandżurski 
zdołał narzucić im swą władzę i przekazać ją 
Swym następcom na całe setki lat. Nic jednak 
nic zmieni faktu, że wraz z usunięciem dyna- 
Stji zniszczona została — zdaje się bezpowrot- 
nie — jedność Chin. Rząd nankiński, pomimo 
dyktatury Czan-Kaj-Szeka (nec Hercules con- 
tra plures), jest zbyt słaby, by móc władzę 
Swą rozszerzyć na cale Chiny i utrzymać ją. 
Dziś jedynym niepodzielnym władcą w Chi- 
nach jest pieniadz, który odgrywa największą 
rolę nawet w sukcesach militarnych. Sprzeda- 
ia się generałowie, sprzedają się wyżsi i niżsi 

ficerowie, sprzedaja rodzice, dzieci. sprzedają 
Się w niewolę całe rodziny. bv nie zemrzeć z 
Głodu w splądrowanej i objedzonej przez żoł 
Nierzy okolicy. 

„Chiny rozdarte są dziś na cztery części: Nan 
kin utrzymuje jeszcze swą władze na południw 
chrześcijanin Fen-Ju-Siang na północy. svn 

Czang-S0-Lina, marszalck Czang-Su-Liang 
Wyruszył ze swej Mandżurii. rzekomo, aby po 
godzić tamte dwie partje, ale w rzeczywistoś- 
ci szło mu tylko o olbrzymie dochody z ceł w 
Tien-Tsinie i o hogactwa. pozostałe jeszcze mi 
mo wszystkich plądrowań w dawnym cesar- 
skim Pekinie. 1 szkoda. gdyż nikt nie nadaje 
Się w wiekszvin stopniu na koncvljatora. jak 
władca Mandzurji. 

Mandżurowie stanowia jeden z najbitniej- 
szych. a przytem najkarniejszych Jszczepów 
chińskich. Na nich to p'zecież przez setki lat 
opierała się władza cesarzy chińskich nad ol- 
brzymiem państwem. W obawie przed nieli- 


czną, lecz bitną armją Czang-Su- Lianga, Feng 
Ju-Siano bez boju opuścił i dochodowy Tien- 
Tsin i stolicę północnych Chin, Pekin. 

W urodzajnej i bogatej dolinie Jang-Tse 
Kiangu usadowili się komuniści. Tak się ich o 
 licjalnie nazywa. W gruncie rzeczy bowiem 
są to zwykłe bandy piratów i rozbójników, któ 

re korzystają z ciągłego wrzenia w kotle chiń- 
| skim. Liczne ich armje rosną stale dzięki nie- 

słychanemu terrorowi i okrucieństwu, jakie 
| stosują do własnych braci. Napady tych band 
|na miasta i miasteczka w dolinie Jang-Tse- 
Kiangu stały się dziś już głośne na cały świat. 
Cały niemal ożywiony ruch handlowy na rze- 
| ce kontrolowany jest przez„,armje* komunis- 
| tyvczne. Od szeregu miesięcy trwa wzdłuż brze 
| gów Jang-Tse-Kiangu ożywiona strzelanina 
,karabinowa 2 nawet kanonada artyleryjska, 

Mimo faktycznej słabości organizacyjnej i 
bojowej tych Band, Czang-Kai-Szek nie roz- 
| prawia się z niemi, mając oczy zwrócone prze 
, dewszystkiem na północ. Armje komunistycz- 
| ne nad Jang-Tse-Kiangiem zagrażają spokoj- 
i nej ludności i tamują ruch handlowy mocarstw 
„ale dvktatorowi nankińskiemu nie odbieraja 

snu. Gdyby się zdołał uporać z ambitnym Fen- 
Ju-Siangiem, bandv rozbójnicze rozpędziłhy 
łatwo. 

Narazie jednak nic nie zwiastuje bliskiego 
| rozwiazania na północy, a tymczasem najlep- 
sze interesy n? chińskiej wojnie domowej ro- 
(bia Niemcy i holszewicy. którzy masowo do- 
|= broni zwalczajacym się wzajemnie 
| generałom i marszałkom. Kraj ubożeje i staje 
sie coraz gorszym odbiorca towarów europej- 
skich i amervkańskich. A. 5. 
C E aaa 


| zabiorą niest'sprawieBrześcia 


*Tetefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa 15. 12. Jak słychać nagłość 
wniosku Klubu Narodowego w sprawie Brze- 
ścia uzasadniać ma poseł Nowodworski. Nie 
jest wykluczone. że w sprawie wniosku PPS. 
przemawiać ma b. inarszałek Daszyński. 


Gen. Konarzewski kierewnikiem min. 
spraw wrjskrwych 
Warszawa 15. 12. P. Prezydeni Rzplitej 
podpisał w dniu dzisiejszym dekret, w którym 
porucza gen. Konarzewskiemu podsekretarzo- 
wi w min. spraw wojsk. kierownictwo mini- 
sterstwa spraw wojskowych od 16 grudnia br. 


Z TEATRU !M. J. SŁOWACKIEGO 


Proboszcz wśróc biedaków 


„Komedja w 5 aktach A. de Larde i F, Chaine, 
według powieści K. Vautel'a. 
Przekład E. Waronieckiezo, Reżyser 
Nowakowski. 

Przez dwa sezony utrzymała się na repertua 
tze naszego teatnu pełna humoru komedia pt. 
„Proboszcz wśród bogaczy“. Obecnie weszła 
na afisz część dalsza jako „Proboszcz wśród 
biedaków. 

Część pierwsza była istotnie bardzo miłą, 
Sympatyczna komedia pełną umiaru dobrego 
Smaku. Byia dobrze konsekwentnie przepro- 
wadzona, nie przeladd<wana niepotrzebnym ba“ 
lastem. choć nie brak w miej frywoinego hu- 
moru ani satyry pelitycznej. O częśc: drugiej 
hestety tego powiedzieć nie można. jest to dzi 
Wny zbiór różnorodności. jakiś lamus niepotrze 
bnych w wielkiej mierze rekwizytów. 

Czego w tej komedi' niema. kogo autorzy nie 
wprowadzają, jakich środków używają do pod 
malowania indywidualności tego nawskróś ko 
Chanego proboszcza! 

Przewijają się przed nami ksęża  biedacy. 

yd. robotnicy, anarchiści, ministrowie. kardy- 
nałowie. sam papież szpiedzy © kontrwywiad 
— słowem œ Żywe i możliwe, do wprowadze” 


Wacław 


| 
| 


Kobieta 
współczesna 
nie poddaje się już cier- (4 
pliwie bólowi głowy. Gdy | 
ten ból, nieunikniony przy | 
SJ dzisiejszym tempie życia, 
zaczyna jej dokuczać, za- 


J żywa szybko 1—2 orygi- 
nalnych tabletek Aspiriny, 
któresprawiają jej ulgę. 


istnieje tylko jedna _ 


j- 
nalnej Aspiriny opałrzone są znakiem BAYER. 


Każde opakowanie i każda tabletka o 


Do wszystkich referentów Ghanukowych! 


Zwracamy się tą drogą do wszystkich referen- 
tów wyjeżdżających na wieczorki chanukowe 
z ramienia Żydowskiego Funduszu Narodowego, 
by w tych miastach, gdzie przemawiają w spra- 
vie KKL. zwołali posiedzenia Lokalnych Komisy 
Szeklowych i omówili sprawę propagandy szekla 
w danej miejscowości Nadto prosimy o poświę- 
cerie p'wnej części przemówienia omówieniu zna- 
czenia XVII Kongresu, zwołanego na połowę lm 
tego przyszłego roku i w związku z tem o we: 
zwanie zebranych do kupowania i propagowania 
szekla. 

Centrala Żydowskiego Funduszu Narodowego 
Centralna Komisja Szekiowa dla zach. Malopolski 

i Śląska 


Posiedzenie Lokalnej Komisji Szeklowej wraz 
z rcferentami szeklowymi wszystkich orgłanizacyj 
ocbędzie się dziś we wtorek o godz. 7'30 wiecz. 
w lokalu Org Słońskiej, Stradom 15. 
A OD —— o 


Roszczenia francuskie do koncesji 
Morza Martwego 

Londyn (ŻAT.) Na ostatniem posiedze- 
niu parlamentu ang'c'skiego pułk. Hovard Bu 
ry zgłosił interpelację w sprawie roszczeń fran 
cuskich do «onsesji przy Morzu Martwem i do 
magał się odpowiedzi, czy spór ten oddany bę- 
dzić do rozstrzygnięcia Międzynaradowemu 
drybunałow: Sprawiedliwości w Hadze. 

W odpow'edzi na tę interpelację minister 
tlenderson "świndczył. iż rząd Jego Królew- 
skiej Mości zakomun:'kewał rządowi francRs- 
kiemu, że gotów jest przekazać spór w spra- 
wie koncesji przy Moru Martwem sądowi roz 
jemczemu. Rokorvan'a z rządem francuskim są 
w toku. bardzi?) więc szczegółowych wyjaś- 
rień w tej sprawie minister Herdeson niema 
możności udziei:ć 


nia przed rampę. 

Każda z tych osób, to typy — to sytuacje — 
nieonial że oddzelny akt, nie dziw więc. że auto 
rzy ledwie sobie poradzili aż z piątką aktów. 
A naprawdę można byłoby wypowiedzieć się 

| bez reszty w trzech zwartych odsłonach. 

Problem obraca się około pojęcia „biedni“. 
Moi (proboszcza) biedni -— i xh (całej reszty) 
„biedni“. On podchodz do nich sercem. dla ca” 
łej reszty są interesem. Rzecz jasna. że serce 
najgorzej jest rozumiane, toteż wprowadza bo- 
hatera w szereg niepowodzeń, kończy się zaś 
jego triumfem — awansem z rąk samego pa- 
pieża. 

Rozwlekłość komedji wychodzi jej na szkodę 
— nuży bowiem i rozwadnia tę dozę humoru. 
którą posiada kapitalna osoba prob: szcza. W 
porównaniu z częścią pierwszą — jest atoli ten 
broboszcz bledszy i płytszy. Te „psiekrwie*. 
czy podobne „wyrwania się“ ne są humorem — 
zaś to mimowolne „Madelon*. czy scena z 
psem z części pierwszej były przecież wspa” 
niałe. Widocznie „bogaczom'* należy sę zawsze 
lepszy : smaczneęjszy kąsek. niż .biedakom* O- 
łówek reżysera. często tak wszechwładny. 
tym razem był stępiony Należało z aktu trze 
ciego skreślić bardzo wiele zaś piąty w całośc 
Bo hokus-pokus ostatn'ego aktu nie stoi w žad 


nym związku z dziejam proboszcza : niczeg” 


I 


mu nie dodaje. A dla efektu wymachrwania pa” 
rasolem nie warto było zachować ten akt. 

Proboszcza Pellegrin doskonale zagrał p. Lu 
cjan Krzemieński, nadając m już w pierw- 
szych kilku chwłach właściwą linję, którą uw 
trzymał przez cały czas. Helena (p. Ludwiżan- 
ka) nie zła w akcie pierwszym. nie stanęła na 
wyskości zadania w dalszych — może papie” 
rowa ta zresztą Tola, nie dała się mmo wysił* 
ków ożywić. Z tego samego szlachetnego ma" 
terjału zbudowana też rola drugiego bohatera, 
Piotra Czerwocego. choć p. Burnatowicz rato" 
wał ją jak tylko mógł. Z innych ról na wyszcze 
gólnienie zasługują: papież (p. Nowakowski), 
kard. Volpini (p. Jednowski), krótka rólka Bar. 
Kranacha (p. Fabisiak). P. Leliwa dał arcyzaba 
wng postać dorobkewicza i karjerowicza. mint 
stra Cusinet — podkreślić jednak należy z ża” 
lem. że świetny ten artysta wszystkim swym 
postaciom daje jedną płaszczyznę i maskę. 

Reszta postaci już z winy autorów bezdu- 
sznę kukły, chwilami bardzo dobre. To ostre i 
naiwne kontrastowanie charakterów „białych“ 
i „czarnych“ nie było najszczęśliwszym pomy” 
słem reżyserskim. choć reżyser włożył w tę 
komedję wiele rzetelnej pracy. 

Dzięki ułub onej postaci proboszcza Pele- 
zrin komedja będzie zapewne miała powo 
dzenie. L Feischmaan (w Z.) 
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Dziś we wtorek 16 bm. premjera w teatrze „APOLLO“ Superfilm światowej produkcji francuskiej!! 
Na tle powieści genjalnego Aleksandra Dumasa 


NASZYJNIK KRÓLOWEJ 


Fascynujący dramat miłosny, tchnący mewypowiedzianym urokiem i czarem! Bajeczny przepych wystawy. — Wytworne życie wielkiego świata. — 


Nr. 334. 


SE ini ea a = — Kiedy królowa kocha.. — W podwójnej roli królo- 
Bale francuskiego dworu — Zabawy kipiące od złota i uciech — Brylanty która Ludwika Kiedy zE - ? 
wej Marji Antoniny oraz głośnej kurtyzany Oliwji wystąpi dawno niewidziana świetna art DIANA KARENNE ze współudziałem najlepszych s 
rek i aktorów ckranów francuskich. — Reżyserował GASTON RAVEL. Romantyzm miłości, — Żywiołowość uczucia — Niespodziewane emocje!! 
o a 


NA HORYZONCIE POLITYCZNYM. 


Gabinet Steega 


Kraków, 16 grudnia. 

(E) Noc ze soboty na niedzielę należała do 
owych dramatycznych nocy, w których lubu- 
je się Paryż, wstrząsany od czasu do czasu go- 
rączką polityczną, Owej to nocy wałczył mon- 
sieur Theodore Steeg, były generalny guber- 
nator Algieru, a od roku 1925 generalny rezy- 
dent Francji w Marokku, z przebiegłym i bar- 
dzo niebezpiecznym wrogiem, obalonym pre- 
mjerem Tardieu, o to, kto właściwie ma utwo- 
rzyć przyszły rząd Francji. Tardieu mobilizo- 
wał w ministerstwie spraw wewnętrznych 
wszystkich zwoich zwolenników. Znaleźli się 
więc tam prócz Tardieu były minister wojny 
Maginot, ministrowie Reynaud, Francois-Pon- 
tet, oraz poseł Franklin-Bouillon. Równocześ- 
nie w ministerstwie spraw zagranicznych 
Briand mobilizował swoich zwolenników. by 
dopomóc swemu przyjacielowi w przezwycię- 
eniu przeszkód, które wciąż wysuwał chytry 
Ulisses-Tardieu. Steeg wygrał kampanję, gdy 
ljasnem się stało, że Poincare oświadczył się za 
mim i przyrzekł mu swe poparcie. 

A miał Stceg wielkie do przezwyciężenia tru 
ności, które wysunęli najbliżsi jego przyjacie 
łe polityczni — radykalna frakcja w parlamen 
cie. Jak wiadomo, radykali jak najnamiętniej 
zwalczali ostatnio gabinet Tardieu'a, ale nie 
smakował im już gorżki chleb opozycji i dla- 
łego na swym ostatnim kongresie w Grenoble 
kzucili hasło koncentracji wszystkich stron- 
nictw szczerze republikańskich, przyczem lin- 

demarkacyjną stanowić miało wyraźne uz- 
manie świeckiego charakteru Francji współ- 
iczesnej. Gdy z powodu afery Oustrica obalono 
iw senacie gabinet Tardieu'a, wszyscy wiedzie 
Ti, że bez radykałów na dłuższą metę nie u- 
trzyma się żaden gabinet. Radykali nie chcieli 
(Tardieu'a nadal utrzymać przy sterze, a na to 
odpowiedziały frakcje centrowe również opo- 
rem oświadczając, że bez Tardieu'a w gabine- 
«ie nie wyobrażają sobie żadnego rządu. O tę 
| trudność rozbiły się usiłowania Barthowa i 

aval'a, którzy tak radykałom jak i Tardieu'o 
[wi zaproponowali teki w swych utworzyć się 
mających gabinetach. Steeg postanowił skorzy 
stać z doświadczeń swych poprzedników i za- 
proponował tak radykałom jak i grupie Tar- 
dieu'a przedstawicielstwo w swym gabinecie, 
samego jednak Tardieu'a pominał. O tę właś- 
nie kombinację toczyła się zacięta walka w no 
cv ze soboty na niedzielę. 

Zebrani w ministerstwie spraw wewnetrz- 
ych przedstawiciele frakcji Tardieu'a. Magi- 
nota i Marina przesłali Steegowi ultimatum, 
wedle którego nie będa mogli popierać rzadu, 
iw którym zasiadają radykałi. ponieważ rady- 
kali wvpowiedzieli sie za wykluczeniem gru- 
py Tardieu'a i grunv Marina. Manewr ten zo- 
stał natychmiast odparowanv przez radvka- 
łów. którzy zwołali swa frakcję na naradę, na 
którei przyjeta rezolucje. wvpowiadająca się 
za senatorem Steegiem i nozostawialaca mu 
swobodna rekę w organizowaniu rzadu. W 
ten sposób umożliwiono przedstawicielom fra- 
kcii Tardieu'a i Maginota wspólnracę ze Stee- 
giem. którv chcne wzmocnić podstawy swego 
rządu. nowierzvł bardzo ważne ministerstwo 
spraw wewnętrznych bvłemu ministrowi ma- 
rvnarki Levguesowi członkowi grupy Tardieu'a 
ministerstwo sprawiedliwości senatorowi Che 
ronowi. który w gabinecie Poincarego bv} mi- 
nistrem finansów. a w ostatnim gabinecie Tar- 
dien'a ministrem sprawiedliwości. wreszcie mi 
nisterstwo wojny na miejsce Maginota b. mf- 
nistrawi Rarthou. Radvkali objeli w gabine- 
cie siedem tek, a między niemi bardzo ważne 


ministerstwo robót publicznych (przewodniczą 
cy frakcji radykałów Daladier) i ministerstwo 
oświaty (Chauiemps). Pozatem weszło do gabi 
netu trzech przedstawicieli frakcji J.ouchera 
ze samym Loucherem jako ministrem handlu 
i dwóch przedstawicieli republikańskich socja 
listów tj. Briand i Painleve (min. aeronautyki) 

Pytanie teraz zachodzi, czy nowy rząd bę- 
dzie miał w parlamencie zapewnioną więk- 
szość, czy też podzieli losy gabinetu Chaulemp 
sa, który padł zaraz po pierwszem swem przed 
siawieniu się w parlamencie. Chautemps oba- 
lony został, jak wiadomo, 14 głosami radykal- 
nej lewicy tj. frakcji Loucheura, która obecnie 
jednak wysłała, jak już pisaliśmy, do gabi- 
netu trzech swoich przedstawicieli. że Tardieu 
czyhać będzie ma sposobność obalenia Steega, 
żadnej nie ulega watpliwości. Ta sposobność 
może się bardzo łatwo nadarzyć, albowiem bez 
wyraźnego poparcia socjalistów gabinet będzie 
miał bardzo małą większość w parlamencie, 
ponieważ grupa Maginota, Franklina-Bouillo- 
na i Tardieu'a już całkiem wyraźnie oświad- 
czyły, że nowego gabinetu popierać nie będa 
Bardzo znamienną dla oceny nastrojów panu- 
jacych w parlamencie jest okoliczność, że w 
kilka godzin po utworzeniu gabinetu p. Rei 
che. podsekretarz stanu w ministerstwie aero- 
ronautyki. zgłosił dymisję, motywując swój 
krok tem, że jego frakcja tj. stronnictwo Fran 
LI*na-Bouillona zajmuje negatywne stanowis- 
ko wobec rządu, Także Barethy podsekretarz 
stanu w ministerstwie finansów. którego sze- 
fem jest Germain-Martin z grupy Loucheora 
podał się do dymisji. 

Chociaż szanse nowego gabinetu są bardzo 
małe, można jednak liczyć się z ewentualnoś- 
cią, że gabinet Steega utrzyma się przez diuż- 
szy czas na powierzchni życia. ponieważ po 
jego obaleniu wytworzyłaby się tak krytyczna 
sytuacja, że jedynem wyjściem z niej musia- 
łoby być rozwiązanie parlamentu. Z tem się 
napewno liczyć będzie prawica. która nie spie 
szy się wcale do nowych wyborów tembar- 
dziej, że wybory te przeprowadzi gabinet Stee 
ga. Także Tardieu będzie się narazie irzyinał 
w rezerwie, ponieważ afera Oustrica nie jest 
jeszcze bliżej wyjaśniona, a on sam ma być 
przesłuchany przez komisję śledczą parlamentu 


Styczniowe sesi? Rady bigi 
Narodów 


Dnia 19 styczna 1931 rozpocznie w Genewie o- 
bmady Rada Ligi Nanudów. Na porządku dziennym 
znajduje się 30 pumktów, a między niemi sprawy 
bardzo ważne. Rada będzie musiała przyjać do wta 
domości sprawozdanie przygotowawczej komisji 
rozbrojeniowej i wyznaczyć termin międzynarodo” 
wej konierencji rozbrojeniowej. Pozatem będzie mu 
sfała Rada przyjąć do wiadomości sprawozdanie 
konieremiji gospodarczej państw europejskich. Na po 
rządku dziemnym styczniowej sesji znajdzie się też 
zażalenie rządu niemieckiego przeciwko Połsce w 
sprawie wyborów na Gómym Słąskm. Pozatem znaj 
dą się na porządku dziennym rozinaite zażalenia nie 
mieckiej mniejszości narodowej w Polsce oraz zaża 
denie Kłajpedy przeciwko Litwie z powodu namsze 
mia statutu Kłajpedy. 

Wedle tmrumsu przewodnictwo obrad przypada 
obecnie Niemcom, ale może w tej sprawie nastąpić 
jeszcze zmiana. Dnia 16 stycznia, ti. w 3 dni przed 
sesją Rady Ligi Narodów zbierze się komisja w 
sprawie planu Brianda o federacji Europy. 


Komendanf „Emden“ przeciw 
hakenkreazierom 


Sławny podczas wojny Światowej komendant 
krążownika „Emden“ kapitan Helinuth vw Macke 
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Z TEATRU LITERATURY i SZTUKI 


— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Powsze- 
elmie gmasujące choroby dają się także we znaki 
teatrowi, utrudniając układ repertuaru. Z powoda 
zachorowania p. Krzemieńskiego, który już walcząc 
z niedyspozywią grał w chu pierwszych przedstawie 
wach, dziś zamiast „Proboszcza wśŚród biedaków“ 
dama będzie ulubion” „Roxy“ na przedstawieniu po 
pularnem. Rolę Grace za chera p. Dziewońską gra 
p. Kostecku. „Prcboszez wśród biedaków“ nadzwy 
czaj sympatycznie przyjęty, powróci na repertuar 
dopiero jutro. Najbliższą nowością, jako dugi spe- 
ktakł, z cyklu nowych autorów francuskich będzie 
rozgłośna komedia Marcelego Pagnol, w całym 
świecie grany „Pan Topaz". 

— TEATR REWJI „BAGATELA“. Dziś i codzien- 
nie „Niebieski walc” rewia pema humoru o pięk- 
nych oprawach dekoracyjnych. Zespół na czele z 
pp. Karlińską, Camners oraz Łoztńską, Hrynkewiczó* 
wna. Mierzejewskiaam Wimklerem. Dameckim i im. 
składa się na świetrą całość. Codziemnie przedsta- 
wiene o 7.15 i 9.30 

— ODCZYT PITIGRII L'EGO W KRAKOWIE od 
będzie się we czwartek. 18 bm. w Starym Teatrze. 
Niezmiernie fremja emu tematowi: Jaka iest miłość 
kobiety współczesmei? Jakie jest życie kobiety wy- 
emancypowanej osiituiei daby?. poświęcony będzie 
cdczyt tego naigłośieiszego ze współczesnych ero” 
tvków. przezwanego „współczesiiym Bocaccio". Pi- 
tgrilli zdobył rekord poczytności metylko dlatego. 
że ciętą satyrą smaga współczesnego mężczyznę i 
kobietę. ale tekże. że iest prsarzem, majacym swot 
sta, oryginalną formę. 

——o0$0—— 


REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH 
TEATR [IM J SŁOWACKIEGO 

Wtorek: „Roxy“ (ceny zniżone), 

Środa: „Proboszcz wśród biedaków" (ceny zni- 
żone). 

„BAGATELA* 
Wtorek: ..Niebieski walc‘. 
Środa: „Niebieski walc“. 


—— 


— HUMOR I WESOŁOŚĆ panować będą na 


DENCNGU 


Zw. Absolw. Żyd. Gimn. 
jutro we Środę 17 b. m. w salach Żyd. Domu Akad, 
ul. Przemyska 3. Orkiestra „Szał“. Początek o godz. 
9 wiecz. Oseby, które przez przeoczenie nię otrzy- 
maly zaproszeń. mogą je nabyć przy wejściu na salę. 
—oOg0—— 


Z okazji zaręczyn naszego ukochanego wice” 
prezesa i członka p. Szymoną Schneeweisa z p. 
Wicią Zwirtówną gratulujemy serdecznie 


Stow. Beth Jehud I Komitet Lokalny 
w Tyczynie. 
—03$0— 

Z okazji zaręczym naszego kochanego kolegi 
p. Natana Ginzigą z p. Hela Eintrachtówna ser- 
deczrie gratuluje 

Grono urzędnicze Sp. Banku Centralnego. 


Kraków, ul. Józefa t. 
EE E 


wygłosi w Berlinie publiczny odczyt, który zapowia 
da się ma potężną mamiiestacię przeciwko haken 
kreuzienrom. Kapitan Miicke, który do niedawne był 
narodowo socjalistycznym posłem w sejmte saskim, 
zerwał ze swem stronnictwiem | chce publicznie zlo 
żyć sprawę z powedów, które ga skłoniły do tego 
kroku W jakim kierunku poruszać się będzie publi 
czne wystąpiemie narodowego bohatera Niemiec, 
wskazują afisze, zapowiadające odczyt. Pod tytn- 
łem „Precz z maską!“ mowa tam o mchi, który 
wypisał ma swym sztandarze hasło odrodzenia Nie” 
miiec, ale rekrutuje się z „krzywoorzysiężców. mo- 
ramie zdezenerowanych i zbrodniczych elementów". 
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„NOWY DZIENNIK” środa 17. 12. 1930. 
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Sytuacja na rynku akcyj i walut 


Warszawa, 15 giudmria. 

Na gieldzie akcyjnej zaznaczył się w tygodniu 
ubiegłym 

dalszy spadek kursów, 

spowodowany wzimożon:i: podażą materjału. Po- 
mimo, że akcje spadły znowu do poziomu nieby- 
wale niskiego, nie było na nie neLywców ponie- 
waż dotkliwy brak gotówki wpływał hamujaco 
na wszelkie operacje. W dziale papierów banko- | 
wych uległ dość dnżej zniżce Bank Polski, pod- 
czas gdy inne akcje tej grupy wskutek minimal- 
nego zaofiarowania utrzymały się w granicach 
dotychczasowych. 

Z akcyj przemysłowych obmiżyły się poważnie 
Starachowice, Modrzcjów i Węgiel. które zwykle 
reaguja najbardziej na grę spekulacyjną kulisy. 
Mocne usposobienie miały nadal Sole Potasowe 
Akcje elektryczne były zaniedbane W dniu 5 b. 
m. odbyło się walnc zgromadzenie akcjonarjuszy 
S A. „Siła i Światło”, na którem uchwalono m 
dn, z czystego zysku za rok operacyjny 1929/39, 
wynoszącego 819,539 zł. wypłacić 10 proc. dywi- 
dendy, a zł. 106 tys. przenieść na rok następny. 


Listy zastawne i pożyczki państwowe 


nie ulegały. Notowano (pierwsza cyfra z 6-go, 
druga z 13-go listopada br.) Papiery procentowe: 
3 proc Poż. Budowlana 50.00,:4 proc. Poż, Pre- 
mjowa 99,50 — 99,50. serje 103,75 — 103,75, 5 proc. 
Poż. Konwersyjna 50.00 — 50.25. 5 proc, Poź. Ko- 
lejowa 47,00 - 49,50, 10 proc Poż. Kolejowa 104,50 


Z. Ziemskie 53,50 — 


w okresie sprawozdawczym większym wahaniom | 
| 
L. | 


— 104,50, 4 i pół proc, 


52,25, 5 proc T. K. m. Warszawy 57,00 — 57,25, 
8 proc. T. K. m W. 72,25 — 71,50; akcje: Bank 
Polski 156,50 — 155,50, Zachodni 70,00, Sole Pota- 
sowe 92,00, Firley 21,00, Łazy 1,75 — 1,60, Modrze- 
jów 10,50 — 9,75, Starachowice 14,50 — 13,75, Wę- 
giel 38,00 — 36,50. 
Obroty na giełdzie dewiz 

były w dalszym ciągu małe, ponieważ banki a- 
kcyjne pokrywały zapotrzebowanie nadal głó- 
wnie między sobą za pośrednictwem agentów 
prywatnych. W końcu tygodnia notowano w o- 
brolach giełdowych względnie międzybankowych: 
New York (czeki) 8,915, kabel 8.924, dolary 8,89 
i 8/4, Bruksela 124,7), Amsterdam 3508,48, Londyn 
za 1 L. 43% i pół, Paryż 35,07, Praga 26,46 i pół, 
Zurych 173.20, Sztokholm 239,50, Wiedeń 12557, 
Medjolan 46,73, Berlin 21284, Bupadeszt 156,08, 
Belgrad 15,79, Bukareszt 5,30, Gdańsk 173,26, Ko- 
penhaga 238,72 Ryga 171,57, Tallin 237,37. 

Na rynku prywatnym płacono za dolary 8,89 i 
pół, ruble złote 4,69 i pół, do 4,70, a za czerwońce 
sowieckie 0,52 — 0,54 dol 

Skarb państwa wypłacił w październiku i li- 
stopadzie br. 
tytulem spłaty kapitału i odsetek długów zagra- 

nicznych Polski 

66,070,160 zł, z czego na poczet 7 proc. Poż Stab. 
10.963,074 zł, 8 proc. Poż, (Dillona) 5,427,408 zł., 
7 proc Poż. Włoskiej 8,386,924 zł, długu wobec 
Włoch 1,069,440 zł, 6 proc Poż. z r 1920 — 17,800 
zł, długu wobec Stanów Zjednoczonych 39,848,860 
zł. i tytułem gwarancji za Elektryczne Koleje 
Dojazdowe 366.654 zł. 
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Wywóz w listopadzie b.r. 


' Według danych tymczasowych Głównego Urzędu | 
Statystycznego, z obszaru Rzpřtej Polskici (łącznie 
z w. m. Gdańskiem) wywiezicno w listoradzie br. 
1.786.812 ton towarów, wartości 195.877 tys. zł. W 
porównaniu do października wywóz zwiększył sięw 
wadze o 34.418 tom, w wartości zmwwcjszył się o 
11.996 tys. zł. 

Najważniejsze zmiany w wywozie preedstawiają 
się w sposób następujący: 

Zmnejszył się wywóz żyta, jęczmienia, masła. jaj, 
tnzody chlewnej, gęsi, drzewa oraz przetworów na 
iton ych. 

Zwiększył się natomiast wywóz produktów zwie 
rzęcych: skór surowy.h, pierza i puchu, nasion oraz 
cukru. 


w sprawie udzielania 
koncesyj 

Wobec wzrastającego w ostatnich czasach na- 
pływu do Ministerstwa Skarbu podań i próśb o 
wszelkiego rodzaju koncesje, Ministerstwo Skarbu 
wyjaśnia, eż w myśl obwioązujących przepisów 
udzielanie koncesyj na hurtową i detaliczną sprze- 
daż napojów alkoholowych i na wolne składy so- 
li (powiatowe) należy do kompetencji właści- 
wych (Wydziału Skarbowego Śląskiego Urzędu 


Copyright by Księgarnia Powszechna Dra Sz. 
Seidena. Przedruk i przekład, nawet w wyjątkach 
wzbroniony. 


EMIL LUDWIG 


UJ Jane Audams 
Także i o Jane Addams, podobnie jak o Forelu, 
nie mogę prawie nic innego donieść jak tylko o 
jej spojrzeniu; lecz któreż wspomnienie o czło- 
wieku może być piękniejsze! Wzdłuż i wszerz je- 
dzie się przez ubogie dzielnice w Chicago, aż sa- 


mochód zatrzymuje się przed małą, niema] ro- 
mantyczną bramą. Żaden oddźwierny nie pyta. 
do którego chce się wejść oddziału, każe tylko 


czekać na dyrektora Odrazu wchodzi się do miłej 
sali z obrazami i dywanami, gdzie się rozmawia 
albo czeka albo pije herbatę, a przecież jest to 
wejście do jednego z największych azylów Ame- 
ryki. Oto tutaj kobieta, sysłamatycznie rozwijając 
swą metodę, bez systemu, zakładała jedno schro- 
nisko za drugiem dla ludzi złamanych lub błądzą- 
cych, lub też tylko bezrobotnych — tak, że brak 
Wszelkiego aparatu, wszelkich znamion instytucyj 
stowarzyszaniowych Choćby to miało nawet pe- 
wne swoje złe strony, to jednak tyle serdecznego | 
ciepła ogarnia wstępujących w te progi, ile wła- | 
śnie oszczędza się na zimnych liczbach, spisach i 
kweatjonarjuszach. 
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Woejwódzkiego), koncesyj na detaliczną sprza- 
daż wyrobów tytoniowych (sklepy tytoniowe, uli- 
czną i domową sprzedaż wyrobów tytoniowych) 
— do kompetencji właściwych Urzędów Skarbo- 
wych Akcyz i Monopolów Państwowych, przydział 
zaś losów Państwowej Łoterji Klasowej — do 
kompetencji generalnej Dyrekcji Łoterji Państwo- 
wej A więc podania o te koncesje, względnie przy 
dział losów należy składać wyłącznie i jedynie 
ao wymienionych władz iurzędów. . a nie do Mi- 
risterstwa Skarbu, które tych spraw nie rozpa- 
truje, 

Udzielanie koncesyj na wolne składy 

soli 

W myśl rozporządzemia Ministra Skarbu z dnia 
24 listopada br. na miejsce obeonie istnicjących wol 
uyoh składów soli (okręgowych) z dniem 1 lipca 
193} r. mają być wprowadzone w życie koncesje 
na wolne składy soli (powiatowe). Min. Skarbu po: 
daje do wiadomości, iż koncesie te (powiatowe) są 
zastrzeżone dla dotychczasowy.h koncesionarju- 
szów wolnych składów i hurtownej sprzedaży sol. 
Jednocześnie Min. Skarbu komunikmje, że podania 
o koncesie na wolne składy soli należy składać tyl 
ko do właściwych Izb Skarbowych, nie zaś do Mini 
sterstwa Skarbu. gdyż Ministerstwo podań takich 
nie rozpatruje. 


I taką też jest ta kobieta, która to wszystko 
wymyśliła i wyczuła Jest już stara i widocznie 
też cierpiąca, ale o spojrzeniu, które przypomina 
Eleonorę Duse — a ona miała przecież najgłęb- 
sze spojrzenie na ziemi Że pani Addams będzie 
łagodna i cicho mówiła, to wyobrażałem sobie 
już z góry; tak łagodnym i tak pokornym nie wy- 
ohrażałem sobic jednak aktywnego człowieka. 
Córka kwakra i œl dzieciństwa już wychowa 1a 
do służenia innym — ona to własnem cierpieniem 
i doświadczeniem stworzyła to dzieło, coraz bar- 
dziej rozszerzając je i chroniąc przed zawiścią 
ludzką. Bogacze dają i tutaj jak wszędzie indziej 
chętniej pieniądze na rzecz okazałych, regularnych 
budynków, celów i dobrodziejstw, aniżeli na 
rzecz melodyjnych lecz wychodzących peza nor- 
my codzienności Stosunek „Hull- House" pani Ja- 
ne Addams do publicznej dobroczymności jest po- 
dobny do stosunku Jezusa do Pawła. 

Teraz jest już znużona, a kiedy się wraca po 
zwiedzeniu całego budynku, to widok ohcego zda- 
je się więcej już jej nie interesować. Ponieważ 
ani ona ani jej dzieło nie chce się podobać, po- 
nieważ wszystko rozgałęzia się w sto różnych 
małych trosk. planów i części, które w duchu jej 
natury kobiecej wzajem się przenikają. przeto u- 
czucie. które płynie z jej spojrzenia, ma w sobie 
coś z czułości i coś z rezygnacji, a przybysza o- 
wiewa nastrojem wdzięczności, która milczy, 
spotkawszy się a tak przyjaznem milczeniem. 
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Na 4-tem miejscu produkcji, 
na 15-tem — konsumpcji! 


jeżeli podjęta z takim nakładem energji i dos 
brej woli propaganda popierania przemysłu kra 
jowego nie odniosła dotąd pożądanego skutku, je- 
żeli jeszcze dotychczas nie jesteśmy spożywcami 
własnych towarów — to przedewszystkiem dla- 
lego, że nadaliśmy jej wyłącznie kierunek nega- 
tywny. 

Nie kupować obcych towarów — owo hasło, £ 
którem wystąpiliśmy. Niestety — hasłu częściowo 
tylko realne — bo cały świat żyje obcemi towa- 
rami Bo — nie posiadamy w kraju plaptacyj cy- 
tryn, ani pomarańcz, ani kawy, ani herbaty — bo 
wreszcie przynajmniej niezawsze leży w raszym 
interesie zamykać drzwi przed obcymi, skora sa- 
mi pragniemy się do nich dostać, 

Dlatego to korzystniejszą rzeczą jest zarówno 
ze względów taktycznych, jak i zasadniczych pro- 
pagować konsumcję towarów własnych. Jak ko- 
losalne może mieć to zaiaczenie, przekonzmy się 
łetwo na przykładzie cukru — tego artykułu, któ- 
rego produkujemy nadmiar, jesteśmy bowiem pod 
względem produkcji na 4-em miejscu w Europie, 
a konsumujemy tak mało, że cofamy się aż na 
miejsce 13-ie. Jeżeli zważymy, że wywóz cukru 
dumpingowany być musi że poza granicami kra- 
ju idzie poprostu za bezcen, że stratę poniesio- 
ną na sprzedaży zagranicznej pokrywa konsu- 
inent krajowy, że wreszcie przemysł cukrowniczy 
posiada doniosłe znaceznie dla rolnictwa i hodo- 


i wli, — to zrozumiemy, że zwiększenie jego spo- 


życia w kraju — to wybitny interes gospodar- 
czy. 

Weźmy tylko pod uwagę — że kaloryczna waT- 
tość cukru, jako pożywienia jest jeżeli o wage 
chodzi przeszło trzy razy większa, niż mięsa, że 


| przeto cena kalorji w oukrze jest około sześć ra- 


: zy niższa, niż cena tej samej kalorji w mięsie — 


a wówczas zrozumiemy, że propaganda tego ro- 
dzaju zbiega się z propagandą naprawdę tańsze- 
go i bardziej racjonalnego odżywiania się, że 
przeto może być prowadzona nie tylko na odcin- 
ku ściśle gospodarczym, ale na terenie oszczę: 
dności, hygjeny a dalej przez propagandę napo- 
jów słodzonych na odcinku walki z alkoholizmen 
profilaktyki, eugeniki itd. 

Jeżeli podnieśliśmy sprawę cukru, to dlatego, 
że w dziedzinie samowystarczalności gospodar- 
czej jest ona bodajże najważniejsza, jakkolwiex 
bowiem nie mamy tu dzięki cłom prohibicyjnym 
do czynienia z obcą konkurencją, jednak musimy 
stworzyć własny rynek mocny, absorbujący wię- 
kszość znakomitą towaru, by nie uzależniać 
własnej produkcji od bardzo niepewnych konjun- 
kiur światowych, o których decyduje nie burak, 
ale trzcina cukrowa. 
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WTOREK, 16 GRUDNIA 


Kraków (313) 11ʻ40 Przegl. prasy, PAT. 1158 
Sygnał, hejnał. 1210 Gramof. 1310 Kom. meteor. 
15 Kom. gosp. 1550 Odczyt rządowy. 16'15 Dla 
dzieci. 1630 Gramof. 17/15 Odczyt pt. „O Stanisła- 
wowie Brzozowskim* — wygł. prof. St. Adam- 
czewski. 17'45 Koncert symfoniczny Filh. Warsz. 
(Gołdmark, Żeleński, David, Czajkowski, Moszko- 
wski, Saens). 1845 Najnowsze wydawnictwa. 1910 
Kom. roln 1925 Rozmait, komun. 1935 Dziennik 
prasowy. 20 Feljet. 20'30 Koncert międzynarodowy 
z Warszawy: koncert Jana Kiepury z udz, Filh. 
Warsz. (akomp. prof. dr. L. Urstein. 2215 Gramof. 
2250 Komun. 23 Muz. tan 24 Hejnał 

Lwów (3851) 11'40—2% p. Kraków. 

Katowice (4087) 11'40 Przegl. prasy, PAT. 11'58 
Sygnał, hejnał 1210 Gramof. 1310 Kom. meteor. 
15 Kom gosp 1550 Odczyt 1615 Dla dzieci. 1645 
Gramof. 17/45 Koncsrt (p. Kraków). 1845 D c. 
powieści. 19 Rozmait 1915 Odczyt. 1935 Dziennik 
prasowy. 1955 Komun hare. 20 Feljet 20'30 Kon- 
cert Jana Kiepury 22'15 Gramof. 23 Retransm. ze 
stacyj zagran. 

Wiedeń (5163) 12, 1930, 22 Muz. 

Budapeszt (550.5) 1205, 1725, 20'30 Muz 

Kónigawusterhausen (1635) 2115 Muz, 
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Na tle powieści genjalnego Aleksandra Dumasa 


|" 
Dziś we wtorek 16 bm. premjera w teatrze „APOLLO“ Superfilm światowej produkcji francuskiej!! 


NASZYJNIK KRÓLOWEJ 


Fascynujący dramai miłosny, tcnnący niewypowiedzianym urokiem i czarem! Bajeczny przepych wystawy. — Wytworne życie wielkiego świata. — 
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ski sn; A ji rylai 5 — Kiedy królowa kocha.. — W podwójnej roli królo- 
Bale francuskiego dworu — Zabawy kipiące od złota i uciech — Brylanty która Ludwika Kiedy Ea - E 
wej Marji Antoniny oraz głośnej kurtyzany Oliwji wystąpi dawno niewidziana świetna art DIANA KARENNE ze współudziałem najlepszych alita 
rek i aktorów ckranów francuskich, — Reżyserował GASTON RAVEL. Romantyzm miłości, — Žywiołowośč uczucia — Niespodziewane emocje!! 
= EE | 


NA HORYZONCIE POLITYCZNYM. 


Gabinet Steega 


Kraków, 16 grudnia. 

(E) Noe ze soboty na niedzielę należała do 
owych dramatycznych nocy, w których lubu- 
je się Paryż, wstrząsany od czasu do czasu go- 
rączką polityczną, Owej to nocy wałczył mon- 
sieur Theodore Steeg, były generalny guber- 
nator Algieru, a od roku 1925 generalny rezy- 
dent Francji w Marokku, z przebiegłym i bar- 
dzo niebezpiecznym wrogiem, obalonym pre- 
mjerem Tardieu, o to, kto właściwie ma utwo- 
rzyć przyszły rząd Francji. Tardieu mobilizo- 
wał w ministerstwie spraw wewnętrznych 
wszystkich zwoich zwolenników. Znaleźli się 
więc tam prócz Tardieu były minister wojny 
Maginot, ministrowie Reynaud, Francois-Pon- 
tet, oraz poseł Franklin-Bouillon. Równocześ- 
nie w ministerstwie spraw zagranicznych 
Briand mobilizował swoich zwolenników. by 
dopomóc swemu przyjacielowi w przezwycię- 
eniu przeszkód, które wciąż wysuwał chytry 
Ulisses-Tardieu. Steeg wygrał kampanję, gdy 
ljasnem się stało, że Poincare oświadczył się za 
mim i przyrzekł mu swe poparcie. 

A miał Stceg wielkie do przezwyciężenia tru 
liności, które wysunęli najbliżsi jego przyjacie 
łe polityczni — radykalna frakcja w parlamen 
cie. Jak wiadomo, radykali jak najnamiętniej 
zwalczali ostatnio gabinet Tardieu'a, ale nie 
smakował im już gorżki chleb opozycji i dla- 
łego na swym ostatnim kongresie w Grenoble 
kzucili hasło koncentracji wszystkich stron- 
nictw szczerze republikańskich, przyczem lin- 

demarkacyjną stanowić miało wyraźne uz- 
manie świeckiego charakteru Francji współ- 
iczesnej. Gdy z powodu afery Oustrica obalono 
iw senacie gabinet Tardieu'a, wszyscy wiedzie 
Ti, że bez radykałów na dłuższą metę nie u- 
trzyma się żaden gabinet. Radykali nie chcieli 
(Tardieu'a nadal utrzymać przy sterze, a na to 
lbdpowiedziały frakcje centrowe również opo- 
rem oświadczając, że bez Tardieu'a w gabine- 
«ie nie wyobrażają sobie żadnego rządu. O tę 
| trudność rozbiły się usiłowania Barthowa i 

aval'a, którzy tak radykałom jak i Tardieu'o 
[wi zaproponowali teki w swych utworzyć się 
mających gabinetach. Steeg postanowił skorzy 
stać z doświadczeń swych poprzedników i za- 
proponował tak radykałom jak i grupie Tar- 
dieu'a przedstawicielstwo w swym gabinecie, 
samego jednak Tardieu'a pominał. O tę właś- 
nie kombinację toczyła się zacięta walka w no 
cv ze soboty na niedzielę. 

Zebrani w ministerstwie spraw wewnetrz- 
ych przedstawiciele frakcji Tardieu'a. Magi- 
nota i Marina przesłali Steegowi ultimatum, 
wedle którego nie będa mogli popierać rzadu, 
iw którym zasiadają radykali. ponieważ rady- 
kali wvpowiedzieli sie za wykluczeniem gru- 
py Tardieu'a i grunv Marina. Manewr ten zo- 
stał natychmiast odparowanv przez radvka- 
łów. którzy zwołali swa frakcję na naradę, na 
którei przyjeta rezolucje. wvpowiadająca się 
za senatorem Steegiem | nozostawialaca mu 
swobodna rekę w organizowaniu rzadu. W 
ten sposób umożliwiono przedstawicielom fra- 
kcii Tardieu'a i Maginota wspólnracę ze Stee- 
giem. którv chcne wzmocnić podstawy swego 
rzadu. powierzył bardzo ważne ministerstwo 
spraw wewnętrznych bvłemu ministrowi ma- 
rvnarki Levguesowi członkowi grupy Tardieu'a 
ministerstwo sprawiedliwości senatorowi Che 
ronowi. który w gabinecie Poincarego bv} mi- 
nistrem finansów. a w ostatnim gabinecie Tar- 
dien'a ministrem sprawiedliwości. wreszcie mi 
nisterstwo wojny na miejsce Maginota b. mf- 
nistrawi Rarthou. Rnadvkali objeli w gabine- 
cie siedem tek, a między niemi bardzo ważne 


ministerstwo robót publicznych (przewodniczą 
cy frakcji radykałów Daladier) i ministerstwo 
oświaty (Chauiemps). Pozatem weszło do gabi 
netu trzech przedstawicieli frakcji J.ouchera 
ze samym Loucherem jako ministrem handlu 
i dwóch przedstawicieli republikańskich socja 
listów tj. Briand i Painleve (min. aeronautyki) 

Pytanie teraz zachodzi, czy nowy rząd bę- 
dzie miał w parlamencie zapewnioną więk- 
szość, czy też podzieli losy gabinetu Chaulemp 
sa, który padł zaraz po pierwszem swem przed 
stawieniu się w parlamencie. Chautemps oba- 
lony został, jak wiadomo, 14 głosami radykal- 
nej lewicy tj. frakcji Loucheura, która obecnie 
jednak wysłała, jak już pisaliśmy, do gabi- 
netu trzech swoich przedstawicieli. że Tardieu 
czyhać będzie na sposobność obalenia Steega, 
żadnej nie ulega waipliwości. Ta sposobność 
może się bardzo łatwo nadarzyć., albowiem bez 
wyraźnego poparcia socjalistów gabinet będzie 
miał bardzo małą większość w parlamencie, 
ponieważ grupa Maginota, Franklina-Bouillo- 
na i Tardieu'a już całkiem wyraźnie oświad- 
czyły, że nowego gabinetu popierać nie będa 
Bardzo znamienną dla oceny nastrojów panu- 
jacych w parlamencie jest okoliczność, że w 
kilka godzin po utworzeniu gabinetu p. Rei 
che. podsekretarz stanu w ministerstwie aero- 
ronautyki. zgłosił dymisję, motywując swój 
krok tem, że jego frakcja tj. stronnictwo Fran 
LI*na-Bouillona zajmuje negatywne stanowis- 
ko wobec rządu, Także Barethy podsekretarz 
stanu w ministerstwie finansów. którego sze- 
fem jest Germain-Martin z grupy Loucheora 
podał się do dymisji. 

Chociaż szanse nowego gabinetu są bardzo 
małe, można jednak liczyć się z ewentualnoś- 
cią, że gabinet Steega utrzyma się przez diuż- 
szy czas na powierzchni życia. ponieważ po 
jego obaleniu wytworzyłaby się tak krytyczna 
sytuacja, że jedynem wyjściem z niej musia- 
łoby być rozwiązanie parlamentu. Z tem się 
napewno liczyć będzie prawica. która nie spie 
szy się wcale do nowych wyborów tembar- 
dziej, że wybory te przeprowadzi gabinet Stee 
ga. Także Tardieu będzie się narazie irzyinał 
w rezerwie, ponieważ afera Oustrica nie jest 
jeszcze bliżej wyjaśniona, a on sam ma być 
przesłuchany przez komisję śledczą parlamentu 


Styczniowe sesi? Rady bigi 
Narodów 


Dnia 19 stycznia 1931 rozpocznie w Genewie o- 
bmady Rada Ligi Narudów. Na porządku dziennym 
znajduje się 30 pumktów, a między niemi sprawy 
bardzo ważne. Rada będzie musiała przyjać do wta 
domości sprawozdanie przygotowawczej komisji 
rozbrojeniowej i wyznaczyć termin międzynarodo” 
wej konierencji rozbrojeniowej. Pozatem będzie mu 
sfała Rada przyjąć do wiadomości sprawozdanie 
komnieremiji gospodarczej państw europejskich. Na po 
rządku dziemym styczemiowej sesji znajdzie się też 
zażalenie rządu niemieckiego przeciwko Polsce w 
sprawie wyborów na Gómym Słąsku. Pozatem znaj 
dą się na porządku dziennym rozinaite zażalenia nie 
mieckiej mniejszości narodowej w Polsce oraz zaża 
denie Kłajpedy przeciwko Litwie z powodu namsze 
mia statutu Kłajpedy. 

Wedle tursu przewodnictwo obrad przypada 
obecnie Niemcom, ale może w tej sprawie nastąpić 
jeszcze zmiana. Dnia 16 stycznia, ti. w 3 dni przed 
sesją Rady Ligi Narodów zbierze się komisja w 
sprawie planu Brianda o federacji Europy. 


Komendanf „Emden“ przeciw 
hakenkreazierom 


Sławny podczas wojny Światowej komendant 
krążownika „Emden“ kapitan Helinuth vw Macke 
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Z TEATRU LITERATURY i SZTUKI 


— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Powsze- 
ehmie gmasujące choroby daią się także we znaki 
teatrowi, utrudniając układ repertuaru. Z powoda 
zachorowania p. Krzemieńskiego, który już walcząc 
z niedyspozywią grał w chu pierwszych przedstawie 
mach, dziś zamiast „Proboszcza wéród biedaków“ 
dama będzie ulubion” „Roxy“ na przedstawieniu po 
pularnem. Rolę Grace za chera p. Dziewońską gra 
p. Kostecku. „Prcboszez wśród biedaków“ nadzwy 
czaj sympatycznie przyjęty, powróci na repertuar 
dopiero jutro. Najbliższą nowością, jako dugi spe- 
ktakł, z cyklu nowych autorów francuskich będzie 
rozgłośna komedia Marcelego Pagnol, w całym 
świecie grany „Pan Topaz". 

— TEATR REWJI „BAGATELA“. Dziś i codzien- 
uie „Niebieski walc” rewia pema humoru o pięk- 
nych oprawach dekoracyjnych. Zespół na czełe Z 
pp. Karlińską, Camners oraz Łoztńską, Hrynkewiczó* 
wna. Mierzejewskiaam Wimklerem. Dameckim i m. 
składa się na świetrą całość. Codziemnie przedsta- 
wiene o 7.15 i 9.30 

— ODCZYT PITIGRII L'EGO W KRAKOWIE od 
będzie się we czwartek. 18 bm. w Starym Teatrze. 
Niezmiernie fremja emu tematowi: Jaka iest miłość 
kobiety współczesmei? Jakie jest życie kobiety wy- 
emancypowanej osiituiei daby?. poświęcony będzie 
cdczyt tego naigłośmieiszego ze współczesnych ero” 
tvków. przezwanego „współczesiiymm Bozaocio". PI- 
tgrilli zdobył rekord poczytności metylko dlatego. 
że ciętą satyrą smaga współczesnego mężczyznę i 
kobietę. ale tekże, że iest prsarzem, majacym swot 
sta, oryginalną formę. 

——o0$0—— 


REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH 
TEATR [IM J SŁOWACKIEGO 

Wtorek: „Roxy“ (ceny zniżone). 

Środa: „Proboszcz wśród biedaków“ (ceny zni- 
żone). 

„BAGATELA* 
Wtorek: ..Niebieski walc‘. 
Środa: „Niebieski walc“. 


—— 


— HUMOR I WESOŁOŚĆ panować będą na 


DENCNGU 


Zw. Absolw. Żyd. Gimn. 
jutro we Środę 17 b. m. w salach Żyd. Domu Akad, 
uł. Przemyska 3. Orkiestra „Szał“. Początek o godz. 
9 wiecz. Oseby, które przez przeoczenie nię otrzy- 
maly zaproszeń. mogą je nabyć przy wejściu na salę. 
—0Og0—— 


Z okazji zaręczyn naszego ukochanego wice” 
prezesa i członka p. Szymoną Schneeweisa z p. 
Waicią Zwirtówną gratulujemy serdecznie 
Stow. Beth Jehud I Komitet Lokamy 

w Tyczynie. 
—0$0— 

Z okazji zaręczym naszego kochanego kolegi 
p. Natana Ginziga z p. Hela Eintrachtówna ser- 
deczrie gratuluje 

Grono urzędnicze Sp. Banku Centralnego. 


Kraków, ul. Józefa t. 
uuu" ë,  =mmosmomęn=———*=-itatypnfttnrteGWANIROANNROO "| 


wygłosi w Berlinie publiczny odczyt, który zapowia 
da się ma potężną mamiiestacię przeciwko haken- 
kreuzierom. Kapitan Miicke, który do niedawne był 
narodowo socjalistycznym posłem w sejmte saskim, 
zerwał ze swem stronnictwiem it chce publicznie zlo 
żyć sprawę z powedów, które ga skłoniły do tego 
kroku W jakim kierunku poruszać się będzie publi 
czne wystąpiemie narodowego bohatera Niemiec, 
wskazują afisze, zapowiadające odczyt. Pod tytn- 
łem „Puecz z maską!“ mowa tam o mchi, który 
wypisał ma swym sztandarze hasło odrodzenia Nie- 
miiec, ale rekrutuje się z „krzywoorzysiężców. mo- 
ramie zdezenerowanych i zbrodniczych elementów". 
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Sytuacja na rynku akcyj i walut 


Warszawa, 15 giudria. 

Na gieldzie akcyjnej zaznaczył się w tygodniu 
ubiegłym 

dalszy spadek kursów, 

spowodowany wzmożona podażą materjału. Po- 
mimo, że akcje spadły znowu do poziomu nieby- 
wale niskiego, nie było na nie neLywców ponie- 
waż dotkliwy brak gotówki wpływał hamujaco 
na wszelkie operacje. W dziale papierów banko- | 
wych uległ dość dnżej zniżce Bank Polski, pod- 
czas gdy inne akcje tej grupy wskutek minimal- 
nego zaofiarowania utrzymały się w granicach 
dotychczasowych. 

Z akcyj przemysłowych obmiżyły się poważnie 
Starachowice, Modrzcjów i Węgiel. które zwykle 
reaguja najbardziej na grę spekulacyjną kulisy. 
Mocne usposobienie miały nadal Sole Potasowe 
Akcje elektryczne były zaniedbane W dniu 5 b. 
m. odbyło się walnc zgromadzenie akcjonarjuszy 
S A. „Siła i Światło”, na którem uchwalono m 
dn, z czystego zysku za rok operacyjny 1929/39, 
wynoszącego 819,539 zł. wypłacić 10 proc. dywi- 
dendy, a zł. 106 tys. przenieść na rok następny. 


Listy zastawne i pożyczki państwowe 


nie ulegały. Notowano (pierwsza cyfra z 6-go, 
druga z 13-go listopada br.) Papiery procentowe: 
3 proc Poż. Budowlana 50.00,:4 proc. Poż, Pre- 
mjowa 99,50 — 99,50. serje 103,75 — 103,75, 5 proc. 
iPoż, Konwersyjna 50.00 — 50.25. 5 proc, Poź. Ko- 
lejowa 47,00 - 49,50, 10 proc Poż. Kolejowa 104,50 


Z. Ziemskie 53,50 — 


w okresie sprawozdawczym większym wahaniom | 
| 
L. | 


— 104,50, 4 i pół proc. 


5225, 5 proc T. K. m. Warszawy 57,00 — 57,25, 
8 proc. T. K. m W. 72,25 — 71,50; akcje: Bank 
Polski 156,50 — 155,50, Zachodni 70,00, Sole Pota- 
sewe 92,00, Firley 21,00, Łazy 1,75 — 1,60, Modrze- 
jów 10,50 — 9,75, Starachowice 14,50 — 13,75, Wę- 
giel 38,00 — 36,50. 
Obroty na giełdzie dewiz 

były w dalszym ciągu małe, ponieważ banki a- 
kcyjne pokrywały zapotrzebowanie nadal głó- 
wnie między sobą za pośrednictwem agentów 
prywatnych. W końcu tygodnia notowano w o- 
brolach giełdowych względnie międzybankowych: 
New York (czeki) 8,915, kabel 8.924, dolary 8,89 
1 8/4, Bruksela 124,70, Amsterdam 3598,48, Londyn 
za 1 L. 43% i pół, Paryż 35,07, Praga 26,46 i pół, 
Zurych 173.20, Sztokholm 239,50, Wiedeń 12557, 
Medjolan 46,73, Berlin 21284, Bupadeszt 156,08, 
Belgrad 15,79, Bukareszt 5,30, Gdańsk 173,26, Ko- 
penhaga 238,72 Ryga 171,57, Tallin 237,37. 

Na rynku prywatnym płacono za dolary 8,89 i 
pół, ruble złote 4,69 i pół, do 4,70, a za czerwońce 
sowieckie 0,52 — 0,54 dol 

Skarb państwa wypłacił w październiku i li- 
stopadzie br. 
tytulem spłaty kapitału i odsetek długów zagra- 

nicznych Polski 

66,070,160 zł, z czego na poczet 7 proc. Poż Stab. 
10.963,074 zł, 8 proc. Poż, (Dillona) 5,427,408 zł. 
7 proc Poż. Włoskiej 8,386,924 zł, długu wobec 
Włoch 1,069,440 zł, 6 proc Poż. z r 1920 — 17,800 
zł, długu wobec Stanów Zjednoczonych 39,848,860 
zł i tytułem gwarancji za Elektryczne Koleje 
Dojazdowe 366,654 zł. 


———— ogo- 


Wywóz w listopadzie b.r. 


" Według danych tymczasowych Głównego Urzędu | 
Statystycznego, z obszaru Rzpřtej Polskici (łącznie 
z w. m. Gdańskiem) wywiezicno w listoradzie br. 
1.786.812 ton towarów, wartości 195.877 tys. zd. W 
porównaniu do października wywóz zwiększył się-w 
wadze o 34.418 tom, w wartości zmuncjszył się o 
11.996 tys. zł. 

Najważniejsze zmiany w wywozie preedstawiają 
się w sposób następający: 

Zmnejszył się wywóz żyta, jęczmienia, masła. jaj, 
tnzody chlewnej, gęsi, drzewa oraz przetworów na 
tow ych. 

Zwiększył się natomiast wywóz produktów zwie 
rzęcych: skór surowy.h, pierza i puchu, nasion oraz 
cukru. 


w sprawie udzielania 
koncesyj 

Wobec wzrastającego w ostatnich czasach na- 
pływu do Ministerstwa Skarbu podań i próśb o 
wszelkiego rodzaju koncesje, Ministerstwo Skarbu 
wyjaśnia, eż w myśl obwioązujących przepisów 
udzielanie koncesyj na hurtową i detaliczną sprze- 
daż napojów alkoholowych i na wolne składy so- 
li (powiatowe) należy do kompetencji właści- 
wych (Wydziału Skarbowego Śląskiego Urzędu 


Copyright by Księgarnia Powszechna Dra Sz. 
Seidena. Przedruk i przekład, nawet w wyjątkach 
wzbroniony. 


EMIL LUDWIG 


UJ Jane Audams 
Także i o Jane Addams, podobnie jak o Forelu, 
nie mogę prawie nic innego donieść jak tylko o 
jej spojrzeniu; lecz któreż wspomnienie o czło- 
wieku może być piękniejsze! Wzdłuż i wszerz je- 
dzie się przez ubogie dzielnice w Chicago, aż sa- 


mochód zatrzymuje się przed małą, niema] ro- 
mantyczną bramą. Żaden oddźwierny nie pyta. 
do którego chce się wejść oddziału, każe tylko 


czekać na dyrektora Odrazu wchodzi się do miłej 
sali z obrazami i dywanami, gdzie się rozmawia 
albo czeka albo pije herbatę, a przecież jest to 
wejście do jednego z największych azylów Ame- 
ryki. Oto tutaj kobieta, sysłamatycznie rozwijając 
swą metodę, bez systemu, zakładała jedno schro- i 
nisko za drugiem dla ludzi złamanych lub błądzą- 
cych, lub też tylko bezrobotnych — tak, że brak 
Wszelkiego aparatu, wszelkich znamion instytucyj 
stowarzyszaniowych Choćby to miało nawet pe- 
wne swoje złe strony, to jednak tyle serdecznego | 
ciepła ogarnia wstępujących w te progi, ile wła- | 
śnie oszczędza się na zimnych liczbach, spisach i 
kweatjonarjuszach. 
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Woejwódzkiego), koncesyj na detaliczną sprze- 
daż wyrobów tytoniowych (sklepy tytoniowe, uli- 
czną i domową sprzedaż wyrobów tytoniowych) 
— do kompetencji właściwych Urzędów Skarbo- 
wych Akcyz i Monopolów Państwowych, przydział 
zaś losów Państwowej Łoterji Klasowej — do 
kompetencji generalnej Dyrekcji Łoterji Państwo- 
wej A więc podania o te koncesje, względnie przy 
dział losów należy składać wyłącznie i jedynie 
ao wymienionych władz iurzędów. . a nie do Mi- 
risterstwa Skarbu, które tych spraw nie rozpa- 
truje. 

Udzielanie koncesyj na wolne składy 

soli 

W myśl rozporządzenia Ministra Skarbu z dnia 
24 listopada br. na miejsce obeonie istnicjących wol 
uyoh składów soli (okręgowych) z dniem 1 lipca 
193ł r. mają być wprowadzone w życie koncesje 
na wolne składy soli (powiatowe). Min. Skarbu po: 
daje do wiadomości, iż koncesie te (powiatowe) są 
zastrzeżone dla dotychczasowy.h koncesionarju- 
szów wolnych składów i hurtownej sprzedaży so. 
Jednocześnie Min. Skarbu komunikmje, że podania 
o koncesie na wolne składy soli należy składać tyl 
ko do właściwych Izb Skarbowych, nie zaś do Mini 
sterstwa Skarbu. gdyż Ministerstwo podań takich 
nie rozpatruje. 


I iaką też jest ta kobieta, która to wszystko 
wymyśliła i wyczuła Jest już stara i widocznie 
też cierpiąca, ale o spojrzeniu, które przypomina 
Eleonorę Duse — a ona miała przecież najgłęb- 
sze spojrzenie na ziemi Że pani Addams będzie 
łagodna i cicho mówiła, to wyobrażałem sobie 
już z góry; tak łagodnym i tak pokornym nie wy- 
ohbrażałem sobic jednak aktywnego człowieka. 
Córka kwakra i œl dzieciństwa już wychowa 1a 
do służenia innym — ona to własnem cierpieniem 
i doświadczeniem stworzyła to dzieło, coraz bar- 
dziej rozszerzając je i chroniąc przed zawiścią 
ludzką. Bogacze dają i tutaj jak wszędzie indziej 
chętniej pieniądze na rzecz okazałych, regularnych 
budynków, celów i dobrodziejstw, aniżeli na 
rzecz melodyjnych lecz wychodzących peza nor- 
my codzienności Stosunek „Hull- House" pani Ja- 
ne Addams do publicznej dobroczymności jest po- 
dobny do stosunku Jezusa do Pawła. 

Teraz jest już znużona, a kiedy się wraca po 
zwiedzeniu całego budynku, to widok obcego zda- 
je się więcej już jej nie interesować. Ponieważ 
ani ona ani jej dzieło nie chce się podobać, po- 
nieważ wszystko rozgałęzia się w sto różnych 
małych trosk. planów i części, które w duchu jej 
natury kobiecej wzajem się przenikają. przeto u- 
czucie. które płynie z jej spojrzenia, ma w sobie 
coś z czułości i coś z rezygnacji, a przybysza o- 
wiewa nastrojem wdzięczności, która milczy, 
apotkawszy się a tak przyjaznem milczeniem. 


a zaawan 
(dd AM 


Na 4-tem miejscu produkcji, 
na 15-tem — konsumpcji! 


jeżeli podjęta z takim nakładem energji i dos 
brej woli propaganda popierania przemysłu kra 
jowego nie odniosła dotąd pożądanego skutku, je- 
żeli jeszcze dotychczas nie jesteśmy spożywcami 
własnych towarów — to przedewszystkiem dla- 
lego, że nadaliśmy jej wyłącznie kierunek nega- 
tywny. 

Nie kupować obcych towarów — oo hasło, £ 
którem wystąpiliśmy. Niestety — hasłu częściowo 
tylko realne — bo cały świat żyje obcemi towa- 
rami Bo — nie posiadamy w kraju plaptacyj cy- 
tryn, ani pomarańcz, ani kawy, ani herbaty — bo 
wreszcie przynajmniej niezawsze leży w raszym 
interesie zamykać drzwi przed obcymi, skora sa- 
mi pragniemy się do nich dostać, 

Dlatego to korzystniejszą rzeczą jest zarówno 
ze względów taktycznych, jak i zasadniczych pro- 
pagować konsumcję towarów własnych. Jak ko- 
losalne może mieć to zaiaczenie, przekon:my się 
łstwo na przykładzie cukru — tego artykułu, kió- 
rego produkujemy nadmiar, jesteśmy bowiem pod 
względem produkcji na 4-em miejscu w Europie, 
a konsumujemy tak mało, że cofamy się aż na 
miejsce 13-te. Jeżeli zważymy, że wywóz cukru 
dumpingowany być musi, że poza granicami kra- 
ju idzie poprostu za bezcen, że stratę poniesio- 
ną na sprzedaży zagranicznej pokrywa konsu- 
inent krajowy, że wreszcie przemysł cukrowniczy 
posiada doniosłe znaceznie dla rolnictwa i hodo- 


i wli, — to zrozumiemy, że zwiększenie jego spo- 


życia w kraju — to wybitny interes gospodar- 
czy. 

Weźmy tylko pod uwagę — że kaloryczna waT- 
tość cukru, jako pożywienia jest jeżeli o wagę 
chodzi przeszło trzy razy większa, niż mięsa, że 


| przeto cena kalorji w oukrze jest około sześć ra- 


: zy niższa, niż cena tej samej kalorji w mięsie — 


a wówczas zrozumiemy, że propaganda tego ro- 
dzaju zbiega się z propagandą naprawdę tańsze- 
go i bardziej racjonalnego odżywiania się, że 
przeto może być prowadzona nie tylko na odcin- 
ku ściśle gospodarczym, ale na terenie oszczę- 
dności, hygjeny a dalej przez propagandę napo- 
jów słodzonych na odcinku walki z alkoholizmen 
profilaktyki, eugeniki itd. 

Jeżeli podnieśliśmy sprawę cukru, to dlatego, 
że w dziedzinie samowystarczalności gospodar- 
czej jest ona bodajże najważniejsza, jakkolwiex 
bowiem nie mamy tu dzięki cłom prohibicyjnym 
do czynienia z obcą konkurencją, jednak musimy 
stworzyć własny rynek moony, absorbujący wię- 
kszość znakomitą towaru, by nie uzależniać 
własnej produkcji od bardzo niepewnych konjun- 
kiur światowych, o których decyduje nie burak, 
ale trzcina cukrowa. 
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WTOREK, 16 GRUDNIA 


Kraków (313) 11'40 Przegl. prasy, PAT. 1158 
Sygnał, hejnał. 1210 Gramof. 1310 Kom. meteor. 
15 Kom. gosp. 1550 Odczyt rządowy. 1615 Dla 
dzieci. 1630 Gramof. 17:15 Odczyt pt. „O Stanisła- 
wowie Brzozowskim* — wygł. prof. St. Adam- 
czewski. 17'45 Koncert symfoniczny Filh. Warsz. 
(Goldmark, Żeleński, David, Czajkowski, Moszko- 
wski, Saens). 1845 Najnowsze wydawnictwa. 1910 
Kom. roln 1925 Rozmait, komun. 1935 Dziennik 
prasowy. 20 Feljet. 20'30 Koncert międzynarodowy 
z Warszawy: koncert Jana Kiepury z udz, Filh. 
Warsz. (akomp. prof. dr. L. Urstein. 2215 Gramof. 
2250 Komun. 23 Muz. tan 24 Hejnał. 

Lwów (3851) 11'40—2% p. Kraków. 

Katowice (4087) 11'40 Przegl. prasy, PAT. 11'58 
Sygnał, hejnał 1210 Gramof. 1310 Kom. meteor. 
15 Kom gosp 1550 Odczyt. 1615 Dla dzieci. 1645 
Gramof. 17/45 Koncart (p. Kraków). 1845 D e. 
powieści. 19 Rozmait 1915 Odczyt. 1935 Dziennik 
prasowy. 1955 Komun harc. 20 Feljet 20'30 Kon- 
cert Jana Kiepury 22'15 Gramof. 23 Retransm. ze 
stacyj zagran. 

Wiedeń (5163) 12, 1930, 22 Muz. 

Budapeszt (550.5) 1205, 1725, 20'30 Muz 

Kónigawusterhausen (1635) 2115 Muz, 
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„W czem tkwi nasza wina i jaki jest punkt wyjścia?” 


Z odczytu Wł. Zabotyńskiego w Krakowie 


Kraków. 16 'umubaka. 

Włodzimierz Zabolyński przybyć bo Krakowa 
po © odezylach wcyzłosamych w Niemczech, w 
krzjach bałlynkich i wiekszęch miastab Polski. 
Nie dziw przeto. Że jesli Auuśony, choć arużenie 
to puzuuć raczej w glosie, miż na lwarzy mówcy. 
Mimo atoli znużenia odczyt wygłoszony Ww nie- 
dzielę wieczór w Krakowie w sali Starego Tea- 
tru był, jak zawsze u Żabotyńskiego, mistrzowski 
pod względem formy i Świetnie, logicznie zbudo- 
wany w treści. Żabolyński czarował zebraną ma- 
sowo publiczność swem krasomówystwem, ekspre- 
sją słowa i glębia myśli. 

Dziękując za Sserdecme słowa powitalne p. 
Ghirensteina w imieniu orgamizacyj rewizjonisty- 
cezmych oraz prez. dra I. Schwarzbarta w imienku 
©gzekutywy dla zach Małopolski i Ślaska i ko- 
tzitetu obywatelskiego, zaznacza Żabotyński na 
wstępie, że pragnie wypowiedzieć kika  intym- 
nych słów. Stoi przed wami. — wywodzi Żabo- 
Wyński, — człowiek znużony licznemi odczytami, 
z nadwerężonym głosem i nadwerężonemi ner- 


wami, człowiek, który ma pełną świadomość. że 


w chwili obecnej należałoby raczej milczeć. Stoi- 
my wszak jakby w centrum wielkiego wspania- 
łego gmachu, który obecnie zmażduje się w gri- 
mach. Cóż można powiedzieć na widok zburzonego 
machu naszych marzeń i nadzieji? Conajwyżej 
w słowach pełnych rezygnacji można  przypom- 
mieć wiersz Wyspiańskiego „Miałeś chamie złoty 
róg, — ostał ci się jeno sznur* Jedyną pociechą 
w takiej sytuacji jest przekonanie. że nie wszyst- 
ko jest stracone, że sjonizm poniósł klęskę nie z 
powodu przeszkód zewnętrznych, które mie dadzą 
się usunąć, lecz 
z powodu naszej własnej winy. 


"Nie wierzę, by przeszkody zewnętrzne były tak 


silne, że mogą powstrzymać rozwój idei sjońskiej. 
A jeśli zabieram głos, to przeaawiam w imię 
wiary, w imię pelnego optymizmu, jaki mnie o- 
kywia mimo kłęsk i porażek 

Nawiązując do artykułu powitalnego, zamiesz- 
ezonego w naszem piśmie, w którem przeciwsta- 


wiono ideologję Żabotyńskiego realizmowi poli- 


tycznemu. polemizuje Żabotyński z tym pogląden. 
O realiżmie politycznym, wywodzi mowca, mo- 
žna mówić u narodu żyjącego na własnej ziemi. 
posiadającego stałe wartości. Realizm polityczny 
to rachunek sił i elementów, które w danem =. 
oddziaływują. O stałych siłach. o 
trwałych elementach w narodzie żydowskim nie | 
można mówić. Nie posiadamy armji, nie posiada- 
my floty, nie posiadamy własnej warstwy naro- 
dowej, silaej lic , przywiązanej do własnej 
ziemi, Toteż w narodzie żydowskim na realizm 
polityczny składają się niejednokrotnie 
impomierabilju, 

które u normalnych narodów nic mają nazbyt 
wielkiego znaczenia. Powiadają np. że hasło re- 
wizjomistyczne o większości żydowskiej w Pale- 
slynie, o państwie żydowskiem po obydwu stro- 
nach Jondamu, jest nierealne. Dodaje się przytem, 
że wogóle nie należy w sjoniźmie mówić o osła- 
tecznym celu, że isimieje mnóstwo narodów, któ- 
re migdy nie mówią głośno o swoich ostatecmych 
celach. Amglicy np kroczą krok za krokiem. zdo- 
bywają jedną pozycj; za drugą, a nigdy nie po- 
wiedza slowa o swym ostatecaiym celu, aż do 
niego dojdą. Nam tak czynić nie wolno. albowiem 
osiągnięcie naszego cehi w Palestynie zależne 


od tempa kolonizacji, 
©d szybkości, z jaką wprowadzimy do Palestyny 
masy imigrantów żydowskich W sprawozdaniu 
komisji Shawa znoidują się dokładne obliczenia 
statystyczne wv:oklego urzędnika palestyńekiego 
Millsa w sprawie możliwości osiagnięcia przez 
Żydów większości w Palestynie Mills dokładnie 
obliczył, przy jakiej liczbie imigrantów roczzie i 
po ilu latach możemy otrzymać większość, a 
Przy jakiej liczbie nigdv większości nie otrzy- 
mamy Tempo więc naszej pracy musi być przy 
Spieszonc. Musi ono być również zwiększone z 
tej przyczyny, że U Arabów daie się zauważyć w 
ciągu ostatniego dziesięciolecia olbrzymi krok 
naprzód pod względem gospodarczym i kulturał- 
nym, a jest rzeczą zuana, że można kolonizować 
kraj, w którym ludność znajduje się na niskim 
poziomie kulturalnym, ale niezmiernie trudno jest 
przeprowadzać kolonizację w kraju o ludności 
stojącej na wysokim poziomie kulturalnym Gdy- 
byśmy posiadali w Palestynie własny rząd. albo 
rząd nam przychylny. który jest pierwszym wa- 
runkiem wszelkiej kolonizacji, nie mówilibyśmy 


Ate skoro sytuacja jest od- 
nienia. masimy ciągle z naciskiem  powlirzać. 
do czedn dażymy. hy wskazać ua drogi. któve 
nałsiawy obrać, chcac dojść do swojego celu. 

bzis nawel meprzychwinie usposobione tto re- 
wiąpunani zupy w Sjuwiźnie niemieckim przy- 
znają, że w latach całkowiiego spokoju w Pale 
stymie jedymie rewizjoniści odnosili się z reali- 
zmesm do 


o ostatecznym ceki, 


kwestji arabskiej. 
Nie przesadzali w ocenie jej znaczenia, ale także 
nie niedoceniali jej. Przed laty jeszcze rewiajoni- 
ści zwróciłi uwagę na problem dzierżawców a- 
rabskich, na problem zakupywania gruntów. na 
których znajdują się dzierżawcy. 1 problem ten 
znajduje się dzisiaj w centrum zugadnień polity- 
ki brytyjskiej i jest bronią w ręku naszych wro- 


gów. A w tej dziedzinie mamy całą opinję angicl- | 


ską przeciwko nam, albowiem prawo dzierżawcy 
jest w Anglji prawem świętem Anglicy pemięta- 
ja jeszcze walki dzierżawców irlandzkich prze- 
ciwko sprzedaży ziemi. na której dzierżawcy pra- 
ccwali od lat. To „prawo Gladstona“ jest w An- 
glji świętością I oto dziś znajdujemy się wobec 
tego probłemu, jak wobec żelaznej ściany. którą 
trudno przebić argumentami o naszej 
Przed luty rewizjonisci wysunęli program inten- 
syfikacji gospodarki rolnej w Paleslynie. wska- 
zując na nonsensowość uprawy  ekslenzywnej 


pracy. i 


kraju o małej ilości uprawnych gruntów Dziś te | 


poglądy są własnościa całej opinji sjonistycznej 
dziś możemy mówić o zroznmieniu dla naszych 
pcstulatów. które są oparte na twardej logice. a 
zwycięstwo haseł rewizjonistów jest zwycięstwem 
logiki 

Do niedawna jeszcze nie dawano posłuchu po- 
glądom rewizjonistów, że kolonizacja jest niemo- 
żliiwa bez pomocy rządu. że kolonizacja jest kwe 
stją państwową, i że tylko państwo. rząd swoim 
aparatem administracyjavm. swojcmi prerogaty- 
wami ustawodawczemi może kolonizację prze 
prowadzać Rząd palestyński nie uczynił tego. 
wręcz przeciwnie dusił w zarodku każdą szerszą 
iniajatywę. Nie przyszedł nam z pomocą ustawo- 
dawczą a odnosił się do wszystkich naszych po 


' ezynań nieprzyjaźnie. a w najlepszym razie neu 


tralnie A jednak organ sjonistyczna milczała. 
Nie podnicsiono ani słowa głośnej krytyki prze- 
ciwko postępowaniu rządu palestyńskiego 
| Wyśmiewano rewizjonistów, kiedy żądali zmia- 
ny tonu w odniesieniu do rządu brytyj skiego. kie 
dy domagali się surowej krytyki poczynań rządu 
palestyńskiego. Sam prez Weizmann oświadczy! 
na kongresie, że nie wolno zmieniać tonu wobec 
rządu brytyjskiego i że jeżeli kjedykolwiek ktoś 
ołważy się ten ton zmienić, to nie będzie miał 
dostępu do sier rządowych, ani nie będzie mógł 
komierować z niemi. 

Przyjmowaliśmy tedy krzywdy niemal bez sło- 
wa krytyki. A oto cóż obecnie widzimy? Zmieni- 
liśmy ton, zmobilizowaliśmy siły do moralnego 
nacisku, rozpoczęliśmy walkę z rządem palestyń- 
skim i cóż się okazało? Rząd wcałe nie przestał 


z nami rokować. wręcz przeciwnie. bezpośrednio : 


po fali protestów, jakie ogarnęły całe żydostwo, 
zwrócono się do kierowniciwa  sjonistycznego z 
inicjatywą rozpoczęcia rokowań. W dziesięć dni 
po wydaniu Białej Księgi, która zapowiadała zu- 
pełne wstrzymanie imigracji żydowskiej do Pale- 
styny, dano 1500 certyfikatów. Takie są skutki 
zmiany tonu wobec rządu brytyjskiego i rozpo 
częcia walki o nasze postulaty. To są wyniki o- 
wego silnego moralnego nacisku na jaki! zdobyć 
się potrafi naród żydowski. I to jesi znowu su- 
kces rewizjonizmu: 

zrozumiano wreszcie możliwość wałki z rządem 

Mówi się często o naszej bezsilności wobec ta- 
kiego olbrzymiego mocarstwa jak Anglja, argu- 
neeluje się tem, że nie posiadamy armji. która- 
by potrafiła wywalczyć nam nasz postulaty lub 
poprzeć silą nasze słuszne żądania. A ja, — mó- 
wi Żabotyński z ironią. - okrzyczany militarysia 
i szowinista stwierdzam, że jeszcze żadnego wiel- 
kicgo zagadnienia nie rozwiązano zapomocą woj- 
ny czy armji. Nam potrzebna jest ochrona woj- 
skowa w Palestynie, dla ochrony naszego życia 
i odparcia ataków. 

Ale doniosłe problemy można załatwiać  przede- 
wszystkiem zapomocą moralnej siły, którą się 
reprezentuje. 

Nicią przewodnia biegu myśli całego odczytu. 
niechaj będzie hasło: „Nie przeceniać, ale także 
i nie niedoceniać!'* Największe niebczpieczeństwo 
jakie nam grozi obecnie, jest to, że Ja skutek 


naszego nacisku może zajść możliwość. że zd 
brytyjski zechce nieco zmienić Białą Księgę, prze- 
pisać ja innym ałrameniem, dać kilka komcesyj: 
słowem powrócić do słatas quo. Jest lo mebezpie 
czeńsłwo bardzo grożne. bo trzeba zdać sobie 
sprawę, że Biala Księgę napisano nie w ostat- 
nich miesiącach, lecz 
pisano ją przez 10 lat w Palestynie 


w praktycznem życiu, w praktyce urzędniczej, w. 
calej polityce i postępowaniu rządu  palestyń- 
skiego. Niechęć urzedników brytyjskich do na- 
szych poczynań wywołala szereg wrogich nam 
kroków. Pod wplywem naszego nacisku rozpo- 
częlo popierać wrogie nam czynniki, a potens 
zdeklarowano zupełną neutralność. Wreszcie raz- 
poczęto igrać z ogniem, wysunięto sprawę Scis- 
ny Płaczu i wybuchły znane wypadki z roku 1929. 
Do owego czasu tylko rewizjoniści krytykow ułi 
rząd palestyński, tylko rewizjoniści wskazywali, 
że w Palestynie niweczy się najpiękniejsze na- 
dzieje narodu. Oficjalny sjonizm deklarował zaw- 
sze, że sytuacja polityczna w Palestynie jest za- 
dawalająca. Biała Księga jest otóż tylko konse- 
kwencja dziesięcioletniej polilyki rządu palestyń- 
skiego. Jest ona jakby tylko obrzękiem na scho- 
iowanym organiźmie. Jeśli organizm jest chory, 
zalruty. lo nie wyslarcza usunąć obrzęk. lecz 
trzeba zabrać się do usuniecia źródła choroby 
Obrzęk zniknie może po zastosowaniu powierz- 
Chownego medykamentu, leez nie zniknie faktycz- 
nie, gdyż zatruly organizm znowu ujawni ropie- 
jacą ranę. 
Dziesięć lat regime'u angielskiego — to perma- 
nentna Biała Księga. 

Dlatego nie możemy zgodzić się tylko na usunię- 
cie czy zmiany Białej Księgi Musimy wałczyć o 
zmianę systemu rządu palestyńskiego 

I tu dochodzimy do głównego zagadnienia. do 


zagadnienia winy i winowajców, 


do tej sytuacji. w jakiej obecnie się znajdujemy. 
W sjoniźmie panuje obecnie szlachetny nastrój: 
wysuwa się hasło zjednoczenia wszvsikich ugru- 
powań w imie powagi sytuacji Hasło takie jest 
może wyrazem głębokiej lojalności, ale jest ono 
równocześnie wielce niepatrjotyczne. Jeśli jakiś 
Wynałazca sporządził pewne lekarstwo przeciw- 
ko chorobie i lekarstwo to okazuje się nieskute- 
cznem. nie daje takich wyników. jakich się po 
niem spodziewano, to przedewszystkiem zwraca- 
my się z pretensjami do owego wynalazcy i po- 
wiemy, że jest złym eksperymentalorem  Ekspe- 
rymenty bowiem czyni się na podstawie pew- 
nych ustalonych reguł Na szczęście. my znajdu- 
jemy się w roli tego wynalazcy Ani przeszkody 
zewnętrzne nie sa tak wielkie. ani svtuaeja nie 
jest tak groźna. by uniemożliwiała realizację sjo- 
nizmu Tylko nasi „wynalazcy“ przeprowadzili 
błędnie eksperyment. Myśmy zgrzeszyli, my po- 
nosimy winę, a nie czynniki zewnętrzne, i to jest 
istotnie 


pociecha, jaką znajdujemy w obecnej sytuacji. 


Przeszkody są niewatpliwie wielkie, a jedną z 
rich jest zapewne problem arabski Nie należs go 
przeconiać. ale nie należy go tahże niedoceniać. 
W tym problemie główną role odźrywa 

Żelazne prawo kolonizacji: 
tubylcy są zawsze przeciwni kolonizowaniu kra- 
łów, w których mieszkają i zawsze widzą w na- 
pływowych elementach  niebezpieczeństwo díla 
siebie. Jest lo ich słuszne prawo ludzkie, jest to 
z ich punklu widzenia rzecz zupelnie zrozumiała 
Wyobraźmy sobie, że jedziemy nocą z rodziną w 
pociągu i zajmujemy osobny brzedział Swobo- 
dnie możemy urządzić się w tym przedziale, ale 
olo przybywainy do większej stacji zapełnionej 
licznymi podróżnymi i rychło puka do przedziału, 
w którym znaleźliśmy swobodne schronienie. 
szereg podróżnych, którzy żądają otworzenia 
przedziału Bronimv się przeciwko temu jak mo- 
żemy, ale cóż robić. na drzwiach wypisane jest, 
że w przedziale jest osiem miajse i podróżni ma- 
ją prawo zająć silą nasz przedział, ałboteż zawe 
zwać policjanta, któryby zmusił nas do wpuszcze- 
nia ich do przedziału Przypomnijmy sobie jakie 
uczucia miłości bliźniego” ożywiają nas w owej 
chwili.. Z takiemi uczuciami przyjmują tubyłcy 
imigrantów żydowskich do Palestyny. Ale na bra- 
mie Palestyny znajduje się napis oparty na związ- 
ku historycznym i na dokumentach politycznych, 
że w Palestynie jesi miejsce dla imigrantów ży- 
dowskich. I mimo niezadowolenia tubylców pra- 
ca nasza musi postępować naprzód Niezadowole- 


nie to wywołuje czasem niebezpieczną sytuację, 
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ale tam, gdzie istnicje niebezpieczeństwo, należy 
mi przeciwdziałać. Materjałów palnych jest wiele 
Ra Świecie, a jednak wybuchu pożar tylko tam. 
gdzie jest niedolężny nadzor lub udzie ogjeń roz- 
Myślnie podlożono Nie należy zreszla jarzeceniac 
niebezpieczeństwa arabskiego  Nialystyka zajn 
tych w czasie ustalnich wypznikow jist smutna. 
abe wielce pod iym wzgledem pouczająca Ze stro- 
Ry Żydowskiej padlo 180 meczennikow. a po dru- 
giej stronie patto 107 Arabow Liczba zas [4% 
Żydów obejmuje także Żyłow slarego |Jiszuwu w 
Hebronie i Safedzie Trzeba dalej stwierdzie. że 
pacylikacja kraju naslępila w ciagu pięciu dni 

pomocy zaledwie 4060 ludzi Miarą zas nie- 


s . 
bezpieczeństwa, jakie Arabowie palestyńscy stano || 


wig, jest fakt, że fachowcy angielscy 
liczbę 2.000 żolnierzy za dostateczną do utrzyma- 
nia zupelnego spokoju w kraju I to niewątpliwie 
rzekomego  nicbczpicczeństwa 
arabskiego 
Drugim elementem rzekomo niebezpiecznym jest 
świat muzułmański Mowca przypomina swoje sło 
wa z przed trzech lat w Krakowie, kiedy dowo- 
dził, że Islam nie jest czynnikiem politycznym. 
że jeden kraj islamski wcale nie reaguje na to, co 
się dzieje w drugim kraju islamskim. Wystarczy 
zresztą porównać, jak zareagowało żydostwo na 
wypadki palestyńskie. a jak wyglądała reakcja 
Islamu. Mówi się że Anglja musi się liczyć z nie- 
bezpieczeństwem muzulmańskiem i dłatego poświę 
ca nas. Jest to wielki błąd polityczny W czasie 
dyskusji palestyńskiej w parlamencie brytyjskim 
nie wsponiniano nawet o „groźnym  Islamie. Ale 
Lloyd George, którenu zarzuca się nadmierny 
realizan polityczny, 
podkreślił silny nacisk moralny żydostwa na ca- 
lym świecie 
W prasie angielskiej można było czytać bardzo 
wiele szczegółów o sposobie reagowania s«upień 
żydowskich na wypadki palestyńskie, ale tylko 
rzadko ukazywały się notatki o reakcji krajów 
islamskich. Z tej strony bowiem nie grozi nam ża- 
dne niebezpieczeństwo, i to jest niewatpliwie po- 
cieclią. 

Trzecim wreszcie czynnikiem jest Anglja U- 
kład stosunków w Anglji jest tego rodzaju. że po- 
nad rządem istnieje opinja społeczna vędaca nieja- 
ko trybunałem upelacyjnvm Opinja ta zareagowa- 
ła nieprzychylnie na ostatnie wypadki w Palesty- 
nie i nie poparła naszych postulilów Z lej przy- 
czyny popadliśmy w nastrój rezygnacji. wyraża- 
liśmy pow»tpiewanie co do sumienia angielskie- 
go. co do sprzwiedłiwości na świecie Ale trzeba 
się zapbvluc. 
czy opinia angielska znala faktyczny stan rzeczy, 
czy mogla na nexłstawie enuncjacyj  oliejalnych 
przywódców sjonistycznych zdobyć sobie prawdzi- 


należyty miernik 
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„Miesięcznik Żydowski 
Rok 1. — Grudzień 1930, wydawnictwo „Me- 

nora. Warszawa. 

Gdyby kios che ocenic ruch umysłowy wśród 
Zydów mlatniem 10-cioletin na pol- 
slawie języku polskim. musiaiby 
dojsć do trzekonania. Że ruch ten jest bardzo 
szczupły. nienti ze.komy Może się lo wydawać 
Alziwnem, a jednak jes! taktem. że mimo ożywio 
rego ruchu politycznego i kulluralnego. mimo 
wielu zasadniczych zagadnień, jakie wypłynęły w 
ciągu ostatniego 10-lecia, ni? uczynione ze siro- 
ny żydowskiej nie, by przejawy lego ruchu i naj 
ważniejsze problemy zasadniczo i należycie o- 
świetlić i uprzystępnić opinji polskiej Wystarczy 
zresztą wskazać, że książki © wspólczesnej Pale- 
Stynie w języku polskim wyszły wyłącznie z pod 
piór pisarzy polskich (ks Szczepański, Makar- 
czyk, ks. Siach, ks. Arshutowski), a niema dziś 
nawet broszury. któraby to doniosłe zagadmienie 
cświeliła z pimklu widzenia żydowskiego. To 
šamo dotyczy żydowskiej myśli politycznej. któ- 
rej dzieła można wyliczyć na palcach jednej rę- 
ki. Jakże inaczej postępuje o wiele mniejsze licz- 
bowo społeczeństwo żydowskie w Niemczech! O 
żywiony ruch wydawniczy, obejmujący wszystkie 
dziedziny życia żydowskiego. może stanowić 
Wzór należycie zorganizowanej pracy uświada- 
miającej i skutecznego oddziaływania na opinię 
niemiecką. Często, aż nadto często żalimy się na 
brak zrozumienia u opinji polskiej, ale jednak 
nie wyczerpaliśmy wszystkich Szans, by temu 
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wy pogląd na sytuację w Palestyrie Wszak w cią 
gu całego dziesięciolecia przywódcy 
w rozmaitych enuncjacjach podkreślali że sytua- 
cja polityczna w Palesrynie jest zadawalająca 
Prasa notowała to skrzętnie. Jakże można żądać 
obecnie od niej. by wziela udział w walce po ną: 
szej stronie, skoro od lat przyzwyczailiśmy opt- 
nję publiczną do tego, że w Palestynie jesl wszy- 
stko w porządku, skoro naszym autorytet"m po- 
krywaliśmy czyny rządu? Jeśli się pragnie wy- 
grać proces, to nie wystarcza słuszność żądania, 
nie wystarcza także najlepszy sędzia Potrzeba 
jeszcze dobrego atlwokata. A gdybyśmy nawet wy- 
toczyli nasza sprawę przed królem Salomonem, to 
przy naszych adwokatach przegralibyśmy. 
Adwokaci nasi byli bowiem źli 

I to jest przyczyną naszej porażki. i to jest rów- 
nież naszą pociechą 

Istnieje w dalszytn ciągu możliwość współpra- 
cv ź Anglikami. bo dotąd nie przeprowadzono 
cksperymentu należytego oddziaływania na An- 
<lję. Dopiero, kiedy przeprowadzimy ten ekspery- 
ment a on się nie uda, będzie można mówić o 
zerwaniu z Anglją. 

W chwili obecnej odbywa się w sjoniźmie 

mobilizacja sił do walki 
Wałczą dzisiaj wszyscy, walczy kierownietwo 
sjonistyczne, walczą rewizjoniści, waleza nawet 
niesjonistyezni członkowie Agencji Żydowskiej. 
Ale istnieje różnica co do eciów tej wałki Nie na- 
leży obecnie walczyć przeciwko Białej Księdze. 
przeciwko temn świstkowi papieru. Bo jeśli ten 
świstek papieru zostanie polargany. to i tak po- 
zostanie cały system. którego wynikiem jest Bia- 
la Księga Toteż, patrząc na wilczące obecnie 
w sjoniźmie elementy, trzeba zdać sobie sprawe. 
do jakiego celu one dążą i w jakim punkcie zamie: 
rzają walkę zawiesić Dla nas jest rzecza jasna. 
że walki nie wolno wstrzymać dopáki nie zosta- 
nie usuniety system który doprowadził da Białej 
Księgi Aby ta walka była skuteczna. trzeba pa 
miętać o jednem haśle: 
nie wolno lekceważyć sjonizmu: 


W czasie wojny przyciągnął sjonizm szerokie 


A. Pia 


brakowi zaradzić. 
Szczególnie dotkliwie dawał się we znaki brak 


organu. któryby problemy żydowskie  rozpatry- 
wał nie z punktu widzeaja bieżącej 'hwiłi. nie 


pol kątem aktualności politycznej. lecz ze sla- . 


sowisku zasadniczego umożliwiającego grunto- 
wią. i objektywną ocene rozmaitych zjawisk ży 
cia żydowskiego. Braklo nam organa. któryby był 
Irybana pisarzy żydowskich. a zarazem dla oninji 
Iwlskiej przeglądem problemów żydawskiej i żró 
¿łem do poznania ici islolnego charakieru. do za- 
znajomienia sie z twórczością żv:lowska . we 
wszystkich dziedzinach i do umożliwienia wela- 
du w żydowski ruch umysłowy Próby. jakie pod 
tym względem czyniono. były przeważnie niedo: 
ł:żne r — powiedzmy szczerze — nie przynosily 
ram wcale zaszczytu 

Toteż z prawdziwą radością nolujemy fakt uka- 
zania się nowego miesięcznika  zakrojoaego na 
miarę europejską. bo żywo 
wzory najlepszych europejskich wydawnictw 
Śmiało można stwierdzić że nareszcie dotkliwa 
luka została wypełuiona i otrzymaliśmy miesię 
cznik poważny i pod każdym względem  wzoro- 
wy, który zapewne stanie się rychło trybuną in- 


telektualistów żydowskich i znajdzie silny od- 
dźwięk wśród sfer inteligencji polskiej. Celem 


„Miesięcznika żydowskiego jest „bezstronne rot 
trząsane zagadnień bytu żydowskiego. rzetelne 
poznawanie naszego życia w przeszłości i tera 
Zniejszości. zasadnicze rozważania nad przyszło 
ścia żydostwa“ Cel to rozległy i wielce doniosły 
godny usilnego poparcia. a jak świadczy pierw 
Szy numer „Miesięcznika Żydowskiego i spis 
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dek'etem Wydz:ału Izby Adwokackiej w Krakow e 
z diia 18 marca 1930 ustanowiony substytut błp. Dra 
Anura Laufbahna — przeniósł kancelarię adwokacką 


ma ul. Jasną L. 2. Telefon 114-67 


rzesze narodu, żydostwa i świata nieżydowskie- 
go, bo głosił hasło o rozwiązaniu kwestji żydow- 
skiej i o budowaniu państwa żydowskiego. Dziś 
ze sjonizmu zrobiono rzecz mała, poslawiono mu 
za cel „cenirum duchowe* lub coś w tym rodza- 
ju a tylko wielki ideał może przyciągnąć masy, 
Młodzież jest pod tym względem busolą i młodzież 
kroczy za ideałem państwa żydowskiego, który 
jedyny wart jest wysilku 

Stoimy obecnie przed kongresem sjonistycznym, 
a będzie to kongres ratunku sjon* anu. Zażądamy. 
od Anglji. by wyeiagnela ostateczne konsekwen- 
cjo, ale skoro tego żądamy oł Anglji musimy p% 
kazać. jak naród żydowski umie wyciągać konsek- 
wencje Musi zniknąć obecny system pracy w or- 
ganizacji sjonistveznej. a miejsce jego musi za- 
jać system nowy. bo tylko w ten sposób będzie 
zrozutniale nasze oburzenie i nasz żal z powod 
krzywd. jakich doznajemy. p 

Apelem do żyślostwa polskiego, szezególnie zaś 
do Żydów w Malonolsce zochodniej i gorącem 
wezwaniem do zrozumienia konieczności tej prze- 
miany kończy mowca swe trzygodzinne wy- 
wody. naśrodzone przez zebranych burzą długo 
imemilknacych oklasków i hymnem „Hatikwy. ` 


i 


raków 


prac oraz studjów, jakie się ukażą w tym orga! 
| nie wydawniclwo zamierza wierne realizować 
ten ceł i ściśle wypdlniać swe zapowiedzi. 
Pierwszy numer „Miesięcznika Żydowskiego” 
olwiera' Świetna rozprawa historyczna prof M. 
Balabana; „Kiedy i skąd' przybyli Żydzi do Pol- 
skie Już samo zamieszczenie rozprawy na ten 
| temat na czełe pierwszego numeru jest nader 
| szczesliwym pomysłem i stanowi poniekąd sym- 
bol. Temat rozprawy nie jest nowością w huslo- 
rjogratji polskiej. tem: silniej należy podkr=slić. 
podjęcie go przez znakomilego tego uczoneso ży- 
| dowskiego. Jak zawsze u Balabana. lak i lu za- 
| dziwia rozległość malerjułu żródlowegu i jego 
| trafna interprelacja. rzucająca nowe swiatła na 
ten problem. Z zainteresowaniem oczekujeny svn 
ietycznych wniosków drugiej części lej rozprawy, 
należącej bezsprzecznie do wajlepszych prac prof 
Bałabana 
Studjum socjologiczne Artura Rupmuna: Prze- 
miany w strukturze gospodarczej Zydów w Em- 
ropie" ma wszelkie cechy prac socjologicznych 
| tego autora, z klórych na pierwszy plan wybija 
| się gruntowność i ścisłość, Praca ta jest rozdzia- 
łem z książki pl .bie Soziologie der Juden". a 
więc stanowi tylko jedna stronę rozleglcgo ziga- 
dniecnia omawianego przez autora. niemniej atoll 
uwzględnia mnóstwo interesującego  nalerjatu, 
prostującego niejeden przesąd 1 fałszywa opinię 
zakorzenioną wśród Żydów. a zwłaszcza w spo- 
kczeńsiwach nieżydowskich 
Publicystycznie ujęta. bardzo vickawa i wnikli- 
wa praca Arje Tartakowera: .Z sociologji życia 
partyjnego we współczesnem Żżydowtwie” zawść- 
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„W czem tkwi nasza wina i jaki jest punki wyjścia?“ 


Z odczytu Wł. Zabotyńskiego w Krakowie 


Kraków. 16 gutaa. 

Włodzimierz Zabolyński przybyć bo Krakowa 
po W odezylach wyzłosammych w Nieinczech w 
krzjach bałlyukich i wiekszęch miastab Polski. 
Nie dziw przeto. że jest zuuśony, choë arużenie 
to puznać raczej w glosie, miż na lLwarzy mówcy. 
Mimo atoli zauóenia odczyt wygłoszmy W nie- 
dzielę wieczór w Kasakoawie w sali Starego Tea- 
tru był, jak zawsze u Żabotyńskiągo, mistrzowski 
pod względem formy i Świetnie, logicznie zbudo- 
wany w treści. Żabotyński cazarował zebraną ma- 
sowo publiczność swem krasomówstwem, ekspre- 
sją słowa i glębia myśli. 

Dziękując za Sserdecme słowa powitalne p. 
Ghirensteina w imieniu organizacyj rewizjonisty- 
czych oraz prez. dra I. Scdawarabarta w imieniu 
©gzekulywy dla zach Małopolski i Ślaska i ko- 
tzitetu obywatelskiego, zaznacza Żabotyński na 
wstępie, że pragnie wypowiedzieć kika  intym- 
nych słów. Stoi przed wami. — wywodzi Żabo- 
dyński, — człowiek znużony licznemi odczytami, 
z mnadwerężonym głosem i nadwerężonemi ner- 
wami, człowiek, który ma pełną świadomość. że 
w chwili obeonej należałoby raczej milczeć. Stoi- 
my wszak jakby w centrum wielkiego wspania- 
łego gmachu, który obecnie zmajduje się w gru- 
zach. Cóż można powiedzieć na widok zburzonego 
gmachu naszych marzeń i nadzieji? Conajwyżej 
w słowach pełnych rezygnacji można  przypom- 
nieć wiersz Wyspiańskiego „Miałeś chamie złoty 
róg, — ostał ci się jeno sznur* Jedyną pociechą 
w takiej sytuacji jest przekonanie. że nie wszyst- 
ko jest stracone, że sjonizm poniósł klęskę nie z 
powodu przeszkód zewnętrznych, które nie dadzą 
się usunąć, lecz 

z powodu naszej własnej winy. 


Nie wierzę, by przaszkody zewnętrzne były tak 


silne, że mogą powstrzymać rozwój idei sjońskiej. 
A jeśli zabieram głos, to przeaawiam w imię 
wiary, w imię pełnego optymizmu, jaki mnie o- 
kywia mimo klęsk i porażek 

Nawiązując do artykułu powitalnego, zamiesz- 
ezonego w naszem piśmie, w którem przeciwsta- 
wiono ideologję Żabotyńskiego realizmowi poli- 
tycznemu. polemizuje Żabotyński z tym pogląden. 
O realiżmie politycznym, wywodzi mowca, mo- 
dna mówić u narodu żyjącego na własnej ziemi. 
posiadajacego stałe wartości. Reabizm polityczny 
to rachunek sił i elementów, które w danem | 
łeczeństwie oddziaływają. O stałych siłach. o 
trwałych elementach w narodzie żydowskim nie 
można mówić. Nie posiadamy armji, nie posiada- 
my floty, nie posiadamy własnej warstwy naro- 
dowej, silaej lic , przywiązanej do własnej 
ziemi, Toteż w narodzie żydowskim na realizm 
polityczny składają się niejednokrotnie 

impomierabilju, 

które u normalnych narodów nic mają nazbyt 
wielkiego znaczenia. Powiadają np. że hasło re- 
wizjomistyczne o większości żydowskiej w Pale- 
slynie, o państwie żydowskiem po obydwu stro- 
nach Jordawu, jest nierealne. Dodaje się przytem, 
że wogóle nie należy w sjoniźmie mówić o osta- 
tecznym celu, że isimieje mnóstwo narodów, któ- 
re nigdy nie mówią głośno o swoich ostatecznych 
celach. Amglicy np. kroczą krok za krokiem. zdo- 
bywają jedną pozycj; za drugą, a nigdy nie po- 
wiedzą słowa o swym ostałecziym celu, aż do 
niego dojdą. Nam tak czynić nie wolno. albowiem 
osiągnięcie naszego cehi w Palestynie zależne 


ed tempa kolonizacji, 
od szybkości, z jaką wprowadzimy do Palestyny 
masy imigrantów żydowskich W sprawozdaniu 
komisji Shawa znoidują się dokładne obliczenia 
statystyczne wv:okiego urzędnika palestyńekiego 
Millsa w sprawie możliwości osiagnięcia przez 
Żydów większości w Palestynie Mills dokładnie 
obliczył, przy jakiej liczbie imigrantów roczzie i 
po ilu latach możemy otrzymać większość, a 
Przy jakiej liczbie nigdy większości nie otrzy- 
mamy Tempo więc naszej pracy musi być przy 
Spieszonc. Musi ono być również zwiększone z 
tej przyczyny, że u Arabów daie się zauważyć w 
ciągu ostatniego dziesięciolecia olbrzymi krok 
naprzód pod względem gospodarczym i kulturał- 
nym, a jest rzeczą zuana. że można kolonizować 
kraj, w którym ludność znajduje się na niskim 
poziomie kulturalnym, ale niezmiernie trudno jest 
przeprowadzać kolonizację w kraju o ludności 
stojącej na wysokim poziomie kulturalnym Gdy- 
byśmy posiadali w Palestynie własny rząd. albo 
rząd nam przychylny. który jest pierwszym wa- 
runkiem wszelkiej kolonizacji, nie mówilibyśmy 


Ate skoro sytuacja jest od- 
nienia. masimy ciągle z naciskiem  powlitrzać. 
do cægn dużym. ahy wskazać ua drogi. kfówe 
masias obrir, dwauc dojść do swojego celu. 

Dzis miwel niepr zychylnie usposobione (o re- 
wiapminzcu srupy w Sjomiśnue niemieckim przy- 
znają, że w latach całkowiiego spokoju w Pale 
stymie jedymie rewizjomiści odnosili się z reali- 
zmem do 


o ostatecznym ceki, 


kwestji arabskiej. 
Nie przesadzali w ocenie jej znaczenia, ale także 
nie niedoceniali jej. Przed laty jeszcze rewiajoni- 
ści zwróciłi uwagę na problem dzierżawców a- 
rabskich, na problem zakupywania gruntów. na 
których znajdują się dzierżawcy. 1 problem ten 
znajduje się dzisiaj w centrum zugadnień polity- 
ki brytyjskiej i jest bronią w ręku naszych wro- 


gów. A w tej dziedzinie mamy całą opinję angicl- | 


ską przeciwko nam, albowiem prawo dzierżawcy 
jest w Anglji prawem świętem Anglicy pemięta- 
ją jeszcze walki dzierżawców irlandzkich prze- 
ciwko sprzedaży ziemi. na której dzierżawcy pra- 
ccwali od łat. To „prawo Gladstona“ jest w An- 
glji świętością I oto dziś znajdujemy się wobec 
tego problemu, jak wobec żelaznej ściany. którą 
trwdno przebić argumentami o naszej pracy. 
Przed luty rewizjonisci wysunęli program inten- 
syfikacji gospodarki rolnej w Paleslynie. wska- 
zując na nonsensowość uprawy  ekslenzywnej 


kraju o małej ilości uprawnych gruntów Dziś te: 


poglądy są własnościa całej opinji sjonistycznej 
dziś możemy mówić o zroznmieniu dla naszych 
pcstulatów. które są oparte na twardej logice. a 
zwycięstwo haseł rewizjonistów jest zwycięstwem 
logiki 

Do niedawna jeszcze nie dawano posłuchu po- 
glądom rewizjonistów, że kolonizacja jest niemo- 
żiiwa bez pomocy rządu. że kolonizacja jest kwe 
stją państwową, i że tylko państwo. rząd swoim 
aparatem administracyjavm. swojcmi prerogaty- 
wami ustawodawczemi może kolonizację prze 
prowadzać Rząd palestyński nie uczynił tego. 
wręcz przeciwnie dusił w zarodku każdą szersza 
iniajatywę. Nie przyszedł nam z pomocą ustawo- 
dawczą a odnosił się do wszystkich naszych po 


' ezynań nieprzyjaźnie. a w najlepszym razie neu 


tralnie A jednak organ sjonistvczna milczała. 
Nie podnicsiono ani słowa głośnej krytyki prze- 
ciwko postępowaniu rządu palestyńskiego 
| Wyśmiewano rewizjonistów, kiedy żądali zmia- 
ny tonu w odniesieniu do rządu brytyj skiego. kie 
dy domagali się surowej krytyki poczynań rządu 
palestyńskiego. Sam prez Weizmann oświadczy! 
na kongresie, że nie wolno zmieniać tonu wobec 
rządu brytyjskiego i że jeżeli kjedykolwiek ktoś 
ołważy się ten ton zmienić, to nie będzie miał 
dostępu do sier rządowych, ani nie będzie mógł 
komierować z niemi. 

Przyjmowaliśmy tedy krzywdy niemal bez sło- 
wa krytyki. A oto cóż obecnie widzimy? Zmieni- 
liśmy ton, zmobilizowaliśmy siły do moralnego 
nacisku, rozpoczęliśmy walkę z rządem palestyń- 
skim i cóż się okazało? Rząd weale nie przestał 
z nami rokować. wręcz przeciwnie. bezpośrednio 
po fali protestów, jakie ogarnęły całe żydostwo, 
zwrócono się do kierowniciwa  sjonistycznego z 
inicjatywą rozpoczęcia rokowań. W dziesięć dni 
po wydaniu Białej Księgi, która zapowiadała zu- 
pełne wstrzymanie imigracji żydowskiej do Pale- 
styny, dano 1500 certyfikatów. Takie są skutki 
zmiany tonu wobec rządu brytyjskiego i rozpo 
częcia walki o nasze postulaty. To sa wyniki o- 
wego silnego moralnego nacisku na jaki zdobyć 
się potrafi naród żydowski. I to jesi znowu su- 
hces rewizjonizmu: 
zrozumiano wreszcie możliwość walki z rządem 

Mówi się często o naszej bezsilności wobec ta- 
kiego olbrzymiego mocarstwa jak Anglja, argu- 
ncaluje się tem, że nie posiadamy armji. która- 
by potrafiła wywalczyć nam nasm postulaty lub 
poprzeć silą nasze słuszne żądania. A ja, — mó- 
wi Żabotyński z ironią, - okrzyczany militarysia 
i szowinista stwierdzam, że jeszcze żadnego wiel- 
kiego zagadnienia nie rozwiązano zapomocą woj- 
ny czy armji. Nam potrzebna jest ochrona woj- 
skowa w Palestyrie, dla ochrony naszego życia 
i odparcia ataków. 

Ale doniosłe problemy można załatwiać  przede- 
wszystkiem zapomocą moralnej siły, którą się 
reprezentuje. 

Nicią przewodnia biegu myśli całego odczytu. 
niechaj będzie hasło: „Nie przeceniać, ale także 
i nie niedoceniać!* Największe niebczpieczeństwo 
jakie nam grozi obecnie, jem to, że Ja skutek 


naszego nacisku może zajść możliwość. że rząd 
brytyjski zechce nieco zmienić Biala Księgę, prze- 
pisać ja innym ałrameniem, dać kilka komcesyj: 
słowem powrócić do slates quo. Jest to mebezpie 
czeńsłwo bardzo grożne. bo trzeba zdać sobie 
sprawę, że Bial; Księgę napisano nie w ostat- 
nich miesiącach, lecz 
pisano ją przez 10 lat w Palestynie 


w praktycznem życiu, w praktyce urzędniczej, w. 
całej polityce i postępowaniu rządu  palestyń- 
skiego. Niechęć urzedników brytyjskich do na- 
szych poczynań wywołała szereg wrogich nam 
kroków. Pod wplywem naszego nacisku rozpo- 
częto popierać wrogie nam czynniki, a potens 
zdeklarowano zupełną neutralność. Wreszcie raz- 
poczęto igrać z ogniem, wysunięto sprawę Ścia- 
ny Płaczu i wybuchły znane wypadki z roku 1929. 
Do owego czasu tylko rewizjoniści krytykow ułi 
rząd pałestyński, tylko rewizjoniści wskazywali, 
że w Palestynie niweczy się najpiękniejsze na- 
dzieje narodu. Oficjalny sjonizm deklarował zaw- 
sze, że sytuacja polityczna w Palestynie jest za- 
dawalająca. Biała Księga jest otóż tylka konse- 
kwencja dziesięcioletniej polityki rządu palestyń- 
skiego. Jest ona jakby tylko obrzękiem na scho- 
rowanym organiźmie. Jeśli organizm jest chory, 
zalruty. lo nie wystarcza usunąć obrzęk. lecz 
trzeba zabrać się do usunieciu źródła choroby 
Obrzęk zmiknie może po zastosowaniu powierz: 
chownego medykamentu, leez nie zniknie faktycz- 
nie, gdyż zatruly organizm znowu ujawni ropie- 


| jącą ranę. 


Dziesięć lat regime'u angiclskiego — to perma- 
nentna Biała Księga. 
Dlatego nie możemy zgodzić się tylko na usunię- 
cie czy zmiany Białej Księgi. Musimy walczyć o 
zmianę systemu rządu palestyńskicga 
I tu dochodzimy do głównego zagadnienia. do 
zagadnienia winy i winowajców, 


do tej sytuacji. w jakiej obecnie się znajdujemy. 
W sjoniźmie panuje obecnie szlachetny nastrój: 
wysuwa się hasło zjednoczenia wszvsikich ugru- 
powań w imie powagi sytuacji Hasło takie jest 
może wyrazem głębokiej lojalności, ale jest ono 
równocześnie wielce niepatrjotyczne. Jeśli jakiś 
wynalazca sporządził pewne lekarstwo przeciw- 
ko chorobie i lekarstwo to okazuje się nieskute- 
cznem. nie daje takich wyników. jakich się po 
niem spodziewano, to przedewszystkiem zwraca- 
my się z pretensjami do owego wynalazcy i po- 
wiemy, że jest złym eksperymentalorem  Ekspe- 
rymenty bowiem czyni się na podstawie pew- 
nych ustalonych reguł Na szczęście. my znajdu- 
jemy się w roli tego wynalazcy Ani przeszkody 
zewnętrzne nie sa tak wielkie. ani svtuaeja nie 
jest tak groźna. by uniemożliwiała realizację sjo- 
nizmu Tylko nasi „wynalazcy“ przeprowadzili 
błędnie eksperyment. Myśmy zgrzeszyli, my po- 
nosimy winę, a nie czynniki zewnęirzne, i to jest 
istotnie 

pociecha, jaką znajdujemy w obecnej sytuacji, 

Przeszkody są niewątpliwie wielkie, a jedną z 
rich jest zapewne problem arabski Nie należe go 
przeconiać. ale nie należy go także nieloceniać. 
W tym problemie główną role odgrywa 

żelazne prawo kolonizacji: 

tubylcy są zawsze przeciwni kolonizowaniu kra- 
łów, w których mieszkają i zawsze widzą w na- 
pływowych elementach  niehezpieczeństwo díla 
siebie. Jest to ich słuszne prawo ludzkie, jest to 
z ich punklu widzenia rzecz zupelnie zrozumiała 
Wyobraźmy sobie, że jedziemy nocą z rodziną w 
pociągu i zajmujemy osobny  vrzedział. Swobo- 
dnie możemy urządzić się w tym przedziale, ale 
oto przybywainy do większej stacji zapełnionej 
licznymi podróżnymi i rychło juka do przedziału, 
w którym znaleźliśmy swobodne schronienie, 
szereg podróżnych, którzy żądają otworzenia 
przedziału Bronimv się przeciwko temu jak mo- 
żemy, ale cóż robić. na drzwiach wypisane jest, 
że w przedziale jest osiem miajse i podróżni ma- 
ją prawo zająć siłą nasz przedział, ałboteż zawe 
zwać policjanta, któryby zmusił nas do wpuszcze- 
nia ich do przedziału. Przypomnijmy sobie jakie 
uczucia ..miłości bliźniego” ożywiają nas w owej 
chwili.. Z takiemi uczuciami przyjmują tubyłcy 
imigrantów żydowskich do Palestyny. Ale na bra- 
mie Palestyny znajduje się napis oparty na związ- 
ku historycznym i na dokumentach politycznych, 
że w Palestynie jest miejsce dla imigrantów ży- 
dowskich. I mimo niezadowolenia tubylców pra- 
ca nasza musi postępować naprzód Niezadowole- 


nie to wywołuje czasem niebezpieczną sytuację, 
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ale tam, gdzie istnicje niebezpieczeństwo, należy 
mi przeciwdziałać. Materjałów palnych jest wiele 
Ra Świecie, a jednak wybucha pożar tylko tam. 
gdzie jest niedołeżny nadzor lub udzie ogień roz- 
Myślnie podlkożono Nie nalezy zreszla jrrzeceniac 
niebezpieczeństwa arabskiego Stalystyka zab 
tych w czasie ostałnich wypnikow jist smutna. 
ale wielce pod tym wzgledem pouczająca Ze stro- 
dy Żydowskiej padlo 140 meczennikow. a ne dru- 
£iej stronie patto 10% Arabow Liczba zas mi 
Żydów obejmuje także Żydów slarego jiszuwu w 
Hebronie i Safedzie Trzeba dalej stwierdzic. że 
pacylikacja kraju nasuha w ciagu pięciu dni 
przy pomocy zaledwie 4000 ludzi Miarą zas nie- 
bezpieczeństwa, jakie Arabowie palestyńscy stano / 
wig, jest fakt, że fachowcy angielscy 
liczbę 2.000 żolnierzy za dostateczną do utrzynia- 
nia zupelnego spokoju w kraju I to niewątpliwie 
rzekomego  nicbczpicczeństwa 
arabskiego 
Drugim elementem rzekomo niebezpiecznym jest 
świat muzułmański Mowca przypomina swoje sło 
wa z przed trzech lat w Krakowie, kiedy dowo- 
dził, że Islam nie jest czynnikiem politycznym. 
że jeden kraj islamski wcale nie reaguje na to, co 
się dzieje w drugim kraju islamskim. Wystarczy 
zresztą porównać. jak zareagowało żydostwo na 
wypadki palestyńskie. a jak wygłądała reakcja 
Islamu. Mówi się że Anglja musi się liczyć z nie- 
bezpieczeństwem muzulmańskiem i dłatego poświę 
ca nas. Jest to wielki błąd polityczny W czasie 
dyskusji palestyńskiej w parlamencie brytyjskim 
nie wsponiniano nawet o „groźnym  Islamie. Ale 
Lloyd George, którenu zarzuca się nadmierny 
realizn polityczny, 
podkreślił silny nacisk moralny żydostwa na ca- 
lym świecie 
W prasie angielskiej można było czytać bardzo 
wiele szczegółów o sposobie reagowania s«upień 
żydowskich na wypadki palestyńskie, ale tylko 
rzadko ukazywały się notatki o reakcji krajów 
islamskich. Z tej strony bowiem nie grozi nam ża- 
dne niebezpieczeństwo, i to jest niewatpliwie po- 
ciecha. 

Trzecim wreszcie czynnikiem jest Anglja U- 
kład stosunków w Anglji jest tego rodzaju. że po- 
nad rządem islnieje opinja spoleczna oędaca nieja- 
ko trybunałem upelacyjnvm Opinja ta zareagowa- 
ła nieprzychylnie na ostatnie wypadki w Palesty- 
nie i nie poparla naszych postiulilów Z lej przy- 
czyny popadliśmy w nastrój rezygnacji. wyraża- 
liśmy pow»tpiewanie co do sumienia angielskie- 
go. co do sprzwiedłiwości na świecie Ale trzeba 
się zapbvluć. 


należyty miernik 


czy opinia angielska znała faktyczny stan rzeczy, | 


czy mogla na podstawie enuncjacyj  otiejalnych 
przywódców sjonistysznych zdobyć sobie prawdzi- 
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Miesięcznik Zydowski“ 
„MIESIĘCZNIE ZY(OWSKI 
Rok 1. — Grudzień 1930, wydawnictwo „Me- 

nora. Warszawa. 

Gdyby kios chesi ocenic ruch umyslowy wśród 
Zó wliiniem 10-cioletin na pol- 
slawie wadaiwmehw w języku połskin. musiałby 
dojsć do trzekonania. Że ruch ten jest bardzo 
szczupły. nienti ze.komy Może się lo wydawać 
alziwnem, a jednak jes! taktem. że mimo ożywio 
rego ruchu politycznego i kulluralnego. mimo 
wielu zasadniczych zagadnień, jakie „wypłynęły w 
ciągu ostatniego 10-lecia, ni? uczynione ze siro- 
ny żydowskiej nie, by przejawy lego ruchu i naj 
ważniejsze problemy zasadniczo i należycie o- 


polskie w 


świetlić i uprzystępnić opiuji polskiej Wystarczy ; 


Zresztą wskazać, że książki o wspólczesnej Pale- 
Stynie w języku polskim wyszły wyłącznie z pod 
piór pisarzy polskich (ks Szczepański, Makar- 
czyk, ks. Siach, ks. Archutowski), a niema dziś 
nawet broszury. któraby to doniosłe zagaumienie 
cświeliła z pumklu widzenia żydowskiego. To 
samo dotyczy żydowskiej myśli politycznej. któ- 
rej dzieła można wyliczyć na palcach jednej TE 
ki. Jakże inaczej postępuje o wiele mniejsze licz- 
bowo społeczeństwo żydowskie w Niemczech! O 
żywiony ruch wydawniczy, obejmujący wszystkie 
dziedziny życia żydowskiego. może stanowić 
Wzór należycie zorganizowanej pracy uświada- 
miającej i skutecznego oddziaływania na opinię 
niemiecką. Często, aż nadto często żalimy się na 
brak zrozumienia u opinji polskiej, ale jednak 
nie wyczerpaliśmy wszystkich Szans, by temu 


określili ' 
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wy pogląd na sytuację w Palestyrie Wszak w cią. 
| gu całego dziesięciolecia przywódcy 
| w rozmaitych enuncjacjach podkreślali że sytua- 
cja polityczna w Palesrynie jest zadawalająca 
Prasa nmotowała to skrzętnie. Jakże można żądać 
obecnie od niej. by wziela udział w walce po ną: 
szej stronie, skoro od łat przyzwyczailiśmy opit- 
nję publiczną do tego, że w Palestynie jesl wszy- 
stko w porządku, skoro naszym autorytel"m po- 
krywaliśmy czyny rządu? Jeśli się pragnie wy- 
grać proces, to nie wystarcza słuszność żądania, 
nie wystarcza także najlepszy sędzia Potrzeba 
jeszcze dobrego adwokata. A gdybyśmy nawet wy- 
toczyli nasza sprawę przed królem Salomonem. to 
przy naszych adwokatach przegralibyśmy. 

Adwokaci nasi byli bowiem źli 


| 
[i 
| I to jest przyczyną naszej porażki. i to jest rów- 


nież naszą pociechą 

Istnieje w dalszytn ciągu możliwość współpra 
cy ź Anglikami, bo dotąd nie przeprowadzono 
cksperymentu należytego oddziaływania na An- 
slję. Dopiero, kiedy przeprowadzimy ten ekspery- 
ment a on się nie uda, będzie można mówić o 
zerwaniu z Angjlją. 

W chwili obecnej odbywa się w sjoniźmie 

mobilizacja sił do walki 
Walczą dzisiaj wszyscy, walezy kierownictwo 
sjonistyczne, walczą rewizjoniści, waleza nawet 
niesjonistyezni członkowie Agencji Żydowskiej. 
Ale istnieje różnica co do eciów tej wałki Nie na- 
leży obecnie wałczyć przeciwko Białej Księdze. 
przeciwko temn świstkowi papieru. Bo jeśli ten 
świstek papieru zostanie polargany. to i tak po- 
zostanie cały system. którego wynikiem jest Bia- 
la Księga Toteż, patrząc na wslezaąace obecnie 
w sjoniźmie elementy, trzeba zdać sobie sprawe. 
do jakiego celu one dążą i w jakim punkcie zamie: 
rzają walkę zawiesić Dla nas jest rzecza jasna. 
że walki nie wolno wstrzymać dopáki nie zosta- 
nie usuniety system który doprowadził da Białej 
Księgi Aby ta walka była skuteczna. trzeba pa 
miętać o jednem haśle: 
nie wolno lekceważyć sjonizmu: 


W czasie wojny przyciągnął sjonizm szerokie 


A. Pia 


brakowi zaradzić. 
Szczególnie dotkliwie dawał się we znaki brak 


organu. któryby problemy żydowskie  rozpatry- 
wał nie z punktu widzenia bieżącej 'hwiłi. nie 


pod kątem aktualności politycznej. lecz ze sta- 


soWwisku zasadniczego umożliwiającego grunto- 
wią. i objektywną ocene rozmaitych zjawisk ży 
cia żydowskiego. Braklo nam organa. któryby był 
Irybnna pisarzy żyułowskich. a zarazem dla oninji 
Iwlskiej przeglądem problemów żydawskiej i żró 
¿łem do poznania ici islolnego charakieru. do za- 
znajomienia sie z twórczością żv:lowska . we 
wszystkich dziedzinach i do umożliwienia wela- 
du w żydowski ruch umysłowy Próby. jakie pod 
| tym względem czyniono. były przeważnie niedo: 
| l:żne r — powiedzmy szezerze — nie przvnosily 
: ram wcale zaszczytu 
| Toteż z prawdziwą radością nolujemy fakt uka- 
zania się nowego miesięcznika  zakrojoaego na 
miarę europejską. bo żywo 

wzory najlepszych europejskich wydawnictw 
| Śmiało można stwierdzić że nareszcie dotkliwa 
t 


luka została wypełniona i otrzymaliśmy miesię 
cznik poważny i pod każdym względem wzoro- 
wy, który zapewne stanie się rychło trybuną in- 


ielektualistów żydowskich i znajdzie silny od- 
| dźwięk wśród sfer inteligencji polskiej. Celem 


„Miesięcznika żydowskiego jest „bezstronne rot 
trząsane zagadnień bytu żydowskiego. rzetelne 
poznawanie naszego życia w przeszłości i tera 
Źniejszości. zasadnicze rozważania nad przyszło 
ścia żydostwa“ Cel to rozległy i wielce doniosły 
godny usilnego poparcia. a jak świadczy pierw 
' Szy numer „Miesięcznika Żydowskiego i spis 


sjonistyczade 


secki 


Aaeeea ppa e = 


przypominającego 


Dła dzieci i dorosłych! 


KREM NIVEA 


niezbędny dla każdego 
do pielęgnowania skóry. 
Pudełka po zł. 0.40 do 2.60 


Tabii ` po sł 1.35 i 2.25 


ADWOKAT 


Dr. JAKOB WASSERLAUF 


dek'etem Wydziału Izby Adwokackiej w Krakow e 
z diia 18 marca 1930 ustanowiony substytut błp. Dra 
Anura Laufbahna — przeniósł kancelarię adwokacką 


ma ul. Jasną L. 2. Telefon 114-67 


rzesze narodu, żydostwa i świata nieżydowskie- 
go, bo głosił hasło o rozwiązaniu kwestji żydow- 
skiej i o budowaniu państwa żydowskiego. Dziś 
ze sjonizmu zrobiono rzecz mała, poslawiono mu 
za cel „cenirum duchowe* lub coś w tym rodza- 
ju a tylko wielki ideał może przyciągnąć masy, 
Młodzież jest pod tym względem .busolą i młodzież 
kroczy za ideałem państwa żydowskiego, który 
jedyny wart jest wysilku 

Stoimy obecnie przed kongresem sjonistycznym, 
a będzie to kongres ratunku sjon* mu. Zażądamy. 
od Anglji. by wyciagnela ostateczne konsekwen- 
cja, ale skoro tego żądamy oł Anglji musimy p% 
kazać. jak naród żydowski umie wyciągać konsek- 
wencje Musi zniknąć obecny system pracy w or- 
ganizacji sjonistveznej. a miejsce jego musi za- 
jać sysilem nowy. bo tylko w ten sposób będzie 
zrozumiale nasze oburzenie i nasz żal z powodu 
krzywd. jakich doznajemy. i 

Apełem do żyślostwa polskiego, szczególnie zaś 
do Żydów w Malonolsce zachodniej i gorącem 
wtzwaniem do zrozumienia konieczności tej prze- 
miany kończy mowca swe trzygodzinne wy- 
wody. naśrodzone przez zebranych burzą długo 
imemilknacych oklasków i hymnem „Hatikwy. ` 


i 


raków 


prac oraz studjów, jakie się ukażą w tym orga! 
| nie wydawnictwo zamierza wierne realizować 
ten ceł i ściśle wypdlniać swe zapowiedzi. 
Pierwszy numer „Miesięcznika żydowskiego“ 
olwiera' świetna rozprawa hisioryczna prof M. 
Balabana; „Kiedy i skąd' przybyli Żydzi do Pol- 
ski* Już samo zamieszczenie rozprawy na ten 
| temat na czełe pierwszego numeru jest nader 
| szczesliwym pomysłem i stanowi poniekąd sym- 
bol. Temat rozprawy nie jest nowością w huslo- 
rjogratji polskiej. tem: silniej należy podkr=slić. 
podjęcie go przez znakomitego tego uczoneso ży- 


| dowskiego. Jak zawsze u Balabana. lak i lu za- 
| dziwia rozległosć malerjułu żródlowege | jego 
| trafna interprelacja. rzucająca nowe swiatło na 


ten problem. Z zainteresowaniem oczekujeny svn 
tetycznych wniosków drugiej części iej rozprawy, 
należącej bezsprzecznie do wajlepszych prac prof 
Bałabana 
Studium socjologiczne Artura Rupmna: Prze- 
miany w strukturze gospodarczej Żydów w En- 
ropie" ma wszelkie cechy prac socjologicznych 
| tego autora, z klórych na pierwszy plan wybija 
| się gruntowność i ścisłość, Praca ta jest rozdzia- 
łem z książki pl .bie Soziologie der Juden". a 
więc stanowi lylko jedną stronę rozleglcgo zaga- 
dniecnia omawianego przez autora. niemniej atoli 
uwzględnia mnóstwo interesującego  nalerjatu, 
prostującego niejeden przesąd 1 fałszywa opinię 
zakorzenioną wśród Żydów. a zwłaszcza w spo- 
kczeńsiwach nieżydowskich 
Publicystycznie ujęta. bardzo vickawa i wnikli- 
wa praca Arje Tartakowera: .Z socialogji życia 
partyjnego we współtzesnem Żydostwie* zawść- 


otr 5 
WIADOMOSCI Z KRAJU 


Z ŻYCIA KULTURALNEGO W JASLE 


Ż Jasła piszą nam: Dzięki niestrudzonej inicja- 
vywie i zapobiegliwości p Heleny Oberłendero- 
wej wystawiło znowu tutejsze „Koło amatorskie" 
w Domu Żyd. nową sztukę, tym razem znaną ar- 
cywesołą komedję Anny Nichois „Potrójne we- 
scle". Sztuka, która miała bawić i zrobić kasę, 
osiągnęła zamierzony cel Publiczność, która wy- 
pełniła salę do ostamiego miejsca, bawiła się ser- 
decznie i śmiała żywiołowo. Powodzenie  sztu- 
ka zawdzięcza doskonałej grze całego zespołu. 
Wspaniałą, z przekonywującym  komianem parę 
tworzyli pp. Tannenbaumowie, urokiem swym cza 
rowała publiczność p. Fryda Marguliesowa. W 
roli Abrahama Lewina wystąpił doskonały jak 
zawsze p. Ludwik Schochełt, syna odegrał bardzo 
dyskretnie i intaligemtnie p. dr. Zimet P. Leopold 
Schocher wywiązał się również doskonale ze swej 
charakterystycznej roli Abla. Występujący w 
dwóch epizodyczynch rolach pastora i rabina pp. 
Aschheim i dr. Fallek stworzyli zajmujące i peł- 
ne charakteru typy. Reasumując, trzeba powie- 
dzieć, zespół „Koła amatorskiego* w Jaśle posia- 
da inteligentnych aktorów, piękne i mile aktorki, 
oraz bardzo sympatyczną, mającą duże poczucie 
artyzmu i dużą energję reżyserską p. drową Ober- 
lenderową, której „Dom Żydowski" zawdzięcza 
poraz trzeci poważny dochód. 


GRYPA WE WILNIE 


Z Wilna donosi PAT: Epidemja grypy w Wilnie 
rozszerza się znacznie. Według danych z ostat- 
mich paru dni liczba chorych wzrosła do 12.000. 


ZJAZD I IMPREZY ODWOŁANE Z POWODU 
GRYPY 


Z Będzina donosi PAT: Zjazd instruktorów szkol 
tych oraz zebranie nauczycieli szkół średnich Za- 
głębia Dąbrowskiego nie odbyły się z powodu epi- 
demji grypy. Kilku prelegentów, oraz wielu u- 
czestników zjazdu rozchorowało się. Odbyła się 
jedynie komferencja przedstawicieli kuratorjum 
szkolnego krakowskiego z kierownikaini szkół 
średnich i powszechnych, oraz lekarzami. Posta- 
nowiono zwolnić te klasy, w których liczba cho- 
rych na grypę przekracza 25 proc. Wskutek tej 
uchwaly, kilka zakładów szkół Średnich, oraz sze- 
reg szkół powszechnych jest nieczynnych W zwią- 
zku z tem odwołamo szereg imprez kulturalno- 
oświatowych. 


ZASPY ŚNIEŻNE 


Z różnych stron kraju donoszą o silnych za- 
mieciach i zawiejach śnieżnych. I tak onegdaj zo- 
stał wstrzymany ruch pociągów na linji Sokal— 
Włodzimierz z powodu zawiania toru między sta- 
cjami Iwieniec i Bubnów. Na linij Pluchów—Zbo- 
rów ugrzązł pociąg osobowy Nr. 212, Zaspy śnie- 
żne wstrzymały czasowo również ruch pociągów 
na limji Brześć— Kowel, Równe—Zdołbunów. Łuck 


ra naogół trafną «Zlin wirów ion 506 0 żydowskiego 
życia pańtyjnego, choć podkreśla głównie jego ne- 
gatywne strony. Czytelnik żydowski znajdzie w 
miej gruntownie uzasadnione i oświetlone a skrzę- 
tnie zebrane znane szozegóły z żydowskiego ży- 
cia partyjnego, często niemal portrety duchowe 
partyjników żydowskich A może zgoła autopor- 
tret... 


Pierwszą część zamyka: jedyne w tym mune- 
rze literackie, świetne, a bodaj pierwsze symtety- 
czne studjum pióra M. Kanfera o Szalomie Asm 
z okazji 50-lecia urodzin poety, oraz 8. Warsza- 
wskiego rozprawka historyczna: „Gwardja miej- 
ską m. Warszawa podczas Powstania Listopado- 
wego“, oparta na źródłach archiwalnych. 

W dziale „Przegląd  Miesięczny* znajdujemy 
pracę Dra M. Kahanego: „Mandat palestyński, 
Bialą Księga a Liga narodów“, nacechowaną pra 
wdziwą fachowością a mogącą zdobić niejedno 
wydawnictwo poświęcone prawu WG an 
wemu, sylwetkę Sz. Dubnowa pióra M. Bałabana 
oraz artykuł J. Frenkla poświęcony  Encyklope- 
djom Żydowskim. W niewielkim artykule zebrał 
J Frenkel tyle interesującego materjału źródło- 
wego do dziejów Encyklopedji żydowskiej, że slar 
czyłoby go do większego, zasadniczego ujęcia te- 
matu. Zainteresowanie budzi zapowiedź omówie- 
nia planu wydania encyklopedji żydowskiej w ję- 
zyku polskim. Miesięcznik zamykają Sprawozda- 
nia z książek i czasopism pióra M. Brandstkhttera, 
T. Nussenblatta i Nadji Stein. 

Jak wynika z powyższego, pobieżnego zestawie | 
nia, treść „Miesięcznika Żydowskiego" jest powa- 
dna, obfita i nader zajmująca. a uszeregowanie 
materjału, choć budzi pewne zasirzeżenia, wska” 
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TUWAGA 


È PRZED WPROWADZENIEM W BŁĄDI 


Dla upewnienia P. 1. Publiczności 


O ORYGINALKOSCI SWYCH WYRORÓW 


podaje fabryka sukna 


EMANUEL TISCH w BIELSKU 


do wiadomości, że wszelkie towary a w szczególnosci materjały na palta, szewioły, 
kamgarny, wojskowe i t. p. opatrzone są marką ochronną. 


prawnie 


znak ochronny 


strzeżony 


PRZY KAŻDYM TRZECIM METRZE. 
Fo. am r"... «a a Wim (M u RZ | 


—Stojanów,  Kowel—Równe  Zawada—Włodzi- 
mierz Wołyński 
NIE WOLNO NOSIĆ PRUSKIEGO MEDALU ZA 
RATOWANIE TONĄCYCH 
Kompetentne władze wyjaśniły na „apytanie, 
że noszenie jakichkolwiek odznaczeń b. państw za- 
bcrczych jest niedopuszczalne. a dotyczy to rów- 
nież i pruskiego medalu za ratowanie ginących 
Odnośna kwestja została poruszona przez zainte- 
rcsowanych, zamieszkałych na terenie b. zaboru 
pruskiego. 


UKARANA LICHWA MIESZKANIOWĄ 


Sąd okręgowy w Radomiu rozpatrywał spra- 
wę o lichwę mieszkaniową. Oskarżoną była nieja- 
ka Felicja Michalska, która zażądała i przyjęła 
tytułem odstępnego za wynajęcie pokoju 600 zł. nie 
zależnie od obowiązkowego komornego. Sąd okrę- 
gowy, przychylając się do wniosku prokuratora, 
skazał oskarżoną na trzy miesiące więzienia. 


NIE WYSKAKIWAĆ Z BIBGNĄCBGO POCIĄGU! 


Z Brześcia n/B. donosi PAT.: Chaim Karmiński 
mieszkaniec miasta Sarny, jadąc pociągiem z O- 
siyrm do Sarn, przed stacją kolejową Pleszów wy 
skoczył z pociągu w czasie jego biegu i wpadł pod 
koła, ponosząc śmierć na miejscu. 


OBLAWA NA WILKI 
W lasach puszczy Dołhinowskiej (na Wileńszczy 
źnie) urządzono obławę na wilki. Obława trwała 
około 4 godzin. Zabito 6 wilków i schwytano pa- 
rę DA ia EE a apo EE e a a PE wilcząt Obławę zorganizował KOP 


dotyczą głównie pierwszej części. Zamieszczono 
w niej dwie rozprawy historyczne i dwie prace 
socjologiczne, pozbawiając w ten sposób pierw- 
szy numer charakteru urozmaiconego zbioru, tak 
bardzo pociągającego czytelnika. O wiele dodat- 
piej przedstawia się pod tym względem druga 
część Miesięcznika „Przegląd Miesięczny“, 
choć i ten dział będzie zapewne w przyszłości 
rozszerzony i zaktualizowany Dział ten winien. 
naszem zdaniem, obejnować stałe rubryki, zawie- 
rające przegląd przejawów życia żydowskiego, 
Życia i polityki palestyńskiej a nawet polityki 
ogólno żydowskiej oczywiście w ujęciu odpowie- 
dnio przystosowanem do charakteru .Miesięcznika 
Żydowskiego”. Postulat rozszerzenia i zaktuali- 
zowania odnosi się również do działu sprawo- 
zdań z książek i czasopism. 

Zastrzeżenia powyższe w niczem oczywiście 
nie pomniejszają znaczenia i wartości nowego 
wydawnictwa. Jego bogata treść i piękna szala 
zewnętrzna (w Polsce znajdziemy niewiele tak 
pięknie wydanych czasopism) może tylko zachę- 
cić i zainteresować czytelnika żydowskiego Oso- 
ba zaś redaktora Dra Zygmunta Ellenberga daje 
pełną rękojmię, że „Miesięcznik żydowski“ bę- 
dzie stał na wysokim poziomie i stanie się repre- 
zentatywnym organem społeczeństwa żydow- 
skiego w Polsce. Już sam fakt założenia w- 
niotwa o takim charakterze i takich celach jak 
„Miesięcznik Żydowski" i skupienia szøragu 
| wybitnych sił pisarskich jest w naszych warun: 

i kach czynem. godnym szczerego poparcia i pra- 
| wdaiwego umawia, L. R. 


zuje na wprawmą rękę redaktora. Zastrzeżenia 
| 


DZIEN POLITYCZNY. 


Jakie jest wyjście? 


Omawiając nowy regulamin obrad Sejmu, 
który uniemożliwia Kołu Żydowskiemu re- 
prezentację w Komisjach obecnego Sejmu, pi- 
sze „Hajnt: Wyjścia należy szukać w techni- 
cznem połączeniu z temi klubami, które jak 
my, nie mają również możliwości, albo mają 
tylko możliwość ograniczoną wysłania swych 
przedstawicieli do komisyj. Chodzi tu o techni 
czne połączenie dla obsadzenia komisyj. Z te- 
mi klubami, które potrzebują poparcia w tej 
dziedzinie, będą mogli nasi posłowie rokować 
jak równi z równymi i wybrać sobie nawet ie 
komisje, które są dla nas najważniejsze i w 
ten sposób przynajmniej częściowo naprawić 
stan stworzony przez wybory“. 


AZE SPORTUL 4 


TURNIEJ PINGPONGOWY 

Onegdaj odbył się w Krakowie turniej ping- 
pongowy, zorganizowany przez „Makkabi“ Tur- 
niej rozegrany systemem dwójkowym obejmował 
gry pojedyncze i podwójne pań i panów. W zawo- 
dach wzięli udział najlepsi zawodnicy krakowscy 
z Orlat, Makkabi, Cracovii, Hakoahu, oraz zawo» 
dniczki Makkabi i Cracovii. 

Po rozgrywkach wstępnych i półfinałowych, 
zralazly się w finale dwie pary Orląt, mistrza Kra 
kowa Po równej walce zwyciężyła para Herbst— 
Stefaniuk nad parą Mianowski—żak, w stosunku 
2:2. 

W rozgrywkach pań spotkanie finałowe zostało 
rozegrane pomiędzy zawodniczkami Makkabi i 
Cracovii Po grach pojedynczych, w których gra- 
ły z Makkabi Scheckówna i Korndgoldówna, a 
z Cracovii Czerska i Oberlenderówna, wynik 
brzmiał 2:2. Zadecydowała gra podwójna, gdzie 
po ambitnej walce wygrał w trzech setach double 
Makkabi, p „Ramona'*—Korngoldówna, przeciw 
doublowi Cracovii Czerska—Oberlenderówna 

——o— 

ZEBRANIE HOKEJISTÓW MAKKABI odbędzie 
się we środę 17 bm o godz 7 wiecz. w lokalu 
klubowym przy uł św. Gertrudy 16 Udział gra- 
czy wszystkich drużyn obowiazkowy. 
| EZ OO 

TEATRY ŚWIETLNE ! DŹWIEKOWE 

APOLLO: „Naszyjnik królowej". 

SZTUKA: .„Droga do raju". 

UCIĘCHA: .„Pokusa* (Greta Garbo) 

WANDA: „Holtaj”. 

REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

CORSO: „Piraci panamscy* 

WARSZAWA: „Węgierska Rapsodja* (w gł. ro- 
li Willy Fryc i G. Parlo). 


ce n 
 Rozpowszechniajcie 


„Nowy Dziennik” 


Ni. 334. 


Jutro w numerze: 
B. SINGER — 
PODRÓŻ DO ROSJI SOWIECKIEJ (V). 


) KRONIKA 


META 
Grudzień 


Wschóc 1 6 Zachód 
słońca słońca 
2 m. 39 Wtorek 3. m. 24 


26 Kislew 56% 


Wyjazd Wł. Żabofyńskiego 
Wł, żafotyński wyjechał w dniu wczorajszym 
üo Sosnowca, gdzie wieczorem odbył się jego re- 
ferat. Przedpołudniem złotył prez. Żabotyński 
wizytę posłowi drowi Thonowi. 
Posei dr. Thon wyjechał wczoraj 
Warszawy na posiedzenie Sejmu 


Zjazd Związku muzeów polskich 


Wczoraj rozpoczęły się w Krakowie, w sal. Mu- 
zeum przemysłowego. przy ul Smoleńsk obrady 
VI. zjazdu Związku Muzeów polskich przy udziałe 
liczny. h przedstawicieli zarządów muzeów z całei 
Polski. Nadto wzięli udział w zijeżdzie Dr Przewor 
ska z departamentu kultury i sztuki w Minister- 
stwie W. R. i O. P. jako obserwatorka, p. Lamer 
bach, dyrektor zbiorów państwowych w Warsza” 
wte, b. premier prof. Julian Nowak i in. U'brady za- 
kait prezes Związku dyr. Kopera. który «mówił bar 
dzo słabe zainteresowanie społo.zeństwa polskiego 
ika muzeów, pociągające za sobą zaniedbanie stanu 
zborów. Mowca wskazał na doniosłe znaczene kul 
turałno>v ychowawcze muzeów, których zrzeszemie 
vinno dążyć do wzmożenia zainteresowanie spole- 
zeństwa ich bytem i rozwojem. Ogółem w Polsce 
czymnych jest 81 muzeów historyxzno-turrystycz- 
lych, z czego dotąd 31 przystąpłe do związku, 

Z przedstawionego przez dyr. Koperę sprawozda- 
na z działałności Związku ud ostatmeyo Zjazdu 
w Tamowie, dowiaduiemy się o interwencji Związ” 
ku w sprawie Muzeum Efmograficznego w Krako- 
wie. Kancelarja cyw»lna Prezydenta Rzplitej udzieki 
ła Związkowi wyjaśnienia, z którego wynika, że 
tbiory Muzem Etnograficznego muszą być usunięte 
z dotychczasowego pomieszczenia, gdyż pewne 
pattje budynku grożą zawaleniem. wobec czego bu 
dynek ten musi być opróżniony. Kancelaria ywiłna 
zgadza się na pomieszczenie zbiorów Muzeum w 
gmachu poszpitalnym na Wawelu po  orróżnieniu 
magazymów ze zbiorami Muzeum Narodowego któ 
re zmajdą tymozasowe pomieszczenie. w opróżmio” 
nym internacie białoruskim na Wawelu. Fo odczyta 
niu pisna powitalnego dyr. dep  kułtury i sztuki. 
Skoczylasa i powitaniu zjazdu przez prof, Nowaka 
w imieniu gmimy m. Krakowa, zjazd wysłuchał re- 
feratów: dyr. Lautenbacha. dra jodkowicza i dra Gu 
mowskiego o aktualnych zagadnieniach muzealnych. 
Obrady zjazdu zakończą się dziś. we wtorek. 
Sklepy w fygodniu przedświąfecznym 

Przypominamy. że na mocy obowiązujących prze 
pisów w tygodniu przedświątecznym, tj. od czwart 
ku dnia 18 bm. mogą być wszystkie skłepy otwar- 
te do godz. 9 wieczorem. W niedzielę dnia 21 bm. 
sklepy mogą być otwarte od 1—6 popołudniu, 


Kllkugodzinna przerwa W ruchu kole- 
jowym w kierunku Trzebini 


Wizoraj o godz. 3.15 nad ranem zdarzył się na te 
"enie dworca krakowskiego wypadek  wyikolejema 
kiku wagonów manewrniącego pociągu towarowe” 
go, który spowodował kikugodzinną przerwę w tu- 
chu pociągów na szlaku warszawskim. Lokomotywa 
prowadząca pociąg na ślepym torze. zakcńczonym 
kopcem, opodal mostu nad ul. Racławicką obok ko- 
szar 20 pp., została na pochyłośc pchnięta cięża- 
rem 30 wagonów i wjechała w kopiec, poczetm wẹ- 
głarka lokomotywy spadła z nasypu na drogę, zaś 
lokomotywa sama przewróciła się na szkanpie. Czte 
ry wagony uległy wykolejeniu i częściowemu rozbi 
ciu, przyczem jeden z mich przewracając się zatara 
sował oba tory wjazdowe: do Krzeszowię : do Kra 
kowa. Wskutek zaterasowania obu torów wiazdo- 
wych zarządziły władze kolejowe komunikację na 
tym odkinku przez przesiadanie. Niektóre pociągi w 
kierumku Oświęcimia puszczone zostały przez Pła 
szów i Skawinę. Pociąg pospieszny z Warszawy. 
mający przyjazd do Krakowa, o godz. 5.33 został 
zatrzymany w Zabierzowie. skąd część pasażerów 
udała się samochcdami do Krakowa. Pociągi zatrzy 
meme paryjecahły do Knakowa po godz. 9-teg, po 
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„NOWY DZIENNIK" środa 17. 12. 1930. 


Obecne stadjum dochodzeń w sprawie zamordowania 


Str. 


9 
m D 


Ginalskiego 


Reczmień nada! wypiera się winy — Doniosiłie dowody rzeczowe — 
sędziowie przysięgli rozstrzygną... 


Jak już donosiliśmy, dalsze śledziwo w sprawie 
tajemniczego zamordowania Śp. Jana QGinalskiego 
opodal cmentarza rakowickicgo w Krakowie. spo 
czywa w rękach sędziego śledczego dra Czucha- 
jewskiego, który jeszcze dnia 27 listopada roze 
słał listy gończe za Janem Ręczmieniem jako sil- 
nie podejrzanym o dokonanie tego mordu. Na sku- 
tek tych listów gończych policja przytrzymała 
dnia 4 grudnia na dworcu wschodnim w Warsza- 
wie Ręczmienia, którego następnie odstawieno do 
Krakowa. Śledztwo sadowe znajduje się jeszcze 
w stadjum początkowem; aczkolwiek obw. Ręcz- 
imień nadal wypiera się winy, to jednak 'możaa 
już dziś stwierdzić, że wedle wszelkiego pra- 
wdopodobieństwa sprawa znajduje się na wla- 
ściwej drodze, Wielkie znaczenie dla dalszego to- 
ku śledztwa mieć będą badania dowodów rze- 
czowych, oskłanych nrzez sędziego Śledczego do 
ekspertyzy prof. Olbrvchtowi. kierownikowi zakła 
du medycyny sądowej Chodzi tu w szczególności 
o pewien ślad, znaleziony na ręce zamordowane- 


t 


„Ze Ginalskiego. Również ważnym monenem dla 
siodziwa będzie wysik honfrontacji Ręcznienia 


| z Helena Straczkówna; jak wiadomo, polezas dor 


chodzeń jwolicyjnycu rozpoznała ona w PRęczmie- 
niu tajemniczego osobnika, z którym spotkała 
się krytycznej nocy pod zakładem ks. Lubomir- 
skich i na którego ręce zauważyła ranę. Osobnik 
ten spędził następnie noc u Struczkówny w jej 
mieszkaniu na Olszy. 

Dotychczasowy stan słedztwa pozwala przyjąć 
Za rzecz nie ulegającą już wątpliwości, że Ręcz- 
nień stanie przed sądem przysięgłych pod zurziue 
iem zamordowania śp. Ginalskicgo. 

Jak się informujemy, Ręczmień poaczas pełnie- 
nia służby zawodowego podolicera w 6 pułku ułae 
nów miał jaknajgorszą opinję u swych przełożo- 
nych jako osobnik niesumienny, lekceważący swe 
obowiązki służbowe i rozkazy. Z tego też powo- 
du Ręczmień został zwolniony ze służby woj- 
skowej 


= i 


usum eiu przeszkody z jednego toru. Do czasu usu 
nięcia pmzewróconych wagonów ruch pociągów od- 
bywał się na jednym torze. Pe oczyszczeniu obu to 
rów przystąpicno do usunięcia przewrócenej loko- 
motywy i węglerki, Katastrofa nie pociągnęła za so 
bą żadnego wypzdku w ludzisch Władze kolciowe 
prowadzą na m.cjscu dochodzenia. 


— NOCNY DYŻUR APTEK. Dziś w nocy z wtot 
ku na środę mają dyżur apieki: Rynek 22 uł Flor 
jańska 15, Karmelicka 23 al. Królewska 5, ul 
Dietla 76, i plac Zgody 0. 

— KRAKÓW W ZIMOWEJ SZACIE. Na tydzień 
przed kalendarzowym terminem zawitała do nas 
wczoraj zima w poslaci obfitych opadów  śŚnież- 
nych. Temperatura utrzymywała się okoio 1 sto- 
pnia poniżej zera. 

Wskutek wczorajszej śnieżycy uległ opóźnieniu 
rich pociągów od strony Lwowa Opóźnienia wy- 
nosiły około 2 godziąy Na innych linjach w okrę- 
Su krakowskim, ws zczególności na linji zakopiań 
skiej śnieżyca nie spowodowała opóźnień w ruchu 
pociągów 

— POSIEDZENIE RADY M KRAKOWA, zwo- 
'łane zostało na czwartek 18 bm. godz. 6-tą wie- 
czorem. Porządek dzienny obejmuje m. in. dy- 
skusję nad sprawami budowlanemi. wniosek o ko- 
nicczności reformy ustawy o finansach miejskich, 
zamknięcia rachunkowe zakładów gmimych, spra 
wozdanie z działalności tramwaju, sprawę prze- 
budowy „Wikarówki*, sprawy gruntowe, sprzeda- 
że parcel. kredyty dodatkowe. odpowiedzi na in- 
terpelacje itd 

— ROZWÓJ GAZOWNI MIEJSKIEJ. Onegdaj 
w sali obrad magistratu odbyło się posiedzenie 
komisji dla zakładów przemysłowych pod przewo- 
drictwem p wiceprezydenta Ostrowskiego i w 
obecności p. wiceprezydenta dra Landaua, ra któ- 
dem dyrektor gazowni inż. Seifert złożył sprawo- 
zdanie z ostatniego półrocza, wykazujace dalszy 
znaczny przybytek konsumentów. Następnie przed 
stawił preliminarz budżetu na rok 1931/32. który 
bez zmian został przyjęty. 

— NOWY LOKAL KOŁA ŻYDOWSKICH PRAC. 
UMYSŁ. „AWODAH“. Z dniem 1 stycznia 1981 o- 


bejmuje Koło żydowskich Prac. Umysł. „Awodał'” 


nowy. własny, 3-hpokojowy lokal, położony przy 
ui. Zielonej 23 Uroczystość otwarcia nowego lo- 
kalu nastąpi w sobotę dmia 3 stycznia Szczegó- 
ły ogłoszone będą w komunikatach. 

— Z KRAKOWSKIEGO TOWARZYSTWA LE- 
KARSKIEGO. We Środę dnia 17-bm. odbędzie się 
o lz. 7-mej wieczorem w sali przy uł. Radzi- 
wiłłowskiej 1. 4 zwyczajne posiedzenie Towarzy- 
stwa Lekarskiego z nastepującym porządkiem 
dziemrrym: I Uroczysta Akademja ku uczczeniu pa 
mięci śp prof. Piltza, II Walne zebranie: 1) spra- 
wa zmiany regulaminu Towarzystwa Lekarskiego 
2) wybór nowego Zarządu Towarzystwa Lekar- 
skiego. 

— SEMINARJUM MEDYCYNY PRAKTYCZNEJ 
We czwartek dnia 18 bm o godz. 19-tej odbedzie 
się w sali kouferencyjnej Kasy Chorych w Kra- 
kowie (Batorego 3, HI. p.) wieczór Seminarjum 
medycyny praktycznej, zorganizowany staraniem 
Związku Lekarzy Kas Chorych. Wieczór ten obej- 
muje referaty: dra Henryka Leuchtera: _Rzeżącz- 
ka metastatyczna* i dra Maksymiljana Blasber- 
ga: „Drobne objawy dokrewno- gruczołowe w Co- 
dziennej praktyce lekarskiaj*. Goście (lekarze) 
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NARCIARSKIE UBRANIA dla Pań i Fanów 
NAJNO'* *ZE praktyczne : ODELE Wielki wybór 
poleca A. ROSS., Kraków. FLORJANŃNSKA 4. 
EZR WO OOOO 

— BEZPŁATNE BLANKIETY TELEGRAFI- 
CZNE. Ministerstwo Poczt i Telegrafów skasowa- 
lo opłatę na jubileuszowe blankiety telegraficzne, 
które były sprzedawane po 10 gr za sziukę. Wszy- 
stkie urzędy telegraficzne otrzymały polecenie wy 
dawania blankietów jubileuszowych bezpłatnie aś 
do wyczerpania zapasów. 

— CENY WYTYCZNE RYB. Magistrat podaje 
do wiadomości, że w okresie od 16—34 bm. mogą 
handlarze ryb pobierać najwyżej następujące oe- 
Ly: za 1 kg żywego karpia przy wadze pojedyn- 
czej sztuki ponad 1 kg. 4.60 zł przy wadze sztukt 
poniżej 1 kg. 4.40 zł, za 1 kg. śniętego karpia 3 zł. 
Winni żądania lub pobierania cen wyższych po 
ciągnięci będą do surowej odpowiedzialzości kar- 
nej. 

— Z RYNKOW MIĘSNYCH. W tygodniu ubie- 
giym spędzono na targi w Krakowie buhaji 158, 
awołów 207, krów 83, jałówek 49, cieląt 595, niero- 
gacizny 1157, razem 2247 zwierząt. Ze spędzonych 
na targ zwierzat sprzedano: na konsumeję miej- 
scową 2097 sztuk, na konsumcję innych gmi} 100 
sztuk. Spęd i popyt były średnie. Ceny bydła i 
trzody spadły, ceny cieląt utrzymały się na po- 
ziomie poprzedniego tygodnia Nie sprzedano 11 
sztuki bydła i 90 świń. 

— ZACZADZENIE. Aleksander Raczyński. sym 
sędziego, student, zam w Krakowie, Dług. 59, za- 
cządził się gazem świetlnym podczas grzania wo- 
dy w łazience, Zawezwane pogotowie ratunkowe 
przewiozło go do szpitala św. Łazarza. 

— WIELKA KRADZIEŻ BIŻUTERJI. Bross Re 
gira, kupcowa zam. al. Krasińskiego 1. 0 zgłosiła 
do policji, że dnia 14 bm. włamano się do jej mie- 
szkania. skąd skradziono kaswikę żelazna, zawie- 
rającą biżuterję wartości około 10000 złotych. Do- 
chodzenia w tej sprawie objął wydział śledczy. 

— WŁAMANIE. Bester Joachim zam. przy ul. 
Boniiraterskiej 5 zgłosił do policji, że dnia 14 
hm. włamano się do jego zamkniętego mieszkania 
skąd skradziono garderobę i pościel wartości 300 
złotych 

— NIEUDAŁY RABUNEK. W nocy z 12 na 13 
bm. nieznani sprawcy po wyjęciu szyby w oknie 
dostali się do mieszkania Michała Kiwiera w 
Skrzyszowie. pow. Tarnów, gdzie pod grożbą re- 
wołweru zażądali od Kiwiora wydania pieniędzy. 
Nie otrzymawszy pieniędzy i po przeszukaniu cn- 
łego mieszkania sprawcy zabrali 2 pary butów 
z cholewami i zbiegli. Wszczęty natvchmiastowy 
pościg przez posterunek doprowadził do ujęcia 
jednego ze sprawców w osobie Zygmumnia Obroka 
(lat 19) zam. w Trzemeśnej, pow. Tarnów Dalsze 
dochodzenia w toku. 

— SPLOSZENI WŁAMYWACZE. Dnia 13 bm. 
niewyśledzeni sprawcy usiłowali się włamać do 
lokalu Banku Ludowego w Chrzanowie przy Al. 
Henryka. gdzie rozpruli rakiem żelazne drzwi do 
pokoju. mieszczącego kasę i weszli do środka, 
jednak spłoszeni przez Ruchlę Jamgewirth zamie- 
szkałą w'tymże domu. zbiegli. 

— CZYJE ZEGARKI? Wydział śledzy policji w 
Krakowie zakw esjowował 7 zegarków  kieszonko* 
wych różnych marek. pochodzących prawdopodo* 
bnie z kradzieży. Poszkodowani mogą zgłaszać się 
i rozpoznawać zegarki w wydzisle Śledczym przy 
ul Kanomczej 24 w godzinach urzędowych. 
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WIADOMOSCI Z KRAJU 


Z ŻYCIA KULTURALNEGO W JAŚLE 


Ż Jasła piszą nam: Dzięki niestrudzonej inicja- 
vywie i zapobiegliwości p Heleny Oberłendero- 
wej wystawiło znowu tutejsze „Koło amatorskie“ 
w Domu Żyd. nową sztukę, tym razem znaną ar- 
cywesołą komedję Anny Nichois „Potrójne we- 
scle". Sztuka, która miała bawić i zrobić kasę, 
osiągnęła zamierzony cel Publiczność, która wy- 
pełniła salę do ostamiego miejsca, bawiła się ser- 
decznie i śmiała żywiołowo. Powodzenie  sztu- 
ka zawdzięcza doskonałej grze całego zespołu. 
Wspaniałą, z przekonywującym  komianem parę 
tworzyli pp. Tannenbaumowie, urokiem swym cza 
rowała publiczność p. Fryda Marguliesowa. W 
roli Abrahama Lewina wystąpił doskonały jak 
zawsze p. Ludwik Schochet, syna odegrał bardzo 
dyskretnie i intaligemtnie p. dr. Zimet P. Leopold 
Schocher wywiązał się również doskonale ze swej 
charakterystycznej roli Abla. Występujący w 
dwóch epizodyczynch rolach pastora i rabina pp. 
Aschheim i dr. Fallek stworzyli zajmujące i peł- 
ne charakteru typy. Reasumując, trzeba powie- 
dzieć, zespół „Koła amatorskiego* w Jaśle posia- 
da inteligentnych aktorów, piękne i mile aktorki, 
oraz bardzo sympatyczną, mającą duże poczucie 
artyzmu i dużą energję reżyserską p. drową Ober- 
lenderową, której „Dom Żydowski" zawdzięcza 
poraz trzeci poważny dochód. 


GRYPA WE WILNIE 


Z Wilna donosi PAT: Epidemja grypy w Wilnie 
rozszerza się zmacznie. Według danych z ostat- 
mich paru dni liczba chorych wzrosła do 12.000. 


ZJAZD I IMPREZY ODWOŁANE Z POWODU 
GRYPY 


Z Będzina donosi PAT: Zjazd instruktorów szkol 
tych oraz zebranie nauczycieli szkół średnich Za- 
głębia Dąbrowskiego nie odbyły się z powodu epi- 
demji grypy. Kilku prelegentów, oraz wielu u- 
czestników zjazdu rozchorowało się. Odbyła się 
jedynie komferencja przedstawicieli kuratorjum 
szkolnego krakowskiego z kierownikaini szkół 
średnich i powszechnych, oraz lekarzami. Posta- 
nowiono zwolnić te klasy, w których liczba cho- 
rych na grypę przekracza 25 proc. Wskutek tej 
uchwaly, kilka zakładów szkół Średnich, oraz sze- 
reg szkół powszechnych jest nieczynnych W zwią- 
zku z tem odwołamo szereg imprez kulturalno- 
oświatowych. 


ZASPY ŚNIEŻNE 


Z różnych stron kraju donoszą o silnych za- 
mieciach i zawiejach śnieżnych. I tak onegdaj zo- 
stal wstrzymany ruch pociągów na linji Sokal— 
Włodzimierz z powodu zawiania toru między sta- 
cjami Iwieniec i Bubnów. Na linij Pluchów—Zbo- 
rów ugrzązł pociąg osobowy Nr. 212, Zaspy śnie- 
żne wstrzymały czasowo również ruch pociągów 
na limji Brześć— Kowel, Równe—Zdołbunów. Łuck 


ra naogół trafną «Zita owiyowi fiiiniónóiii ne 600 0% żydowskiego 
życia pańtyjnego, choć podkreśla głównie jego ne- 
gatywne strony. Czytelnik żydowski znajdzie w 
wiej gruntownie uzasadnione i oświetlone a skrzę- 
tnie zebrane znane szozegóły z żydowskiego ży- 
cia partyjnego, często niemal portrety duchowe 
partyjników żydowskich A może zgoła autopor- 
tret... 


Pierwszą część zamyka: jedyne w tym mume- 
rze literackie, świetne, a bodaj pierwsze syntety- 
czne studjum pióra M. Kanfera o Szalomie Asz 
z okazji 50-lecia urodzin poety, oraz 8. Warsza- 
wskiego rozprawka historyczna: „Gwardja miej- 
ską m. Warszawa podczas Powstania Listopado- 
wego“, oparta na źródłach archiwalnych. 

W dziale „Przegląd  Miesięczny* znajdujemy 
pracę Dra M. Kahanego: „Mandat palestyński, 
Bialą Księga a Liga narodów“, nacechowaną pra 
wdziwą fachowością a mogącą zdobić niejedno 
wydawnictwo poświęcone prawu RE 
wemu, sylwetkę Sz. Dubnowa pióra M. Bałabana 
oraz artykuł J. Frenkla poświęcony  Encyklope- 
djom Żydowskim. W niewielkim artykule zebrał 
J Frenkel tyle interesującego materjału źródło- 
wego do dziejów Encyklopedji żydowskiej, że slar 
czyłoby go do większego, zasadniczego ujęcia te- 
matu Zainteresowanie budzi zapowiedź omówie- 
nia planu wydania encyklopedji żydowskiej w ję- 
zyku polskim. Miesięcznik zamykają Sprawozda- 
nia z książek i czasopism pióra M. Brandstkttera, 
T. Nussenblatta i Nadji Stein. 

Jak wynika z powyższego, pobieżnego zestawie | 
nia, treść „Miesięcznika Żydowskiego" jest powa- 
dna, obfita i nader zajmująca. a uszeregowanie 
materjału, choć budzi pewne zasirzeżenia, wska” 
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TUWAGA 


È PRZED WPROWADZENIEM W BŁĄDI 


Dla upewnienia P. 1. Publiczności 


O ORYGINALKOSEI SWYCH WYRORÓW 


podaje fabryka sukna 


EMANUEL TISCH w BIELSKU 


do wiadomości, że wszelkie towary a w szczególnosci materjały na palta, szewioły, 
kamgarny, wojskowe i t. p. opatrzone są marką ochronną. 


prawnie 


znak ochronny 


strzeżony 


PRZY KAŻDYM TRZECIM METRZE. 
Fo. am r"... a Wim (M u RZ | 


—Stojanów,  Kowel—Równe  Zawada—Włodzi- 
mierz Wołyński 
NIE WOLNO NOSIĆ PRUSKIEGO MEDALU ZA 
RATOWANIE TONĄCYCH 

Kompetentne władze wyjaśniły na „apytanie, 
że noszenie jakichkolwiek odznaczeń b. państw za- 
bcrczych jest niedopuszczalne. a dotyczy to rów- 
nież i pruskiego medalu za ratowanie ginących 
Odnośna kwestja została poruszona przez zainie- 
rcsowanych, zamieszkałych na terenie b. zaboru 
pruskiego. 

UKARANA LICHWA MIESZKANIOWA 

Sąd okręgowy w Radomiu rozpatrywał spra- 
wę o lichnwę mieszkaniową. Oskarżoną była nieja- 
ka Felicja Michalska, która zażądała i przyjęła 
tytułem odstępnego za wynajęcie pokoju 600 zł. nie 
zależnie od obowiązkowego komornego. Sąd okrę- 
gowy, przychylając się do wniosku prokuratora, 
skazał oskarżoną na trzy miesiące więzienia. 


NIE WYSKAKIWAĆ Z BIBGNĄCBGO POCIĄGU! 


Z Brześcia n/B. donosi PAT.: Chaim Karmiński 
mieszkaniec miasta Sarny, jadąc pociągiem z O- 
siyrm do Sarn, przed stacją kolejową Pleszów wy 
skoczył z pociągu w czasie jego biegu i wpadł pod 
koła, ponosząc śmierć na miejscu. 


OBLAWA NA WILKI 
W lasach puszczy Dołhinowskiej (na Wileńszczy 
źnie) urządzono obławę na wilki. Obława trwała 
około 4 godzin. Zabito 6 wilków i schwytano pa- 
rę BA im EE a ak EE PLA A wilcząt Obławę zorganizował KOP 


dotyczą głównie pierwszej części. Zamieszczono 
w niej dwie rozprawy historyczne i dwie prace 
socjologiczne, pozbawiając w ten sposób pierw- 
szy numer charakteru urozmaiconego zbioru, tak 
bardzo pociągającego czytelnika, O wiele dodat- 
niej przedstawia się pod tym względem druga 
część Miesięcznika „Przegląd Miesięczny“, 
choć i ten dział będzie zapewne w przyszłości 
rozszerzony i zaktualizowany Dział ten winien. 
naszem zdaniem, obejnować stałe rubryki, zawie- 
rające przegląd przejawów życia żydowskiego, 
Życia i polityki palestyńskiej a nawet polityki 
ogólno żydowskiej oczywiście w ujęciu odpowie- 
dnio przystosowanem do charakteru .Miesięcznika 
Żydowskiego”. Postulat rozszerzenia i zaktuali- 
zowania odnosi się również do działu sprawo- 
zdań z książek i czasopism. 

Zastrzeżenia powyższe w niczem oczywiście 
nie pomniejszają znaczenia i wartości nowego 
wydawnictwa. Jego bogata treść i piękna szala 
zewuętrzna (w Polsce znajdziemy niewiele tak 
pięknie wydanych czasopism) może tylko zachę- 
cić i zainteresować czytelnika żydowskiego Oso- 
ba zaś redaktora Dra Zygmunta Ellenberga daje 
pełną rękojmię, że „Miesięcznik Żydowski“ bę- 
dzie stał na wysokim poziomie i stanie się repre- 
zentatywnym organem społeczeństwa  żydowe 
skiego w Polsce. Już sam fakt założenia w- 
niotwa o takim charakterze i takich celach jak 
„Miesięcznik Żydowski" i skupienia szøragu 
| wybitnych sił pisarskich jest w naszych warun: 

i kach czynem. godnym szczerego poparcia i pra- 
| wdaiwego uznania, L. R. 


zuje na wprawmą rękę redaktora. Zastrzeżenia 
| 


DZIEN POLITYCZNY. 


Jakie jest wyjście? 


Omawiając nowy regulamin obrad Sejmu, 
który uniemożliwia Kołu żydowskiemu re- 
prezentację w Komisjach obecnego Sejmu, pi- 
sze „Hajnt: Wyjścia należy szukać w techni- 
ceznem połączeniu z temi klubami, które jak 
my, me mają również możliwości, albo mają 
tylko możliwość ograniczoną wysłania swych 
przedstawicieli do komisyj. Chodzi tu o techni 
czne połączenie dla obsadzenia komisyj. Z te- 
mi klubami, które potrzebują poparcia w tej 
dziedzinie, będą mogli nasi posłowie rokować 
jak równi z równymi i wybrać sobie nawet ie 
komisje, które są dla nas najważniejsze i w 
ten sposób przynajmniej częściowo naprawić 
stan stworzony przez wybory“. 


AZE SPORTUL J 


TURNIEJ PINGPONGOWY 

Onegdaj odbył się w Krakowie turniej ping- 
pongowy, zorganizowany przez „Makkabi“ Tur- 
niej rozegrany systemem dwójkowym obejmował 
gry pojedyncze i podwójne pań i panów. W zawo- 
dach wzięli udział najlepsi zawodnicy krakowscy 
z Orląt, Makkabi, Cracovii, Hakoahu, oraz zawo» 
dniczki Makkabi i Cracovii. 

Po rozgrywkach wstępnych i półfinałowych, 
zralazly się w finale dwie pary Orląt, mistrza Kra 
kowa Po równej walce zwyciężyła para Herbst— 
Stefaniuk nad parą Mianowski—żak, w stosunku 
3:2. 

W rozgrywkach pań spotkanie finałowe zostało 
rozegrane pomiędzy zawodniczkami Makkabi i 
Cracovii Po grach pojedynczych, w których gra- 
ły z Makkabi Scheckówna i Korndgoldówna, a 
z Cracovii Czerska i Oberlenderówna, wynik 
brzmiał 2:2. Zadecydowała gra podwójna, gdzie 
po ambitnej walce wygrał w trzech setach double 
Makkabi, p „Ramona'*—Korngoldówna, przeciw 
doublowi Cracovii Czerska—Oberlenderówna 

——— 

ZEBRANIE HOKEJISTÓW MAKKABI odbędzie 
się we środę 17 bm o godz 7 wiecz. w lokaln 
klubowym przy uł św. Gertrudy 16 Udział gra- 
czy wszystkich drużyn obowiazkowy. 
| EZ OO W 

TEATRY ŚWIETLNE ! DŹWIEKOWE 

APOLLO: „Naszyjnik królowej". 

SZTUKA: „Droga do raju". 

UCIĘCHA: Pokusa’ (Greta Garbo) 

WANDA: „Holtaj”. 

REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

CORSO: „Piraci panamscy* 

WARSZAWA: „Węgierska Rapsodja* (w gł. ro- 
li Willy Fryc i G. Parlo). 
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) KRONIKA 


Grudzień 


Wschót 1 6 Zachód 
słońca słońca 
2 m. 39 Wtorek 3. m. 24 


26 Kislew 56% 


Wyjazd Wł. Żabofyńskiego 
Wł, żafotyński wyjechał w dniu wczorajszym 
üo Sosnowca, gdzie wieczorem odbył się jego re- 
ferat. Przedpołudniem zhołtył prez. Żabotyński 
wizytę posłowi drowi Thonowi. 
Posei dr. Thon wyjechał wczoraj 
Warszawy na posiedzenie Sejmu 


Zjazd Związku muzeów polskich 


Wczoraj rozpoczęły się w Krakowie, w sal. Mu- 
zeum przemysłowego. przy ul. Smoleńsk obrady 
VI. zjazdu Związku Muzeów polskich przy udziałe 
liczny. h przedstawicieli zarządów muzeów z całei 
Polski. Nadto wzięli udział w zjeździe Dr Przewor 
ska z departamentu kultury i sztuki w Minister- 
stwie W. R. i O. P. jako obserwatorka, p. Lamer 
bach, dyrektor zbiorów państwowych w Warsza 
wte, b. premier prof. Juljan Nowak i in. ('brady za- 
kaił prezes Związku dyr. Kopera. który «mówi! bar 
dizo słabe zainteresowanie społoczeństwa polskiego 
ika muzeów, pociągające za sobą zaniedbanie stanu 
zbiorów. Mowca wskazał na doniosłe znaczene kul 
turałnosu ychowawcze muzeów, których zrzeszenie 
vinno dążyć do wzmożemia zainteresowanie spole- 
:zeństwa ich bytem i rozwojem. Ogółem w Polsce 
czymnych jest 81 muzeów _ historyxzno- turrystycz- 
iych, z czego dotąd 31 przystąpiło do związku, 

Z przedstawionego przez dyr. Koperę sprawozda- 
na z działałnośc: Związku ud ostatmeyo zjazdu 
w Tamowie, dowiaduiemy się o interwencji Związ” 
ku w sprawie Muzeum Efmograficznego w Krako- 
wie. Kancelarja cywilna Prezydenta Rzplitej udzieki 
ła Związkowi wyjaśnienia, z którego wynika, że 
tbiory Muzewmm Etnograficznego muszą być usunięte 
z dotychczasowego pomieszczenia, gdyż pewne 
paftje budynku groża zawaleniem. wobec czego bu 
dynek ten musi być opróżniony. Kancelaria ywiłna 
zgadza się na pomieszczenie zbiorów Muzeum w 
gmachu poszpitalnym na Wawelu po  orróżnieniu 
magazymów ze zbiorami Muzeum Narodowego któ 
re zmajdą tymozasowe pomieszczenie. w opróżmio” 
nym internacie białoruskim na Wawelu. Fo odczyta 
nit pisma powitalnego dyr. dep  kułtury i sztuki. 
Skoczylasa i powstaniu zjazdu przez prof. Nowaka 
w imieniu gmimy m. Krakowa, zjazd wysłuchał re- 
feratów: dyr. Lautenbacha. dra jodkowicza i dra Gu 
mowskiego o aktueimych zagadnieniach muzealnych. 
Obrady zjazdu zakończą się dziś. we wtorek. 
Sklepy w fygodniu przedświąfecznym 

Przypominamy. że na mocy obowiązujących prze 
pisów w tygodniu przedświątecznym, tj. od czwart 
ku dnia 18 bm. mogą być wszystkie sklepy otwar- 
te do godz. 9 wieczorem. W niedzielę dnia 21 bm. 
sklepy mogą być otwarte od 1—6 popołudniu, 


Kllkugodzinna przerwa W ruchu kole- 
jowym w kierunku Trzebini 


Wizoraj o godz. 3.15 nad ranem zdarzył się na te 
"enie dworca krakowskiego wypadek  wyikolejema 
kiku wagonów manewrniącego pociągu towarowe- 
go, który spowodował kikugodzinną przerwę w ru- 
chu pociągów na szlaku warszawskim. Lokomotywa 
prowadząca pociąg na ślepym torze zakcńczonym 
kopcem, opodal mostu nad ul. Racławicką obok ko- 
szar 20 pp., została na pochyłośc pchnięta cięża- 
rem 30 wagonów i wjechała w kopiec, poczeth wę: 
głarka lokomotywy spadła z nasypu na drogę, zaś 
lokomotywa sama przewróciła się na szkanpie. Czte 
ry wagony uległy wykolejeniu i częściowemu rozbi 
ciu, przyczem jeden z nich przewrnacając się zatara 
sował oba tory wjazdowe: do Krzeszowię : do Kra 
kowa. Wskutek zatarasowania obu torów wiazdo- 
wych zarządziły władze kolejowe komunikację na 
tym odcinku przez przesiadanie. Niektóre pociągi w 
kierumku Oświęcimia puszczone zostały przez Pła 
szów i Skarwinę. Pociąg pospieszny z Warszawy. 
mający przyjazd do Krakowa, o godz. 5.33 został 
zatrzymany w Zabierzowie. skąd część pasażerów 
udała się samochcdami do Krakowa. Pociągi zatrzy 
meme pazyjecznły do Krakowa po godz. 9-tej, Po 


popol. do 
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Obecne stadjum dochodzeń w sprawie zamordowania 


Str. 


9 
mw 


Ginalskiego 


Reczmień nada! wypiera się winy — Doniosie dowody rzeczowe — 
sędziowie przysięgli rozstrzygną... 


Jak już donosiliśmy, dalsze śledziwo w sprawie 
tajemniczego zamordowania Śp. Jana Ginałskiego 
opodal cmentarza rakow ickicgo w Krakowie. spv 
czywa w rękach sędziego śledczego dra Czucha- 
jewskiego, który jeszcze dnia 27 listopada roze 
słał listy gończe za Janem Ręczmieniem jako sil- 
nie podejrzanym o dokonanie tego mordu. Na sku- 
tek tych listów gończych policja przytrzymała 
dnia 4 grudnia na dworcu wschodnim w Warsza- 
wie Ręczmienia, którego następnie odstawiono do 
Krakowa. Śledztwo sadowe znajduje się jeszcze 
w stadjum początkowem; aczkolwiek obw. Ręcz- 
imień nadal wypiera się winy, to jednak możaa 
już dziś stwierdzić, że wedle wszelkiego pra- 
wdopodobieństwa sprawa znajduje się na wla- 
ściwej drodze, Wielkie znaczenie dla dalszego to- 
ku śledztwa mieć będą badania dowodów rze- 
czowych, o:kłanych nrzez sędziego Śledczego do 
ekspertyzy prof. Olbrvchtowi. kierownikowi zakła 
du medycyny sądowej Chodzi tu w szczególności 
o pewien ślad, znaleziony na ręce zamordowane- 


t 


„Ze Ginalskiego. Również ważnym moneniem dla 
siodziwa będzie wysik konfrontacji Ręcznienia 


| Z Helena Straczkówna; jak wiadomo, ps-lczas dor 


chodzeń policyjnycu rozpoznała ona w PRęczmie- 
niu tajemniczego osobnika, z kłórym  spolkała 
się krytycznej nocy pod zakładem ks. Lubomir- 
skich i na którego ręce zauważyła ranę. Osobnik 
ten spędził następnie noc u Struczkówny w jej 
mieszkaniu na Olszy. 

Dotychczasowy stan słedztwa pozwala przyjąć 
Za rzecz nie ulegającą już wątpliwości, że Ręcz- 
nień stanie przed sądem przysięgłych pod zurzte 
iem zamordowania ŚP. Ginalskicgo. 

Jak się informujemy, Ręczmień podczas pełnie- 
nia służby zawodowego podolicera w 6 pułku ułae 
nów miał jaknajgorszą opinję u swych przełożo- 
nych jako osobnik niesumienny, lekceważący swe 
obowiązki służbowe i rozkazy. Z tego też powo- 
du Ręczmień został zwolniony ze służby woj- 
skowej 


usum.exii przeszkody z jednego toru. Do czasu usu 
nięcia pmzewróconych wagonów ruch pociągów ud- 
bywał się na jednym torze. Pe oczyszczeniu obu to 
rów przystąpicno do usunięcia przewrócenej loko- 
motywy i węglerki, Katastrofa nie pociągnęła za so 
bą żadnego wypzdku w ludzisch Władze kolciowe 
prowadzą na m.cjsau dochodzenia. 


— NOCNY DYŻUR APTEK Dziś w nocy z wtot 
ku na środę mają dyżur apleki: Rynek 22 uł Flor 
jańska 15, Karmelicka 23 al. Królewska 5, ul 
Dietla 76, i plac Zgody 20. 

— KRAKÓW W ZIMOWEJ SZACIE. Na tydzień 
przed kalendarzowym terminem zawitała do nas 
wczoraj zima w poslaci obfitych opadów  śŚnież- 
nych. Temperatura utrzymywała się około 1 sto- 
pnia poniżej zera. 

Wskutek wczorajszej śnieżycy uległ opóźnieniu 
rich pociągów od strony Lwowa Opóźnienia wy- 
nosiły około 2, godziny Na innych linjach w okrę- 
Su krakowskim, ws zczególności na linji zakopiań 
skiej śnieżyca nie spowodowała opóźnień w ruchu 
pociągów 

— POSIEDZENIE RADY M KRAKOWA, zwo- 
'łane zostało na czwartek 18 bm. godz. 6-tą wie- 
czorem. Porządek dzienny obejmuje m. in. dy- 
skusję nad sprawami budowlanemi. wniosek o ko- 
nicczności reformy ustawy o finansach miejskich, 
zamknięcia rachunkowe zakładów gmimych, spra 
wozdanie z działalności tramwaju, sprawę prze- 
budowy „Wikarówki*, sprawy gruntowe, sprzeda- 
że parcel. kredyty dodatkowe. odpowiedzi na in- 
terpelacje itd 

— ROZWÓJ GAZOWNI MIEJSKIEJ  Onegdaj 
w sali obrad magistratu odbyło się posiedzenie 
komisji dla zakładów przemysłowych pod przewo- 
drictwem p wiceprezydenta Ostrowskiego i w 
obecności p. wiceprezydenta dra Landaua, ra któ- 
dem dyrektor gazowni inż. Seifert złożył sprawo- 
zdanie z ostatniego półrocza, wykazujace dalszy 
znaczny przybytek konsumentów. Następnie przed 
stawił preliminarz budżetu na rok 1931/32. który 
bez zmian został przyjęty. 

— NOWY LOKAL KOŁA ŻYDOWSKICH PRAC. 
UMYSŁ. „AWODAH“. Z dniem 1 stycznia 1981 o- 
bejmuje Koło Żydowskich Prac. Umysł. „Awodal“ 
nowy. własny, 3-chpokojowy lokal, położony przy 
ui. Zielonej 23 Uroczystość otwarcia nowego lo- 
kalu nastąpi w sobotę dmia 3 stycznia Szczegó- 
ły ogłoszone będą w komunikatach. 

— Z KRAKOWSKIEGO TOWARZYSTWA LE- 
KARSKIEGO. We Środę dnia 17-bm. odbędzie się 
o lz. 7-mej wieczorem w sali przy uł. Radzi- 
wiłłowskiej 1. 4 zwyczajne posiedzenie Towarzy- 
stwa Lekarskiego z nastepującym porządkiem 
dziemrrym: I Uroczysta Akademja ku uczczeniu pa 
mięci śp prof. Piltza, II Walne zebranie: 1) spra- 
wa zmiany regulaminu Towarzystwa Lekarskiego 
2) wybór nowego Zarządu Towarzystwa Lekar- 
skiego. 

— SEMINARJUM MEDYCYNY PRAKTYCZNEJ 
We czwartek dnia 18 bm o godz. 19-tej odbędzie 
się w sali kouferencyjnej Kasy Chorych w Kra- 
kowie (Batorego 3, III p.) wieczór Seminarjum 
medycyny praktycznej, zorganizowany staraniem 
Związku Lekarzy Kas Chorych. Wieczór ten obej- 
muje referaty: dra Henryka Leuchtera: _Rzeżącz 
ka metastatyczna* i dra Maksymiljana Blasber- 
ga: „Drobne objawy dokrewno- gruczołowe w Co- 
dziennej praktyce lekarskiaj*. Goście (lekarze) 
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NARCIARSKIE UBRANIA dla Pań i Fanów 
NAJNO ^ *ZE praktyczne » ODELE Wielki wybór 
poleca A. HROSS. Kraków. FLORJANSKA 44. 
| 

— BEZPŁATNE BLANKIETY TELEGRAFI- 
CZNE. Ministerstwo Poczt i Telegrafów skasowa- 
lo opłatę na jubileuszowe blankiety telegraficzne, 
które były sprzedawane po 10 gr za sziukę. Wszy- 
stkie urzędy telegraficzne otrzymały polecenie wy 
dawania blankietów jubileuszowych bezpłatnie aś 
do wyczerpania zapasów, 

— CENY WYTYCZNE RYB. Magistrat podaje 
do wiadomości, że w okresie od 16—34 bm. mogą 
handlarze ryb pobierać najwyżej następujące ce- 
Ly: za 1 kg żywego karpia przy wadze pojedyun- 
czej sztuki ponad 1 kg. 4.60 zł przy wadze sztukt 
poniżej 1 kg. 4.40 zł, za 1 kg. śniętego karpia 3 zł. 
Winni żądania lub pobierania cen wyższych po 
ciągnięci będą do suruwej odpowiedzialności kar- 
nej. 

— Z RYNKOW MIĘSNYCH. W tygodniu ubie- 
giym spędzono na targi w Krakowie buhaji 156, 
awołów 207, krów 83, jałówek 49, cieląt 595, niero- 
gacizny 1157, razem 2247 zwierząt. Ze spędzonych 
na targ zwierzat sprzedano: na konsumeję miej- 
scową 2097 sztuk, na konsumcję innych gmi} 100 
sztuk. Spęd i popyt były średnie. Ceny bydła i 
trzody spadły, ceny cieląt utrzymały się na po- 
ziomie poprzedniego tygodnia Nie sprzedano 11 
sztuk bydła i 90 świń. 

— ZACZADZENIE, Aleksander Raczyński. sym 
sędziego, student, zam w Krakowie, Długu 50, za- 
czadził się gazem świetlnym podczas grzania wo- 
dy w łazience. Zawezwane pogotowie ratunkowe 
przewiozło go do szpitala św. Łazarza. 

— WIELKA KRADZIEŻ BIŻUTERJI Bross Re 
gira, kupcowa zam. al. Krasińskiego 1 20 zgłosiła 
do policji, że dnia 14 bm. włamano się do jej mie- 
szkania, skąd skradziono kaswikę żelazna, zawie- 
rającą biżuterję wartości około 10000 złotych. Do- 
chodzenia w tej sprawie objął wydział śledczy. 

— WŁAMANIE. Bester Joachim zam. przy ul. 
Bonifraterskiej 5 zgłosił do policji, że dnia 14 
hm. włamano się do jego zamkniętego mieszkania 
skąd skradziono garderobę i pościel wartości 300 
złotych 

— NIEUDAŁY RABUNEK. W nocy z 12 na 13 
bm. nieznani sprawcy po wyjęciu szyby w oknie 
dostali się do mieszkania Michała Kiwiera w 
Skrzyszowie. pow. Tarnów, gdzie pod grożbą re- 
wołweru zażądali od Kiwiora wydania pieniędzy. 
Nie otrzymawszy pieniędzy i po przeszukaniu cn- 
łego mieszkania sprawcy zabrali 2 pary butów 
z cholewami i zbiegli. Wszczęty natychmiastowy 
pościg przez posterunek doprowadził do ujęcia 
jednego ze sprawców w osobie Zygmunia Obroka 
(lat 19) zam. w Trzemeśnej, pow. Tarnów Dalsze 
dochodzenia w toku. 

— SPLOSZENI WŁAMYWACZE. Dnia 13 bm. 
niewyśledzeni sprawcy usiłowali się włamać do 
lokalu Bamku Ludowego w Chrzanowie przy Al. 
Henryka. gdzie rozpruli rakiem żelazne drzwi do 
pokoju. mieszczącego kasę i weszli do środka, 
jednak spłoszeni przez Ruchlę Jamgewirth zamie- 
szkałą w'tymże domu. zbiegli. 

— CZYJE ZEGARKI? Wydział śledzy policji w 
Krakowie zakw esjowował 7 zegarków  kueszonko* 
wych różnych marek. pochodzących prawdopodo* 
bnie z kradzieży. Poszkodowani mogą zgłaszać się 
i rozpoznawać zegarki w wydzisle Śledczym przy 
ul Kamomczej 24 w godzinach urzędowych. 
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ROZMAITOŚCI. 
„Dolly“ i „Alieja“ — zawarły pokój 
W tych dniach doszło we Waszyngtonie do 

zawarcia pokoju. który koniec położył przewle 

kłej i długotrwałej wojnie wśród waszyngtoń- 
skiej elity towarzyskiej. Wiceprezydent Stanów 

Zjednoczonych Curtiss jest, jak wiadomo, 


sługują więc rozmaite przywileje, związane z 
godnością żony wiceprezydenta, spełniała jego 
siostra, wdowa Gann. Pani Gann miała więc 
pretensje. by po pani Hooverowej była drugą 
damą towarzystwa. Pretensyj tych uznać nie 
chciała p. Longworth, córka Roosevelta i żona 
prezydenta Izby reprezentantów. Na tem tle do 
szło do wojny między Dolly (p. Gann) a Alicją 
(p. Langworth). Obie panie miały swe zwolen 
niczki i zwolenników. Całe towarzystwo we 
Waszyngtonie podzielone było na dwa obozy 
które się bardzo namiętnie zwałczały. Onegdaj 
spotkały się nagle obie panie na” przyjęciu u pre 
zydenta Hoovera i ku zdumieniu wszystkich o” 
becnych rzuciły się sobie w objęcia. W ten spo 
sób zakończyła się wojna między Dolly a Ali 
cią... 
Oryginalny powód do rozwodu 

W Lus Amgeles mówią teraz bardzo głośno 
o procesie rozwodowym. który p. Hugh Leigh" 
ton wdrożył przeciwko swojej żonie Paulimie 
Frederick, znanej artystce filmowej. Hugh Leigh 
ton żąda rozwodu, ponieważ żona stanowczo 
nie chce go całować, do czego jest przecież 
iako żona zobowiązana Jest to doprawdy weca” 
le oryginalna sprawa rozwodowa. albowiem 


nikt chyba dotychczas nie żądał rozwodu z te ! 


go powodu że go żona ne chce całować. Pozy 
cja Pauliny Frederick nie jest jednak zbyt mo 
cna, ponieważ już trzy razy się rozwiodła, 
wprawdzie nie z tych samych powodów. ale 
bardzo do nich zbl żonych... 

Proces o szkielet żywego czlowieka 
| Jeden z trybunałów cywilnych w Liverpoolu 
mial w tych dniach bardzo trudny orzech do 
zgryzienia, musiał bowiem rozstrzygnąć w pro 
cesie o szkielet żywego człowieka. Angielski u- 
czony Charles Brown, który dumny jest z te- 
„go, że jest posiadaczem największego zbioru 
szkieletów ludzkich, spotkał swego czasu na u- 
licy 70-letniego żebraka Wiktora Abuciego, któ 
rego organizm w dziwny sposób był zniekształ 
cony. Brown za wszelką cenę chciał nabyć dla 
swego zbioru szkielet żebraka i dlatego zawarł 
z żebrakiem umowę, wedle której zobowłązał 
„się wypłacać mu tytułem miesięcznej renty 
dwa funty, wzamian za co żebrak zapisał mu 
swój szkielet. Brown wypłacał regularnie swå 
jente żebrakowi. Wtem Abucie dostał się pod 
Ikoła tramwaju i strącił prawą nogę. Profesor 
(Brown, dla którego szkielet żebraka bez pra- 
fwej nogi stracił wszelką wartość, zaprzestał 
"wypłacania renty, Abucie zaskarżył profesora 
„do sądu, a w skardze swej zapodał, że zobo- 
'wiazał się wprawdzie dostarczyć profesorowi 
Brownowi swego szkieletu, ale nie wziął na 
siebie żadnego zobowiązania, że nie wolno mu 
się dać przejechać przez tramwaj. Na szczęś- 
cie dla trybunału doszło do ugody, wedle któ- 
rej prof. Brown bedzie wypłacał żebrakowi 
tylko jeden funt miesięcznie za jego szkielet. 


ic dów ominac ë ] 


Kato ice 15, 12. PAT. Dziś popołudniu za 
kończył się tu głośny proces fabrykanta wó- 
dek Natana Bettera, oskarżonego o zmniejsze- 
nie dochodów skarbu ślaskiego w latach 1924 
dc 1926 na sumę około 200.000 zł. Akt oskar- 
Żenia zarzuca m. in. Betterowi manipulowa- 
nie czystym spirytusem przy fabrykacji wá- 
dek i likierów. Better skazany został na 30.000 
zł. grzywny. 


Gdynia 15. 12. PAT. Z powodu silnych | 


burz i panujących  południowo- wschodnich 
wiatrów żegluga przybrzeżna na Bałtyku w 
ciagu dnia dzisiejszego i wczorajszego była 
wstrzymana. 

_ Londyn. 5. 12 (L) Rząd angielsk przesłał 
dziś Stanom Zjednoczonym pełną półroczne 
rate a poczet spłat 
kości 94 milisnów dolrrów. Anglia dhżna iest 
Jeszcze Ameryce 4.398 m.ljonów dola. ów. 
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pnie rozbroili wartę przy prochowni. uapełnili 
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Madryt w ogniu rewolucji 


Nr. 334. 


EK 


(Telegram własny „Nowego Dziena'ka”) 


telegraficzne z Madrytem są przerwane. Agen 


Paryż. 15. 12. (B) Połączenia telefoniczne i 
żołnie- 


cja Fabra donosi, że w Madrycie 5.000 
rzy pod dowództwem gen. Qucipo dei Lano i 
kilku oficerów, wśród których znajduje się ma 
ior Franco, — przystąpiło do powstania. Po- 
wstańcy opanowali lotnisko wojskowe, a nastę 


auto tewarowe bombami i przywieźli je na lotni 
sko celem załadowania do samolotów. 

Wojska rządowe wzięły lotnisko pod ogień 
armatnj, oddając przez pół godziny około 100 
strzałów. Po pół godzinie na lotnisku wywier 
szono białą chorągiew. Gen. Qugipo del Lano i 
major Franco zbiegli na samolotach. 

Dotychczas niewiadomo, czy były żakie olia 
ry bombardowania kotniska. Wydaje się, że po” 
wstanie zostało stłumione. W Madryci: i okoli 
cy ogłoszony został stan oblężenia. 

Władze poleciły dziś dziena:kan: w Madry- 
cie wydać nadzwyczajne dodatku o kapitulacji 


4 powstańców na lotnisku. 


Z różnych miast na prowincji nadchodzą wia 
domości v próbach wywołania rewolucji. 
Paryż I5. 12. (B) Wedle niepotwierdzonych 


| 
| 


wiadomości, w kilku miastach hiszpańskich zo 
stał proklamowany straik generalny. W Ma- 
drycie : Barcelome panuie zupełny spokój. Po 
ulicach krążą siłue patrole policyjne. Słychać 
natomiast o zamieszkach w Walencji. Santan 
der, Sewilli, San Fernando i B'lbao. W Barcelo 
nie aresztowano kilku czołowych repubtikanów. 


Krwawe walki w San Sebastian 


La Hend yae 15. 12. PAT. Dziś rano o g. 
6-ej grupa "kstremistów wtargnęła do kance- 
larji gubernatora w San Sebastian, zabijając 
wystrzałami z rewolweru dwóch policjantów 
i niszcząc całe urządzenie, Jednocześnie inne 
grupy ekstremistów ustawione przy wyj- 
ściach do miasta uniemożliwiały wstęp robot- 
nikom. Gwardja cywilna i policja rozpoczęły. 
pościg za napaslnikami, z których kilkunasiu 
zostało zabitych i rannych. Aresztowano wie- 
le osób. Sklepy i kawiarnie w San Sebastian 
i Irunie są zamknięte. Komunikacja telegrafi- 
czna i telefoniczna z Hiszpanją jest całkowicie 
przerwana, gdyż ekstremiści uszkodzili apara- 
tv w San Sebastian. 


Noowy Jork. 15. 12. (R) U wybrzeży Flory 
dy koło Miami Beach wydarzyły się wczoraj 
trzy wybuchy na  parowcu wycieczkowym 
„Eureka“. wskutek czego parowiec został silnie 
uszkodzony i zatonął. Znajdujące się w pobliżu 
statki pospieszyły tonącemu parowcowi z po" 
moca i wyratowały prawie wszystki:h pasaże 
rów Na ogólną licztę 132 podróżnych do chwili 
obecnej wyratowano 125. Prziyr szczalnie 7 po 
zostałych podróżnych wyratowało się na ło- 
dziach ratunkowych. Co do ostamich niema 
„ednak żadnej pewności. 
E O E — |= 


Bilans dekadowy Banku 
Polskiego 


Warszawa 15. 12. PAT. Bilans Banku 
Polskiego za pierwszą dekadę grudnia rb. wy- 
kazuje zapas złota 562,121.000 zł., tj. o 50.000 
zł. więcej niż w poprzedniej dekadzie. Pienią- 
dze i należności zagraniczne zaliczone do po- 
krycia zmniejszyły się o 20.251.000 zł. do su- 
my 281.134.000 zł; również i niezaliczone do 
pokrycia zmniejszyły się o 7.420.000 zł. do 
„808.000 zł. Portfel wekslowy wykazuje 


zmniejszenie o 21.140.000 zł. i wynosi 659.749.000 
zł. Pożyczki zastawowe zmniejszyły się o 
152.000 zł. do sumy 74.448.000 zł. Inne aktywa 
zmniejszyły się o 17.64ł.000 zł i wynoszą 
144.744.000 zł. W passywach pozycja natych- 
miast złatnych zobowiązań wzrosła o 520.000 
do 233.099.000 zł. Obieg biletów bankowych 
spadł o 58.275.000 zł. do 1.274.218.000 zł, Sto- 
sunek procentowy pokrycia obiegu biletów ban 
kowych i natychmiast płatnych zobowiązań 
banku wyłącznie złotem wynosi 37.29 procent 
pokrycie kruszcowo-walutowe 55.94 procent, 
wreszcie pokrycie złotem samego tylkc obiegu 
biletów bankowych wynosi 44.11 proc. W de- 
kadzie objętej powyższym bilansem Bank Pol- 
ski uskutecznił na rachunek skarbu państwa 
wypłatę pierwszej raty półrocznej skonsolido- 
wanego długu państwa wobec Stanów Zjedno 
czonych A P. w kwocie 4.477.400 dolarów, co 
po przerachowaniu na złote polskie wynosi 
39,460.795 zł. 
——0$0—— 


Działacze ukraińscy na wolności 


U 

| Lwów 15. 12, PAT. W dniu 13 bm. zwol- 
| niony zosiał z więzienia .śledczego we Lwo- 
wie redaktor naczelny „Diła" Bazyli Mudry i 
adwokat Aleksander Marytczak. Z więzienia 
śledczego w Czortkowie zwolniony został ks. 
prałat Kunicki za kaucją 3000 zł.. Zawałykuł | 
| 28 kaucja 2.000 zł. i senatorowie Michał Ba- 
ranyk i Mikołaj Kuźmin. 


Tragiczne wypadki na morzu 


Moskwa. 15. 12. (R) Nad morzem Kaspij- 
skiem szaleje gwałtowna burza. Wzburzone fa 
le wystąpiły z brzegów : zalały kilkanaście wio 
sek, wyrządzając wielkie straty. Kilka łodzi ry” 
backich zatonęło, przyczem zginęło 24 ryba” 


ków. 
Oslo 15. 12. (R) W pobliżu Tromsoe trzech 


ów udających się w łodzi na połów nat- 
knęło się na olbrzymiego wieloryba. Spłoszo- 
ny potwór wywrócił łódkę, przyczem rybacy 
wpadli do wody i utonęli, 


| Dświadczenie ki nelerza Endera 
wobec üziennikarzy 


Wiedeń. 15. PAT. Dzisiaj po południu 
przyjął kanclerz >" dr Ender. przedsta” 
wiciel: prasy austrjackiej i zagranicznej. Kam 
alerz zaapelówał do dziennikarzy, by ułatwili 
mu zadanie sprowadzenia wszystkich sł poi- 
tycznych i gospudzrczych Austrji do jednolitej 
krj.  Najważnejszem zadaja  Rzęul.:k. 
austrjuckiej jest stworzenie warunków wydat' 
nej pracy gospodarczej. Terytorjum republik: 
jest małe, wobec czego naturalnem iest dąże- 
nie do rozszerzenia terytorium gospodarczego. 
Dążenie to powinno nastąpić w drodze twór“ 
czej i pokojowej pracy. Kanclerz zaapelował 
do dziennikarzy. by w sprawozdaniach swv ch 
o stosunkach w Austrji starai sie zachować 
obiektywność. 

Przywódca Helmwehry ausfrjackiej 
przeciwko Hakenkreuzierom 

Wiedeń. 15. 12. PAT. Na zgromadzeniu w 
Lveben oświadczył ks. Starhemberg, że wpra” 
widzie Heimwehra posiada wiele wspólnych 
dei z narodowymi socjalistami, jak. i prawdą 
jest, że Heimw<chra pertraktowała z rarodowy 
mi socjalistami w sprawie kartelu wyborczego. 
rokowania jednak rozbiły się z powodu polity 
cznej manji wełkości austrjackich przywód- 
ców narodowych socjalistów. Narodowi socjali 
ści osiągnęli w Austrii tylko w tych miejscow” 
ściach sukcesy, w których przedtem wyrówna 
E im teren ludzie z Heinwehry. Nie buduje się 
nowego państwa przez to, iż po ulicach krzy” 
czy się „Niemcy obudźcie się“ i rysuje na ścia 
nach „krzyż hakenkreuzlerowski" przeciw- 
ne, trzeba rozbudować przyszłość poważna 
odpowiedzialną pracą. 

C "R" | TO MAYA R AONNAO | 

Sopoty 15. 12, ŻAT. Dziś odbyły się wy- 


, bory do miejscowej gminy żydowskiej. Wy- 


bory zakończyły się zwycięstwem Żydów wscho 
dnich, którzy zdobyli wszystkie 6 mandatów i 


l2 zastępców. 


Nr. 384. 


Frankfurt (ŻAT.) Na bankiecie poże- 
alnym wydanym na cześć opuszczającego 
we stanowisko generalnego konsula polskiego 
«we Frankfurcie p D. Gruszki, ostatni w swem 
przemówieniu poruszył także o sytuacji Ży- 
dów w Polsce i oświadczył m. in: 
, „Kwestja żydowska jest już obecnie w Pol- 
$ce w większej części rozwiązana(?). Pozostały 
jedynie do usunięcia poszczególne momenty 
matury prawnej, psychologicznej i gospodar- 
czej, aby urzeczywistnić całkowilą współpracę 
tniędzy narodem państwowym (Staalsvolk) a 
dostwem. żydzi korzystają z całkowitego ró 
"wnouprawnienia. Wielu(?) wyższych urzędni- 
ków państwowych rekrutuje się z pośród ży- 
dostwa. Ustawy wyjatkowe pozostałe z czasów 
rskich, które wymierzone są przeciwko Ży- 
dom, zostały ostatnio zniesione(?). Kulturalna 
Ñ religijna autonomija jest zabezpieczona(?). W 
okresie gdy w wielu innych krajach antyvse- 
mityzm się wzmaga. w Polsce jest on w stanie 
kaniku. Antysemityzm w Polsce jest zagadnie- 
niem psychologiczrem. które zostaje rozwiąza 
pe w miarę znikniecia z horyzontu żvcia poli- 
tycznego obecnego pokolenia, wychowanego w 
atmosferze antysemityzmu. Nowe pokolenie 
'wychowywane jest w atmosferze wolnej od 
antysemityzmu. Dla nowego pokolenia Pola- 
ków sprawa żydowska nie jest ujemną spra- 
wą narodowa, lecz pozytywną sprawą pań- 
stwową. Inaczej też być nie może. gdyż obec- 
xy rząd marszałka Piłsudskiego i większość na 


(Telegram własny 

Rio de Janeiro. 15. 12. (R) Rząd brazy” 
liiski wydał dziś rozporządzen e w sprawie za- 
kazu imigracj, wedle którego ze względu na 
ciężką sytuację gospodarczą, imigracja do Bra 
zylji zostaje wstrzymana na rok. Ustawa wcho 


Paryż. I5. 12. (E) Jak donoszą z Madrytu, 
dziś w połudzii« przeleciał ponad miastem samo 
lot i rozrzucił ulotki tej treści: „Żołnierze! W 
całej Hiszpanji wybuchł zdawna oczekiwany i 
upragniony ruch republikański, Akcję podjął na 
ród wspólnie z armią. Nowy rząd otrzymuje ze 
wszystkich prowincyj wiadomości v zgoła nie- 
oczekiwanych postępach rewolucji. Celem uni- 
knięcia gwałtów i niewinnych ofiar, vraz aby 


fi kierować swoimi losami, potrzeba abyście 


Białogród. 15. 12. (R) Na dworcu głów- 
nym w Zagrzebu wydarzył się wczoraj stra“ 
szny wypadek. Pod wieczór zajechał na dwo- 
rzec pociąg mięszany z Karlowca, którym przy 
jechało wiele wieśniaczek na targ. Na torach 
znajdowało się jeszcze kilkadziesiąt osób prze” 
ważnie kobiet z ciężkiem tobołkami, gdy na 
gle nadjechał pociąg przetokowy i wjechał w 
tłum ludzi. Cztery kobiety zostały zabite na 


Zagranicą 0 Żyda 


„Nowego Dziennika”) 


światu pokazać. że naród hiszpański sam potra | 


rodu polskiego zajęły w sprawie żydowskiej je | 
dynie zasadniczą drogę humanitaryzmu i spra 
wiedliwości i zdecyłowane są droga tą dalej 
kroczyć. i 
„Trzeci punkt widzenia probłematu żydow 
skiego w Polsce jest sprawa gospodarcza. Przy 
cbecnej syiuacji gospodarczej całego świala za 
gadnienie to wydaje się być najtrudniejszem 
do rozwiązania, Wiekszość Żydów w Poisce są 
kupcami, drobnym: handlarzami i pośrednika 
mi. W czasie wielkich trustów, kartelów i syn 
dykatów. w epoce zaglady drobnych przedsię- , 
biorstw, jest rzeczą naturalną, iż również lud- 
rość żydowska w Fo'sce cierpi z tego powodu. 
W tym wypadku państwo polskie może tylko 
współdziałać, ulżyć, lecz ostateczne rozwiąza- 
nie jest sprawą socialno narodu żydowskiego. 
Jedno jest pewnem:  Pańsiwo polskie czyni 
wszystko co jesi możliwe celem zapewnienia 
żydom równouprav:r.ienia rozwoju gospodar- 
czego. Specjalną kwe=tję jest sprawa odpoczyn 
ku niedzielnego. Zostały już nakreślone pew- 
re wytyczne i obeciy rząd zajmuje się poważ- 
nie tem zagadnieniem Sprawa odpoczynku 
niedzielnego jest zaaówne sprawą gospodarczą 
jak i religijną 1 dlacego właśnie tak trudną do 
1ozwiązania Trzeba będzie znaleźć drogę do 
zapewnienia odpoczynku niedzielnego i niena- 
ruszenia soboty pre; jednoczesnem niekrzyw- 
dzeniu ekononucznie zarówno ludności chrze- | 
scijańskiej jak 1 żydowskiej". | 


[migracja do Brazylji wstrzymana na rok 


dzi w Życie z dniem 1 stycznia 1934 r. Przez 
cały rok 1931 do Brazyijji będą mozi 
jeżdżać tylku ci wychodźcy zagraniczni, 

rzy zawarli już wcześniej kontrakty 
umowy. 


Tajemniczy samolot uprawia propagandę 
rewolucyjną w Hiszpenji 


się do ruclimu przyłączyli, gdyż tylko w ten spo 
sób unikniemy woiny domowej. Jeśl' staniecie 
po naszej stronie, znajdziecie opiekę cjcowską, 
— jeśli zaś okażece słabość i staniecie po stro 
me przeciwnej — będziecie pierwszem: ofiara 
mi rewolucji. Jeżełl się nie poddacie, w przecią 
gu pół godziny będa wasze koszary zbombar- 
dowane. Żołnierze! Niech żyje Hiszpania! Niech 
żyje republika!“ Wedle ogólnego zdania auto- 
rem tej odezwy jest major Franco. 


Straszna katastrofa na dworcu w Zagrzebiu 


miejscu, 8 odniosło rany ciężkie, a blisko 30 
osób zostało lżej rannych. 

Zaraz po wypadku zjawili się na meiscu dv” 
rektor policji. prezes dyrekcji kolejowej i za” 
Stępca bana. Wszczęta natychiniast dochodze” 
"nie, w następstwie czego aresztowano urzędni 
ka ruchu : przetokcwego. ponieważ okazało się 
że katastrofa wydarzyła się ż ich winy. 


KOMUNIKATY 

— DNIA 20 B. M. urządza Komisia Lokalna Żyd. 
Funduszu. Narodow cgo w Krakowie Wielką Akade 
mię Makkabeuszowską. Na bogaty i urozmaicony 
program słożą się produkcie muzyczne, deklamacje 
itp. Uroczyste przemówienie wygłos: Dr. D. Bułwa. 
Pozostałe bilety do nabycia w biurze Żyd. Fundu- 


Narodowego, Stradom 15. 
VI PODWIECZOREK TOWARZYSKI w Zje- 


dnoczeniu Kobiet żydowskich Rynek gł. 29. I. od- 
będzie się dziś we wtorek o godz 6 wieczorem. 
Wstęp dła członkiń i wprowadzonych gości. 

— L KOLONJA ZIMOWA STOW. ŻYD SŁUCH. 
U. J. „OGNISKO“ '* KRAKOWIE odbędzie się w 
Krynicy od dnia ż m. do dnia 5 stycznia 1931. 
Cena za pobyt lń-duicwy, zł. 80. — 5 razy dzienne 


posiłek. Specjalny instruktor sportowy (sporty zi 
mowe: narty, szneczki. łyżwy). Podania : przyjęcie 
Sekreterjat Stow. (Przemyska 3, tel. 107-64) w godz. 
wieczornych codziemne. 

— STOW. ŻYD. SŁUCH. U. J. „OGNISKO” W KRA 
KOWIE dysponuje wcinremi miejscami w wihi 


szenia przyjmuje sekretariat Stow. w godzinach u 
rzędowych (Przemyska 3. tel. 107-64). 

— ŻYD. AKAD. KOŁO MIŁOŚ. KRAJOZN Sekcja 
przemysłowa odwołuie wycieczkę do Łodzi. która 
nie może się odbyć z przyczyc technicznych. Uczest 
mcy mogą odebrać zadatek na dyżurach Kcła. — Se 
kcja narciarska przyjmuje zgłoszenia na kolonię 
narciarską do dmia 2C bm. codzienne OG 7—8 w lo- 
kaja przy w. Lubicz 3, II. a 


przy” 

któ- 

: podpisali 
| 


„Swit“ p. Emila Goldwassera w Zakopanem. Zgło- | 
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| KŁAKCKIEKACWAG 


GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 15. 12. 1930. Akcje w zamedbaniu Do 
lar lekko słabiej. 

Akcje handlowe; Pharma 550. 

Zebranie gieldowe przeszłe pud znakiem minl- 
nialnej chęci do pracy. W drobnych ilosciach ro- 
hiono jedynie z papierow handlowych Phanug po 
kursie utrzymanym na ostalnim poziomie. Bank 
Polski i Zieleniewski w zaodiarowaniu siabiej bez 
transakcyj. Ruch panował ospały. 

Na pogiełdziu sytuacja podobna Płacano 3-proc. 
Pożyczkę Budowlana 49.75 bez zm any 

Waluty i dewizy olicjalnie bez obrotów, 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych nastrój dla dolara cfektywne- 
go lekko słabszy przy małem  zapolrzebowaniu. 
Podaż większa. W Krakowie dolar gotówkowy 
8.97 i pól do 8.99 i pół, czeki bankowo 8.90 i pół 
do 891 i pół. Warszawa dol. 8.87—-3,89, czeki 
8.90 ! jedna czw. do 8.91 i jedna czw, Lwów dol. 
887 i jedna czw. do 8.89 i jedna czw., czeki 8.90 
i pół do 89% i pół Katowice dol 8.88—8.89, czeki 
8.00 i trzy czw. do 8.91 i trzy czw 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszawa, 15 12 PAT. Akcje: Bank Handlowy 
108, Bank Polski 155.75, 156, Bank Zachodni 70, 
Elektrownia w Dąbrowie 45, Grodzisk bez kupo- 
nu za r. 1929, 31 i pół, 3, Warsz Tow Fabr. Cukr. 
31 i pół, Węgiel 36 i pół, Modrzejów 9 i trzy CZW. 
Norblin 32 Parowozy I i II em. 18, Starachowice 
13 i trzy czw. Borkowski 3 i pół Pożyczki: 3- 
proc. budowlana 50, 4-proe inwestycyjna 99.60, 5- 
proc. dolarowa 55, 5-proc. konwersyjna 50, 8-proc. 
L Z. Banku Gosp. Kraj, 94. 

Dewizy: Londyn 43.33, 43.44, 43.32, Nowy Jork 
8.915, 8.935, 8895, Nowy Jork telegr. 8.924, 3.944, 
8.904, Paryż 35.06, 35.15, 34.97, Praga 2547, 26.53, 
26.41, Szwajcarja 173.16, 173.54 172.78, Wiedeń 
125.61, 125.92, 12530, Włochy 46.74, 46.86, 4664 
Berlin 212.76 


GIEŁDA POZNAŃSKA 

Poznańska gielda zbożowa z dnia 15. 12. 19%. 
Żyło parytet Pozuań 75 ton cena transakcyjna 19, 
orjentacyjna 18 i pół do 19, pseznica 23—24 i pół, 
mąka żytnia 31 i pół, pszenna 43 i pół do:46 j 
pół, otręby żytnie bez miany, pszenne 12 i trzy 
czw. do 13 i trzy czw. Tendencja spokojna, Reszta 
kursów bez zmiany. . 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 
Wiedeń, 15. 12. PAT Waluty i dewizy: Berlin 
169.03—169,53, Budapeszt 124—12420, Bukareszt 
42040—4.2240, Londyn 34.42 i trzy ósme do 34.52 £ 
trzy ósme, Nowy Jork 70875—711.25, Prayż 27.84 
i pół do 2110 i trzy czw, Warszawa 79.41—79.60, 
Zurych 137.46—137.96, Amerykańskie 705.75—709.15 
Niemieckie 16878—169.38, Szwajcarskie 13741— 
137.91, Czeskie 20.99 i trzy czw do 2111 i trzy 
czw., Węgierskie 12402—124 42, 
GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 15. 12 PAT Paryż 20.5 i jedna czw, 
Londyn 25.03 i jedna czw.. Nowy Jork 5.15.45, Bel- 
gja 72, Włochy 2690, Berlin 22292, Wiedeń 7258 
! pół, Praga 1529 i trzy czw, Warszawa 57.80, 
Budapeszt 90.22 i pół, Bukareszt 3.06. 


— MAGAZYN SKRADZIONYCH PRZYRZĄDÓW. 
TECHNICZNYCH. |1I Komisarjat policji w Kra- 
kowie zakwestionował następujące przedmioty, po“ 
chodzą.c prawdopodobrie z kradzieży: siarter, słą. 
żący do puszczania w ruch samochodu, 1 motorek: 
benzynowy, 10 małych :notorków elektry.znych. 3 
magnciy z napięciem niskiem, 2 podkowy magneso- 
we, 2 induktory telefcniczne. 2 imadła, b zegarów 
chyżości samochcedów. 1 tłok z korbowoaem od mo 
tocyklm 3 łożyska od samochodów. 6 manonetrów 
do mierzenia ciśnienia powietrza. 2 zegary do mie- 
rzenia benzyny, 2 barometry, 4 ampomierze, 3 wolto 
mierze. 1 galwanoriciz. I kolba benzynowa do iuto 
wania, } kasetka zsz zona, zawieruiąca 58 per- 
ścionków mosiężnych oraz mne rzeczy, ak części 
do samochcdów. motucykli, przyrządy elektroteczm 
czne itp. Poszkodcwan: celem rozpoznania megą się 
zgłosić w komisariace przy w. Tadeusza Kościu- 
sZiki. 1. 46. 
| ocene "a 0 || 

— KOLLEGJUM WYKiADÓW NAIIKOWYCH 
(A—B, | 39), wtorek. te bm. naczelnik Wyde. Dr. 
Mieczysław ZŻiemnowicz: Skąd powstało żądanie 
szkoły jednolitej; śroća. 17 bm. jerzy Soplica: Prze 
mysł artystyczny u Żydów w  Połsce: czwartek, 
18 bm prof. Uniw. Dr Stefan Szuman: irzy świa- 
topoglady w rozwoju psychicznym dziecka; piatek, 
19 bm. profi Dr. Zofia Szybalska: Liga Nowego Wy 
howama. jej cebe * rraca: sobota, 20 bm red. Dr. 
Jan TFankau: Dlaczego tyle małżeńswt jest mieszcze 
śliw ych. 
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ROZMAITOŚCI. 
„Dolly“ i „Alieja“ — zawarły pokój 
W tych dniach doszło we Waszyngtonie do 

zawarcia pokoju. który koniec położył przewle 

kłej i długotrwałej wojnie wśród waszyngtoń- 
skiej elity towarzyskiej. Wiceprezydent Stanów 

Zjednoczonych Curtiss jest, jak wiadomo, 


sługują więc rozmaite przywileje, związane z 
godnością żony wiceprezydenta, spełniała jego 
siostra, wdowa Gann. Pani Gann miała więc 
pretensje. by po pani Hooverowej była drugą 
damą towarzystwa. Pretensyj tych uznać nie 
chciała p. Longworth, córka Roosevelta i żona 
prezydenta Izby reprezentantów. Na tem tle do 
szło do wojny między Dolly (p. Gann) a Alicją 
(p. Langworth). Obie panie miały swe zwolen 
niczki i zwolenników. Całe towarzystwo we 
Waszyngtonie podzielone było na dwa obozy 
które się bardzo namiętnie zwałczały. Onegdaj 
spotkały się nagle obie panie na”przyjęciu u pre 
zydenta Hoovera i ku zdumieniu wszystkich o” 
becnych rzuciły się sobie w objęcia. W ten spo 
sób zakończyła się wojna między Dolly a Ali 
cią... 
Oryginalny powód do rozwodu 

W Lus Amgeles mówią teraz bardzo głośno 
o procesie rozwodowym. który p. Hugh Leigh" 
ton wdrożył przeciwko swojej żonie Paulimie 
Frederick, znanej artystce filmowej. Hugh Leigh 
ton żąda rozwodu, ponieważ żona stanowczo 
nie chce go całować, do czego iest przecież 
jako żona zobowiązana Jest to doprawdy weca” 
le oryginalna sprawa rozwodowa. albowiem 


nikt chyba dotychczas nie żądał rozwodu z te ! 


go powodu że go żona ne chce całować. Pozy 
cja Pauliny Frederick nie jest jednak zbyt mo 
cna, ponieważ już trzy razy się rozw*odła, 
wprawdzie nie z tych samych powodów. ale 
bardzo do nich zbl żonych... 

Proces o szkielet żywego czlowieka 
| Jeden z trybunałów cywilnych w Liverpoolu 
miał w tych dniach bardzo trudny orzech do 
zgryzienia, musiał bowiem rozstrzygnąć w pro 
mesie o szkielet żywego człowieka. Angielski u- 
czony Charles Brown, który dumny jest z te- 
go, że jest posiadaczem największego zbioru 
szkieletów ludzkich, spotkał swego czasu na u- 
licy 70-letniego żebraka Wiktora Abuciego, któ 
rego organizm w dziwny sposób był zniekształ 
cony. Brown za wszelką cenę chciał nabyć dla 
swego zbioru szkielet żebraka i dlatego zawarł 
z żebrakiem umowę, wedle której zobowiązał 
„się wypłacać mu tytułem miesięcznej renty 
dwa funty, wzamian za co żebrak zapisał mu 
swój szkielet. Brown wypłacał regularnie swå 
rentę żebrakowi. Wtem Abucie dostał się pod 
Ikoła tramwaju i strącił prawą nogę. Profesor 
(Brown, dla którego szkielet żebraka bez pra- 
wej nogi stracił wszelką wartość, zaprzestał 
"wypłacania renty, Abucie zaskarżył profesora 
do sądu, a w skardze swej zapodał, że zobo- 
'wiazał się wprawdzie dostarczyć profesorowi 
Brownowi swego szkieletu, ale nie wziął na 
siebie żadnego zobowiazania, że nie wolno mu 
się dać przejechać przez tramwaj. Na szczęś- 
cie dla trybunału doszło do ugody, wedle któ- 
rej prof. Brown bedzie wypłacał żebrakowi 
tylko jeden funt miesięcznie za jego szkielet. 


| an o a EE ë ] 


Kato ice 15, 12. PAT. Dziś popołudniu za 
kończył się tu głośny proces fabrykanta wó- 
dek Natana Bettera, oskarżonego o zmniejsze- 
nie dochodów skarbu ślaskiego w latach 1924 
de 1926 na sumę około 200.000 zł. Akt oskar- 
Żenia zarzuca m. in. Betterowi manipulowa- 
nie czystym spirytusem przy fabrykacji wá- 
dek i likierów. Better skazany został na 30.000 
zł. grzywny. 


Gdynia 15. 12. PAT. Z powodu silnych | 


burz i panujących  południowo- wschodnich 
wiatrów żegluga przybrzeżna na Bałtyku w 
ciagu dnia dzisiejszego i wczorajszego była 
wstrzymana. 

_ Londyn. 5. 12 (L) Rząd angielsk przesłał 
dziś Stanom Ziedroczonym pełną półroczna 
ratę a poczet spłat 
kości 94 milibnów dolrrów. Anglia dhżna iest 
jeszcze Ameryce 4.398 m-ljonów dola: ów. 


Sta” | 
Tym kawalerem. a rolę pani domu, której przy || 


pnie rozbroili wartę przy prochowni. uapełnili 
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dhirów wojennych w wyso ! 


„NOWY „odp m mag SpA s 1930. 


Madryt w ogniu rewolucji 


Nr. 334. 


EK 


(Telegram własny „Nowego Dzieną'ka*) 


telegraficzne z Madrytem są przerwane. Agen 


Paryż. 15. 12. (B) Połączenia telefoniczne i 
żołnie- 


cja Fabra donosi, że w Madrycie 5.000 
rzy pod dowództwem gen. Qucipo dei Lano i 
kilku oficerów, wśród których znajduje się ma 
ior Franco, — przystąpiło do powstania. Po- 
wstańcy opanowali lotnisko wojskowe, a nastę 


auto tewarowe bombami i przywieźli je na lotni 
sko celem załadowania do samolotów. 

Wojska rządowe wzięły lotnisko pod ogień 
armatnj, oddając przez pół godziny około 100 
strzałów. Po pół godzinie na lotnisku wywier 
szono białą chorągiew. Gen. Qudipo del Lano i 
major Franco zbiegli na samolotach. 

Dotychczas niewiadomo, czy były żakie olia 
ry bombardowania kotniska. Wydaje się, że po” 
wstanie zostało stłumione. W Madryci: i okoli 
cy ogłoszony został stan oblężenia. 

Władze poleciły dziś dziena:kan: w Madry- 
cie wydać nadzwyczajne dodatku o kapitulacji 


4 powstańców na lotnisku. 


Z różnych miast na prowincji nadchodzą wia 
domości v próbach wywołania rewolucji. 
Paryż 15. 12. (B) Wedle niepotwierdzonych 


| 
| 


wiadomości, w kilku miastach hiszpańskich zo 
stał proklamowany straik generalny. W Ma- 
drycie . Barcelome panuie zupełny spokój. Po 
wlicach krążą siłue patrole policyjne. Słychać 
natomiast o zamieszkach w Walencji. Santan 
der, Sewilli, San Fernando i Bilbao. W Barcelo 
nie aresztowano kilku czołowych repubłikanów. 


Krwawe walki w San Sebastian 


La Hend yae 15. 12. PAT. Dziś rano o g. 
6-ej grupa "kstremistów wtargnęła do kance- 
larji gubernatora w San Sebastian, zabijając 
wystrzałami z rewolweru dwóch policjantów 
i niszcząc całe urządzenie, Jednocześnie inne 
grupy ekstremistów ustawione przy wyj- 
ściach do miasta uniemożliwiały wstęp robot- 
nikom. Gwardja cywilna i policja rozpoczęły. 
pościg za napaslnikami, z których kilkunasiu 
zostało zabitych i rannych. Aresztowano wie- 
le osób. Sklepy i kawiarnie w San Sebastian 
i Irunie sa zamknięte. Komunikacja telegrafi- 
czna i telefoniczna z Hiszpanją jest całkowicie 
przerwana, gdyż ekstremiści uszkodzili apara- 
tv w San Sebastian. 


Noowy Jork. 15. 12. (R) U wybrzeży Flory 
dy koło Miami Beach wydarzyły się wczoraj 
trzy wybuchy na  parowcu wycieczkowym 
„Eureka“, wskutek czego parowiec został silnie 
uszkodzony i zatonął. Znajdujące się w pobliżu 
statki pospieszyły tonącemu parowcowi z po" 
moca i wyratowały prawie wszystki:h pasaże 
rów Na ogólną licztę 132 podróżnych do chwili 
obecnej wyratowano 125. Przy \. szczalnie 7 po 
zostałych podróżnych wyratowało się na ło- 
dziach ratunkowych. Co do ostamich niema 
„ednak żadnej pewności. 
E E "M" U 


Bilans dekadowy Banku 
Polskiego 


Warszawa 15. 12. PAT. Bilans Banku 
Polskiego za pierwszą dekadę grudnia rb. wy- 
kazuje zapas złota 562,121.000 zł., tj. o 50.000 
zł. więcej niż w poprzedniej dekadzie. Pienią- 
dze i należności zagraniczne zaliczone do po- 
krycia zmniejszyły się o 20.251.000 zł. do su- 
my 281.134.000 zł; również i niezaliczone do 
pokrycia zmniejszyły się o 7.420.000 zł. do 
„803.000 zł. Portfel wekslowy wykazuje 


zmniejszenie o 21.140.000 zł. i wynosi 659.749.000 
zł. Pożyczki zastawowe zmniejszyły się o 
152.000 zł. do sumy 74.448.000 zł. Inne aktywa 
zmniejszyły się o 17.64ł.000 zł. i wynoszą 
144.744.000 zł. W passywach pozycja natych- 
miast złatnych zobowiązań wzrosła o 520.000 
do 233.099.000 zł. Obieg biletów bankowych 
spadł o 58.275.000 zł. do 1.274.218.000 zł, Sto- 
sunek procentowy pokrycia obiegu biletów ban 
kowych i natychmiast płatnych zobowiązań 
banku wyłącznie złotem wynosi 37.29 procent 
pokrycie kruszcowo-walutowe 55.94 procent, 
wreszcie pokrycie złotem samego tylkc obiegu 
biletów bankowych wynosi 44.11 proc. W de- 
kadzie objętej powyższym bilansem Bank Pol- 
ski uskutecznił na rachunek skarbu państwa 
wypłatę pierwszej raty półrocznej skonsolido- 
wanego długu państwa wobec Stanów Zjedno 
czonych A P. w kwocie 4.477.400 dolarów, co 
po przerachowaniu na złote polskie wynosi 
39,460.795 zł. 
——0$0—— 


| Działacze ukraińscy na wolności 

Lwów 15. 12, PAT. W dniu 13 bm. zwol- 
|piony zosiał z więzienia .śledczego we Lwo- 
wie redaktor naczelny „Diła" Bazyli Mudry i 
adwokat Aleksander Marytczak. Z więzienia 
śledczego w Czortkowie zwolniony został ks. 
prałat Kunicki za kaucją 3000 zł.. Zawałykuł | 
[z kaucja 2.000 zł. i senatorowie Michał Ba- 
ranyk i Mikołaj Kuźmin. 


Tragiczne wypadki na morzu 


Moskwa. 15. 12. (R) Nad morzem Kaspij" 
skiem szaleje gwałtowna burza. Wzburzomne fa 
le wystąpiły z brzegów : zalały kilkanaście wio 
sek, wyrządzając wielkie straty. Kilka łodzi ry” 
backich zatonęło, przyczem zginęło 24 ryba” 


ków. 
Oslo 15. 12. (R) W pobliżu Tromsoe trzech 


ów udających się w łodzi na połów nat- 
knęło się na olbrzymiego wieloryba. Spłoszo- 
ny potwór wywrócił łódkę, przyczem rybacy 
wpadli do wody i utonęli, 


| Oświadczenie ki nelerza Endera 
wobec üziennikarzy 


Wiedeń. 15. PAT. Dzisiaj po południu 
przyjął kanclerz O dr Ender. przedsta” 
wiciel: prasy austrjackiej i zagranicznej. Kam 
alerz zaapelówał do dziennikarzy, by ułatwili 
mu zadanie sprowadzenia wszystkich sł pol- 
tycznych i gospudzrczych Austrji do jednolitej 
Eri.  Najważnejszem zadaja  Rzcul.:k. 
austrjuckiej jest stworzenie warunków wydat” 
nej pracy gospodarczej. Terytorjum republik: 
jest małe, wobec czego naturalnem est dąże- 
nie do rozszerzenia terytorium gospodarczego. 
Dążenie to powimno nastąpić w drodze twór“ 
czej i pokojowej pracy. Kanclerz zaapelował 
do dziennikarzy. by w sprawozdaniach swv ch 
o stosunkach w Austrji stąraii się zachować 
obiektywność. 

Przywódca Helmwehry ausfrjackiej 
przeciwko Hakenkreuzierom 

Wiedeń. 15. 12. PAT. Na zgromadzeniu w 
Loeben oświadczył ks. Starhemberg, że wpra” 
widzie Heimwehra posiada wiele wspólnych 
dei z narodowymi socjalistami, jak. i prawdą 
jest, że Heimwehra pertraktowała z rarodowy 
mi socjalistami w sprawie kartelu wyborczego. 
rokowania jednak rozbiły się z powodu polity 
cznej manji wełkości austrjackich przywód- 
ców narodowych socjalistów. Narodowi socjali 
ści osiągnęli w Austrii tylko w tych miejscow” 
ściach sukcesy, w których przedtem wyrówna 
E im teren ludzie z Heinwehry. Nie buduje się 
nowego państwa przez to, iż po ulicach krzy” 
czy się „Niemcy obudźcie się“ i rysuje na ścia 
nach „krzyż hakenkreuzlerowski" przeciw- 
ne, trzeba rozbudować przyszłość poważna 
odpowiedzialną pracą. 
| OWEN ZO A a cna A) 

Sopoty 15. 12, ŻAT. Dziś odbyły się wy- 


, bory do miejscowej gminy żydowskiej. Wy- 


bory zakończyły się zwycięstwem Żydów wscho 
dnich, którzy zdobyli wszystkie 6 mandatów i 


l2 zastępców. 


Nr. 384. 


Frankfurt (ŻAT.) Na bankiecie poże- 
alnym wydanym na cześć opuszczającego 
we stanowisko generalnego konsula polskiego 
«we Frankfurcie p D. Gruszki, ostatni w swem 
przemówieniu poruszył także o sytuacji Ży- 
dów w Polsce i oświadczył m. in: 
, „Kwestja żydowska jest już obecnie w Pol- 
$ce w większej części rozwiązana(?). Pozostały 
jedynie do usunięcia poszczególne momenty 
matury prawnej, psychologicznej i gospodar- 
czej, aby urzeczywistnić całkowitą współpracę 
tniędzy narodem państwowym (Staalsvolk) a 
dostwem. Żydzi korzystają z całkowitego ró 
wnouprawnienia. Wielu(?) wyższych urzędni- 
ków państwowych rekrutuje się z pośród ży- 
dostwa. Ustawy wyjatkowe pozostałe z czasów 
rskich, które wymierzone są przeciwko Ży- 
dom, zostały ostatnio zniesione(?). Kulturalna 
Ñ religijna autononja jest zabezpieczona(?). W 
okresie gdy w wielu innych krajach antyse- 
mityzm się wzmaga. w Polsce jest on w stanie 
kaniku. Antysemityzm w Polsce jest zagadnie- 
niem psychologiczrem. które zostaje rozwiąza 
we w miarę znikniecia z horyzontu życia poli- 
tycznego obecnego pokolenia, wychowanego w 
atmosferze antysemityzmu. Nowe pokolenie 
'wychowywane jest w atmosferze wolnej od 
antysemityzmu. Dla nowego pokolenia Pola- 
ków sprawa żydowska nie jest ujemną spra- 
wą narodowa, lecz pozytywną sprawą pań- 
stwową. Inaczej też być nie może. gdyż obec- 
xy rząd marszałka Piłsudskiego i większość na 


Rio de Janeiro. [5. 12. (R) Rząd brazy- 
liiski wydał dziś rozporządzene w sprawie za- 
kazu imigracj, wedle którego ze względu na 
ciężką sytuację gospodarczą, imigracja do Bra 
zylji zostaje wstrzymana na rok. Ustawa wcho 


Paryż. I5. 12. (E) Jak donoszą z Madrytu, 
dziś w połudzii« przeleciał ponad miastem samo 
lot i rozrzucił ulotki tej treści: „Żołnierze! W 
całej Hiszpanji wybuchł zdawna oczekiwany i 
upragniony ruch republikański, Akcję podjął na 
ród wspólnie z armią. Nowy rząd otrzymuje ze 
wszystkich prowincyj wiadomości v zgoła nie- 
oczekiwanych postępach rewolucji. Celem uni- 
knięcia gwałtów i niewinnych ofiar, vraz aby 


fi kierować swoimi losami, potrzeba abyście 


Białogród. 15. 12. (R) Na dworcu głów- 
nym w Zagrzebu wydarzył się wczoraj stra“ 
szny wypadek. Pod wieczór zajechał na dwo- 
rzec pociąg mięszany Z Karlowca, którym przy 
jechało wiele wieśniaczek na targ. Na torach 
znajdowało się jeszcze kilkadziesiąt osób prze” 
ważnie kobiet z ciężkiem tobołkami, gdy na 
gle nadjechał pociąg przetokowy i wjechał w 
tdłumm ludzi. Cztery kobiety zostały zabite na 


Zagranicą 0 Żyda 


światu pokazać. że naród hiszpański sam potra | 


rodu polskiegc zajęły w sprawie żydowskiej je | 
dynie zasadniczą drogę humanitaryzmu i spra 
wiedliwości i zdecyłowane są droga tą dalej 
kroczyć. i 
„Frzeci punkt widzenia probłematu żydow 
skiego w Polsce jest sprawa gospodarcza. Przy 
cbecnej syiuacji gospodarczej całego świala za 
gadnienie to wydaje się być najtrudniejszem 
do rozwiązania, Wiekszość Żydów w Poisce są 
kupcami, drobnym: handlarzami i pośrednika 
mi. W czasie wielkich trustów, kartelów i syn 
dykalów. w epoce zagłady drobnych przedsię- , 
biorstw, jest rzeczą naturalną, iż również lud- 
tT ość żydowska w Fo:sce cierpi z tego powodu. 
W tym wypadku państwo polskie może tylko 
współdziałać, ulżyć, lecz ostateczne rozwiąza- 
nie jest sprawą socialno narodu żydowskiego. 
Jedno jest pewnem:  Pańsiwo polskie czyni 
wszystko co jesi możliwe celem zapewnienia 
żydom równouprav:r.ienia rozwoju gospodar- 
czego. Specjalną kwe=tję jest sprawa odpoczyn 
ku niedzielnego. Zostały już nakreślone pew- 
re wytyczne i obechy rząd zajmuje się poważ- 
nie tem zagadnieniem Sprawa odpoczynku 
niedzielnego jest za ówno sprawą gospodarczą 
jak i religijną 1 dlacego właśnie tak trudną do 
iozwiązania Trzeba będzie znaleźć drogę do 
zapewnienia odpoczynku niedzielnego i niena- 
ruszenia soboty pre; jednoczesnem niekrzyw- 
dzeniu ekononucznie zarówno ludności chrze- | 
<cijańskiej jak 1 żydowskiej". | 


[Imigracja do Brazylji wstrzymana na rok 


(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


dzi w Życie z dniem 1 stycznia 1934 r. Przez 
cały rok 1931 do Brazyijji będą mozi 
jeżdżać tylku ci wychodźcy zagraniczni, 

rzy zawarli już wcześniej kontrakty 
umowy. 


Tajemniczy samolot uprawia propagandę 
rewolucyjną w Hiszpenji 


się do rucliu przyłączyli, gdyż tylko w ten spo 
sób unikniemy wojny domowej. Jeśl' staniecie 
po naszej stronie, znajdziecie opiekę cjcowską, 
— jeśli zaś okażece słabość i staniecie po stro 
me przeciwnej — będziecie pierwszem: ofiara 
mi rewolucji. Jeżel się nie poddacte, w przecią 
gu pół godziny będa wasze koszary zboimbar- 
dowane. Żołnierze! Niech żyje Hiszpania! Niech 
żyje republika!“ Wedle ogólnego zdania auto- 
rem tej odezwy jest major Franco. 


Straszna katastrofa na dworcu w Zagrzebiu 


miejscu, 8 odniosło rany ciężkie, a blisko 30 
osób zostało Iżei rannych. 

Zaraz po wypadku zjawili się na meiscu dv” 
rektor policji. prezes dyrekcji kolejowej i za” 
Stępca bana. Wszczęta natychiniast dochodze” 
"nie, w następstwie czego aresztowano urzędni 
ka ruchu : przetokcwego. ponieważ okazało się 
że katastrofa wydarzyła się ż ich winy. 


KOMUNIKATY 

— DNIA 20 B. M. urządza Komisia Lokalna Żyd. 
Funduszu. Narodowego w Krakowie Wielką Akade 
mię Makkabeuszowską. Na bogaty i urozmaicony 
program słożą się produkcje muzyczne, deklamacje 
itp. Uroczyste przemówienie wygłos: Dr. D. Bułwa. 
Pozostałe bilety do nabycia w biurze Żyd. Fundu- 


Narodowego, Stradom 15. 
U VI PODWIECZOREK TOWARZYSKI w Zje- 


dnoczeniu Kobiet Żydowskich Rynek gł. 29. I. od- 
będzie się dziś we wtorek o godz 6 wieczorem. 
Wstęp dła członkiń i wprowadzonych gości. 

— L KOLONJA ZIMOWA STOW. ŻYD SŁUCH. 
U. J. „OGNISKO“ '* KRAKOWIE odbędzie się w 
Krynicy od dnia 4 m. do dnia 5 stycznia 1931, 
Cena za pobyt lń-duicwy, zł. 80. — 5 razy dzenóe 


posiłek. Specjalny instruktor sportowy (sporty zi 
mowe: narty, szneczki. łyżwy). Podania : przyjęcie 
Sekrceterjat Stow. (Przemyska 3, tel. 107-64) w godz. 
wieczornych oodziernie. 

— STOW. ŻYD. SŁUCH. U. J. „OGNISKO” W KRA 
KOWIE dysponuje wcinremi miejscami w wihi 


szenia przyjmuje sekretariat Stow. w godzinach uw 
rzędowych (Przemyska 3. tel. 107-64). 

— ŻYD. AKAD. KOŁO MIŁOŚ. KRAJOZN Sekcja 
przemysłowa odwołuie wycieczkę do Łodzi. która 
nie może się odbyć z przyczyc technicznych. Uczest 
mcy mogą odebrać zadatek na dyżurach Kcła. — Se 
kcja narciarska przyjmuje zgłoszenia na kołonię 
narciarską do dmia 2C bm. codzienne OG 7—8 w lo- 
kaja przy w. Labicz 3, H. a 


przy” 

któ: 

: podpisali 
| 
| 


„Swit“ p. Emila Golłdwassera w Zakopanem. Zgło” | 
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HZ GIELDY 


GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 15. 12, 1930. Akcje w zamedbaniu Do 
lar lekko słabiej. 

Akcje handlowe; Pharma 550. 

Zebranie giełdowe przeszłe pud znakiem minl- 
nialnej chęci do pracy. W drobuych ilosciach ro- 
hiono jedynie z papierow handlowych Phanug po 
kursie utrzymanym na ostalninn poziomie. Bank 
Polski i Zieleniewski w zaoliarowaniu siabiej bez 
transakcyj. Ruch panował ospały. 

Na pogiełdziu sytuacja podobna Płacano 3-proc. 
Pożyczkę Budowlana 49.75 bez zmiany 

Waluty i dewizy oliejalnie bez obrotów, 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych nastrój dla dolara cfektywne- 
go lekko słabszy przy małem zapotrzebowaniu. 
Podaż większa. W Krakowie dolar gotówkowy 
8.97 i pól do 8.99 i pół, czeki bankowo 8.90 i pół 
do 891 i pół. Warszawa dol. 8.87—-3,89, czeki 
8.90 I jedna czw. do 8.91 i jedna czw, Lwów dol. 
887 i jedna czw. do 8.89 i jedna czw., czeki 8.90 
i pół do 89% i pół Katowice doł. 8.88—8.89, czeki 
8.00 i trzy czw. do 8.91 i trzy czw 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszawa, 15 12 PAT. Akcje: Bank Handlowy 
108, Bank Polski 155.75, 156, Bank Zachodni 70, 
Elektrownia w Dąbrowie 45, Grodzisk bez kupo- 
nu za r. 1929, 31 i pół, 3, Warsz Tow Fabr. Cukr. 
31 i pół. Węgiel 36 i pół, Modrzejów 9 i trzy CZW. 
Norblin 32 Parowozy I i II em. 18, Starachowice 
13 i trzy czw., Borkowski 3 i póŁ Pożyczki: 3- 
proc. budowlana 50, 4-proc inwestycyjna 99.60, 5- 
proc. dolarowa 55, 5-proc. konwersyjna 50, 8-proc. 
L Z. Banku Gosp. Kraj, 94. 

Dewizy: Londyn 43.33, 43.44, 43.32, Nowy Jork 


| 8.915, 8.935, 8895, Nowy Jork telegr. 8.924, 8.944, 


8.904, Paryz 35.06, 35.15, 34.97, Praga 2547, 26.53, 
26.41, Szwajcarja 173.16, 173.54 172.78, Wiedeń 
125.61, 12592, 12530, Włochy 46.74, 46.86, 46.62 
Berlin 212.76 


GIEŁDA POZNAŃSKA 

Poznańska gielda zbożowa z dnia 15. 12. 19%. 
Żyło parytet Pozuań 75 ton cena transakcyjna 19, 
orjentacyjna 18 i pół do 19, pseznica 23—24 i pół, 
mąka żytnia 31 i pół, pszenna 43 i pół do:46 j 
pół, otręby żytnie bez miany, pszenne 12 i trzy 
czw. do 13 i trzy czw. Tendencja spokojna, Reszta 
kursów bez zmiany. . 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń, 15. 12. PAT Waluty i dewizy: Berlin 
169.03—169.53, Budapeszt 124—124.20, Bukareszt 
4 2040—4.2240, Londyn 34.42 i trzy ósme do 34.52 £ 
trzy ósme, Nowy Jork 70875—711.25, Prayż 27.34 
i pół do 2110 i trzy czw, Warszawa 79.41—79.60, 
Zurych 137.46—137.96, Amerykańskie 705.75—709.15 
Niemieckie 168 78—169.38, Szwajcarskie 13741— 
137.91, Czeskie 20.99 i trzy czw do 2111 i trzy 
czw. Węgierskie 12402—124 42, 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 15. 12 PAT Paryż 2025 i jedna CZW. 
Londyn 25.03 i jedna czw.. Nowy Jork 5.15.45, Bel- 
gja 72, Włochy 2690, Berlin 12292, Wiedeń 7258 
! pół, Praga 1529 i trzy czw, Warszawa 57.80, 
Budapeszt 90.22 i pół. Bukareszt 3.06. 


— MAGAZYN SKRADZIONYCH PRZYRZĄDÓW. 
TECHNICZNYCH. 1l Komisarjat policji w Kra- 
kowie zakwestionował następujące przedmioty, po“ 
chodzą.c prawdopodobrie z kradzieży: siarter, sła. 
żący do puszczania w ruch samochodu, 1 motorek: 
benzynowy, 10 małych :notorków elektry.znych. 3 
magnciy z napięciem mssiem, 2 podkowy magneso- 
we, 2 induktory telefcuiczne. 2 imadła, b zegarów 
chyżości samochedów. 1 tłok z korbowoaem od mo 
tocyklm 3 łożyska od samochodów. 6 manontetrów 
do mierzenia ciśnienia powietrza. 2 zegary do mie” 
rzenia benzyny, 2 barometry, 4 ampomierze, 3 wolto 
mierze. 1 galwanorniciz. I kolba benzynowa do iuto 
wania, 1 kasetka zsz zona, zawicruiąca 58 per- 
ścienków mosiężnych oraz mne rzeczy, ak części 
do samochcdów. motucykli, przyrządy elektroteczm 
czne itp. Poszkodcwan: celem rozpoznania megą się 
zgłosić w komisarjace przy ul. Tadeusza Kościu- 
søki. l. 46. 
| owo TE R || 

— KOLLEGJUM WYK;ADÓW NAIIKOWYCH 
(A—B, | 39), wtorek. te bm. naczelnik Wyde. Dr. 
Mieczysław Ziemnowcz: Skąd powstało żądanie 
szkoły iednolitej; śroća. 17 bm. jerzy Soplica: Prze 
mysł artystyczny u Żydów w Polsce; czwartek, 
18 bm prof. Uniw. Dr Stefan Szuman: irzy świa- 
topoglady w rozwoju psychicznym dziecka; piatek, 
19 bm. profi Dr. Zofia Szybalska: Liga Nowego Wy 
howama. jej cebe * rraca: sobota, 20 bm red. Dr. 
Jan TFankau: Dlaczego tyle małżeńswt jest mieszcze 
śliw ych. 
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POSAD 
M OSZUKUJĄ 


ZDOLNY i dobrze zapro 
wadzony zastępca poszu 
kuje poważiego zastęp- 
stwa — na Małopolskę 
Wschodnią i Zachodnią z 
branży kolonjalnej i cu- | 
kierniczej. — Zgłoszenia 
pod „Kaucja“ do Adama. 
N. Dziennika“. ak | 


(MŁODY, zdolny sbncha! 


ROZNE PEE 
E 


, PRZYJMUJĘ do szycia 
w. szzdańroczki i sukienki 
lzięcinne, oraz bieliznę 
ta: Długa 33, III. 

Biętno, drzwó Środkowe. 
1883bp 


(CHOROBY serca Baso 
dow astma Samato- 
seu „Sałus” Dra Kup- 
Ezyka, Kraków, Szujskie 
go. 3362er 


bDYWAN“. Tiainia dy- 
wanów, kllimów, Kra- 
ków—Podgórzą w. Kin- 
gi. Tel. Nn. 116-09, tram 
Iwaj Ne. 3 — poieca dy- 
waay, kiliny bezkonku- 
cyjme tanio. Kimki 

napwawy dywanów. 
3830x 


OSTRZEŻENIE! Ostrze- 
kam przed nabyciem 3 
Błoradziotrych weksh, a 
mianowicie: na zł. 50. 
płam 30 stycznia 1931 
©. ma zł 50, platun. 25 kr- 
ot ma zł. 50, płatn. 25 
marca 1931 r. z podpisem 

Zygmunt Westzennoff. 
1908x 


mów, 


M. Balaban: Kiedy i skąd przybyli Żydz: 


„NOWY DZIENNIE* środa 17 grudnia 1930 


Już się ukazał pierwszy zeszyt nowego czasopisma żydowskiego w języku polskim p. n. 


| Eb hey ŻYDOWSKI" 


poświęconego zaszduiczym problemom życia i kulmry żydowskiej, wydawancgo przez spółkę wydaw: 
niza „Menora“ w Warszawie, pod rcdakcią Dra Zygmunta Ellenberza. 


Treść pierwszego zeszytu: Gwnidzień 1930 (96 stron): 
do Polski? — A. Ruppin: Przemiany w strukturze gospo 
darczej Żydów w Europie. — A. Tartakower: Z socjclogji życia partyjnego we współczesnem żyd 

stwie. — M. Kanier: Szalom Asz (Z okazii 50-lecia urodzin poety). — S. Warszawski: Gwardia miejska 
m. stoł Warszawy podczas powstania listopadowe go (1830/31). — M. Kahany: Mander palestyński 
Księga”, a Liga Narodów. — M. Bałaban. Szyinon Dubnmow (z powodu 70-lecia jego urcdzin). — J. Fren 
kel: Emcyklopedje żydowskie. — M. Brandstatter: Na podobieństwo Boga. — 
Hebrajska XIV. wieku w Krakowie. — Nadja Stein: Amerykanin o żydostwie i Palestynie. — Na żąda- 
me wysyła się bezpłatnie obszerne prospekty. — Cena numeru pojedynczego 3 zl., prenumerata kwar- 
taina 8 zl., półroczna 16 zł., roczna 32 zł. — Adres administracji: Warszawa, Rymarska 8, telet. 257-38. 
— Adres redakaji: Łódź, ul. Piotrkowska 90, skrzynka pocztowa 469, telefon 152-85. 


Pala 


T. Nussenblatt: Biblja 


UNIEWAŻNIAM  zgubio- 
mo weksle: 1) Wystaw. 
pnzez Dawida Abrahame 
ma na zł. 95, płatn. dnie 
31 grudnia 1930. 2) Wy- 
staw. przez Firmę Wurm 
na zł. 85, płatn, dnia 25 
kwietnia 1931, ost. ży” 
rand Klausner. Łaskawy 
malazca zechce zwrócić 
weksle oraz wszelkie do 


kiumenty i papery do 
Adm. „N. Dziennika”, a 
pieniądze może zatrzy- 
mać. 19092 


UNIEWAŻNIAM zgubi 
mą książeczkę Kasy Che- 
rych w Krakowie: Joel 


Huppert, ul. Józefa 26. 
1907g 


LEKCYJ w zakresie 
szkół powszechnych miż- 
szego gimnazjum ndziel- 
absolwent gimnazjalny 
Wiadomość pod „Skre 
moe warumki* do Adm 
„N. Dziennika“. 3310: 


LEKCJE TRYKOTAR- 
STWA RĘCZNEGO (pu- 
owery. czapeczki najmo 
dniejsze) tkaniny, tene- 
ryfki. lety. Zgłoszema: 
„EMKA“, Zakład haftu 
endlowania, — ui. Pędzi 
chów 3. 


Dwuńniowy kurs sałatek 
i kanapek 


odbędzie się dnia 17 i 18 b. m. © godz. 4'tej pu” 
południu, w lokalu szkoły „Ognsko Pracy". — 
Wpisy i informacje w kancelarji szkoły przy ul. 
Mikołajskiej 9, codziennie, z wyjątkiem soboty, 
od godz. 11—2. 


DO PIELĘGNCWANIA 


chorych i położne w miejscu, iak : w okol: 
cach polecają się dobrze wyszkolone 
SIOSTRY PIELĘGNIARKI 


Kraków-—Podzórze, uł. Józefińska 29, I. p. — 
Telefon Nr. 120-44 — Rok założenia 1910. 


ZAKOPANE 


Hetet i Fensjenat »GRANIT“ E. Stam*ergera, 
Telefon 278. Po giuntownem odnowieniu B pokoje 
z pełnvm komfortem na zimę. — Ceny przystępne. 


[a= +. d å A 
ZAKOPANE FENSJONAT 
„WOŁODYJÓWKA* 
przy uil. Sienkiewicza, Telefon 599 
Drowej Marji Statterowej 


pensjonat komfortowy. poleca duże. słoneczne 
pokoje z werandami, bieżącą zimną : ciepłą wodą 
w każdym pokoju. Łazienki. Weranda ogóina 
Taras. Centrałne ogrzewanie. Telefon 599. Kuchn 
wykwintna. Ceny przystępne. 381: 
mecza O O "ZZEENANESNA 


prof. H. GRAETZA 


KAMERA, skład apara 
tów i przyborów fotogra 
ficznych wykonuje 
wszelkie roboty amator- 
skie — tego samego dnia 
Kraków. w. Szewska 27 
telefon 12298. 1006x 


LOKALE MEE 
EET 


LOKAL biurowy przy ul 
Gertrudy, Andrzeja Po- 
tockiego, Starowiśmej. 
lub okolicy poszukiwany 
od 1 stycznia 1931. Zgło 


szenia od Admin. „Now. 
Dziennika“ pcd Biuro 
Styczeń“, 1906g 


LOKAL frontcwy przy 
uł. Krowoderskiej do od- 
stąpienia. Wiadomość w 
Adm. „N. Dziennika” pod 
„AzaB CE 1879g 


DWA POKOJE słonecz 
ne. fromtowe, umeblowa* 
ne, do wynajęcia od 15 
b. m. Zgłoszenia: Danie- 


lowa, Długa 33. III. pię- 
tro. 1884bp 
POKÓJ słoneczny dla 


dwóch pań 'ub panów 


do wynajęcia. Wiado 
mość: Dietla 55. Mie 
czarnia, 


„HISTORJĘ ŻYDÓW“ 


w 8 tomach w przekładzie polskim St. Szenhaka z przedmową Dra I. Schippera 


À 
Komplet broszurowany, 32 zeszytowy. 8 to- 


szta przesyłki na prowincję 1 zł. 50 zr.). 


Zgłoszenia i wpłaty przyjmuje Administracja „Nowego Dziennika” 
w Krakcwie, ulica Orzesz kowej L. 7. — Telefon Nr. 102-79. 
Geaa aE 


pod następującemi warunkami: 
B. 
Kompiet w wybornej, płóciennej oprawie, 


zamiast ceny księgarskiej 48 zł. — d'a|56 tomów — zamiast ceny księgarskiei 66 zł. — | wego Dziennika“ : 
naszych Prenumeratorów tylko 25 zł. (pius ko' | dla naszych Prenumeratorów tylko 4ł zł, (plus | meratę za nich przyzajmniej na 1 miesiąc, — | 
otrzyma 8-tomową „Historię Żydów“ Graetza: 
wydanie broszurowane (cena księgarska 48 zł.) 
—- zupełnie bezpłatnie. 
wydanie w płóciennej, wytwornej oprawie —- 
(cena księgarska 66 zł.) — za dopłatą 16 zi. 


koszta przesyłki za prowincię 1 zł. 50 gr.). 


C. Bezpłatnie! 


Kto zwerbuje 5-ciu nowych abonentów „No: 
wpłaci równocześnie prenu 


| 


* fort". 


| 
| 
| 


Premije dle Prenumeratorów „Nowego Dziennika | 


Rozpoczynając akcję premij dla naszych Szan. Prenumeratorów we formie cennych i wartościowych dzieł z zakresu wiedzy i literatury 
żydowskiej, jak i ogólnej — dajemy jako pierwszą premię sztandarowe dzieło historjografji ży dowskiej: 


Nr. 384 


SPRZEDAŻ Htggg 
a e 


KAMIENICA nowo wybu 
dowana, pelny komfort. 
słońce, najlepsze położe” 
nie Krakowa, do sprze” 
dania. Wpłata gotówki 
według umowy, — może 
być dwadzieścia kilka ty 
isęcy dolarów. Zgłosze” 
ma: „Ruch*d Kraków ` 
Szczepańska, pod „Kom- 
40520 


RYDZE kiszone ladne, w 
bęczułkach, około 5 kg. 
za Zł. 13, marynowane 
za Zł. 16. Grzyby suszo” 
ne ładme po Zł. 12 za 1 
kg. Bryndza prawdatwa 
owcza w beczułkach 5 
kg. za Zł. 13 — wysyłdw 
franco za pobraniem p9- 
cztowem — Pinkas Stu- 
mer, Kosów, koło Koło" 
myji. 18972 


KILIMY artystyczne. — 
Dywany orjentalne: Grū 
nerowa, Kraków, Tarło" 
wska 6, boczna Zwierzy* 
nieckiej, 1296x 


UNDERWOOD maszyna 
do pisania. prawie nowa, 
okazyjnie do sprzedania: 
Gross, Wolnica 9. 4015x 


ZDROIOWISKA 


KRYNICA. Willa „Kra- 
kus“ Borgeni-hiówmej — 
obok „Starych łazienek” 
poleca pokoje z utrzy” 
niem po 12 7} dzienmie. 
Dla pp. nar.icizy i urzę: 
dników ceny zniżone. 


40582 r 
ZAKOPANE. Pensjonat 
„Samokówika*  Ganza— 


Kunstli. ha — ul Chram* 
cówki. Pokoje kumforto” 
we, bieżąca c:epla—zim- 
na woda. Kuchnia rytuał 
na, wykwintne. 


przystępne. 4053X 


PRENUMERATA: w Krakowie i na prow. muesięczn. Zł. 6'00, kwartal Zł. 18ʻ00 


w Krakowie z odnoszen. do domu = 
Na prowincji z przesyłką pocztową > 
Zagranicą z przesyłką pocztowa 3 


„NOWY DZIENNIK“ wych. dzi codz ennie także w poniedziałki i dni poświąt. 


> 6'20 £ „ 1860 
„ 660 = »  19'80 
„ 10'60 z „ 3000 


OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym lamie. — Strona w 
tekscie i nadesłanem ma 3 łamy po 74 milim. 
mów po 37 miim. — Najmniejsze ogłoszenie dro bne Hczymy za 10 słów. 

CENY w złotych: I. strona 1'25. — Tekst 1'—, Nade słane 0*75. 
0'25. — Drobne od słowa 0'20. Dia poszukując ych pracy 0'10. — Gratuła* 
cje 12'50. — Za zastuzeżenie miejsca Gobicza się 25%. 


— Strona za tekstem 6 ła- 


— Za iskstem 


Wydzwca: Za Spółkę Wyd 


„Nowy Dzienni 


“: Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkelhannner. 


Redaktor odpowiedzialny: Zygiryd Moses — Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków. Orzeszkowej 7, pod zarządem Msxsymiijana Feldmani 


— Ceny * 


Aa 


Rok XIII. 


Kraków, 17 grudnia. 

(b) Endecja ma nowe zmartwienie. Jednym 
% sekretarzy Senatu został wybrany — ściślej 
| mówiąc: został wybrany przez sanację — p. 

Senator Mendelsohn, Zdawałoby się, że fakt 
ten ani nie jest tak ważny, ani tak dziwny, 
Ażeby zasługiwał na jakąkolwiek uwagę. Sa- 
nacja posiada w obu izbach większość, sana- 
| tia obsadziła prawie wszystkie miejsca w pre” 
| zydjach Sejmu i Senatu swoimi ludźmi. cóż 
| Więc w tem dziwnego, że jedno miejsce w se- 
i kretarjacie Senatu oddała swemu członkowi 
Yznania mojżeszowego. Nie mówiąc już wca 
|| le o tem, że miejsce w sekretarjacie Senatu 
Mie stanowi zaprawdę nic wielkiego. ani wpły 
Wowego... 

Inaczej jednak ocenia to zdarzenie endecka 
„Gazeta Warszawska”. Dla niej jest wybór 
tenatora i zanatora Mendelsohna na iednego z 
sekretarzy Senatu „faktem niezmiernie dła dzi 
Siejszych stosunków w Polsce znamiennym“. 
aktem, którv stanowi „znamienny i poucza- 
| icy przejaw ogólnej polityki obozu sanacyj- 
lego w stosunku do sprawy żydowskiej”. Dla 
Czegóż to?—pvtamy zdumieni. Skoro Żyd na- 
eży do sanacji. to ma chyba prawo także i do 
— niezbyt zreszta w tym wypadku wysokich— 
godności politycznych. Ale „Gazeta Warszaw- 
| Ska" argumentuje inaczej. Wychodząc z zało- 
| żenia, że p. senator Mendelsohn jest członkiem 
| Żydowskiej organizacji „Agudy”, że więc jest 
'vdem niejaka „narodowym“, piorunuje ofi- 
Ą cialny organ endecji na obóz sanacyjny, za- 
Zucajac mu, iż stał się szermierzem poglądu, 
Że „Żydzi, jako Żydzi, mają prawo wpływać na 
4 bieg spraw politycznych narodu polskiego i u- 
| Czestniczyć w kierownictwie jego losami, że 
| Jako Żydzi mają prawo naród polski reprezen 
tłować i jako Żydzi dopuszczani są de polskich 
| Stronnictw politycznych. biorą udział w ich 

ciu wewnętrznem. kształtują ich ideologję i 
Programy". Otóż w tem leży „znamienność” 
Wyboru p. senatora Mendelsohna na członka 
Sekretarjatu Tzby Wyższej! P, Mendelsohn bę 
dzie wpływał na bieg spraw poltycznych na- 
| rodu polskiego, będzie uczestniczył w kierow- 
nictwie jego losami, ba, co gorzej będzie naród 

Polski reprezentował. a nawet — wespół z 
Marszałkiem Piłsudskim — będzie kształtował 
ldeologję i programy polskich stronnictw po- 
litycznych... I Ty. Boże, to widzisz i nie 
Brzmisz?... à 
. Ale żart na bok. Cała argumentacja „Gaze- 
ty Warszawskiej“ jest oczywistym fałszem. 
"ly nie należymy wespół z szanownym sena- 
torem Mendelsohnem do obozu sanacji. nie sta 
lowimy żydowskiego ogonka tego obozu. 

Tost przeciwnie, ideologję takiej pozycji o- 
Onkowej stanowczo zwalczamy, le nie mo- 

y się zgodzić na to, aby endecja, zwalcza- 
jac sanację na odcinku żydowskim. fałszowa - 
| kardynalne zasady programu i ideologji o- 
p sanacyjnego. Gazeta Warszawska” w 

osób demagogiczny pisze i powtarza, jako- 


s | 


Adres redakcji i administracji: Kraków. al Orzeszkowej 7 
Teolefea Nr 102-79. — Telefon redakiora naczciusgo Nr 136-50 
Kouto czekowe EKO w Krakowie 400.630. 


Redażwor uaczelny przyjmuje od godz 12 do 1 w południe 
| owa r o sA 


Nieuzasadniene zmtariwienie 


Należytość pocztowa opłacona ryczałiem. 


Kraków, czwartek 16 grudnia 1930 


by sanacja dopuszczała żydów do wpływu na 
bieg spraw politycznych narodu polskiego, pod 
czas gdy każdemu przecież wiadomo, że pro- 
gram sanacji mówi wyłącznie o państwie pol- 
skiem. Jeśli cały wyżej cytowany ustęp z „Ga- 
zety Warszawskiej" zmienimy o tyle, że w 
miejsce słów .naród polski" wstawimy słowa 
„państwo polskie". wówczas sformułowany .w 
ten sposób poglad podpisze każdv demokrata 
polski ze wszystkich stronnictw i ugrupowań, 
naturalnie z wyjatkiem szowinistycznej en- 
deciji, która identvfikuje pojęcia „państwa poł 
skiego" z poieciem .narodu polskiego”. wzglę- 
dnie traktuje naród polski jako właściciela i 
gosnodarza. a mniejszości narodowe jako tole- 
rowanvch tylko lokatorów. 

Cały tedv atak endecji przeciw sanacji z o- 
kazii historycznego wydarzenia. jakim bvł 
wvhór p. Mendelsohna spalił na panewce, od- 
słaniajac raz jeszcze nawskróś szowinistyczne 
oblicze stronnictwa endeckiego, 

W samej zaś rzeczy. o ile idzie o poruszony 
przez „Gazete Warszawska" .znamiennv WV- 
hér“. bardze słusznie nodnosi ..Nasz Przeglad". 
że Gazeta Warszawska" świadomie przemil- 
czała fakt, iż „w klubie prorzedawvm zasiada 
ja nietylko zwolennicy żydowskiego stronnic- 
twa klerykalno-ortodoksyinego, lecz znależli 
sie tam również tak zwani .umiarkowani" U- 
kraińcv. Rosjanie, Białorusini i Czesi“. Jeśli en 
decia widzi w tem jakaś nowa taktvke", jakiś 
„nrzełom”. który wywołuje przed iei oczyma 
niemal że już żywa wizję Judeo-Palonji. to 
trzeba tej odnowiedzieć. że ta „nowa taktvka” 
sanacii wobec wszystkich mniejszości naro- 
dowych polegała ..głównie na rozbiianiu fron 
tu mniejszościowego. na forvtowaniu itednvch 
ugrunowań przeciwko drnaim. jednakże bez 
najmniejszego angażowania sie pod wzgledem 
programowym*. ..Zwycięstwo” zaś żwdowskie 
z powodu osiagniecia przez p. Mendelsohna nie 
zwvkle ważnej godności sekretarza Senatu 
zmaleie znacznie. %eśli nrzypomnimy sobie. że 
jnż w poprzednim Seimie posiadalo Koło Żv- 
dowskie. mimo karykaturalnei ordvnacji wy- 
borczej. nietvlko nprzedstawicielstwo w prezv- 
dium lecz i dosten do komisvi seimowych i 
senąackich. A bylo ta Koła Żvdawskie. ti nraw 
dziwa reprezentacja żvdowskiej mniciszośc: 
narodowei w Polsce. Czemże zaś iest Aonda 
którei członkiem jest p. Mendelsohn? Nasz 
Przeglad“ słusznie podnosi. że .„ideolosja tego 
stronnictwa jest zasadniczo sprzeczna z nowo- 
ezesnvm  śŚwiałonafodem narodowo-żydow- 
skim“. „Agnda” jest stronnietwem klervkal- 
nem. pojecie narodowości żydowskiej uważa 
ona za moment drugorzedny wobec religji żv 
dowskiej. nie uznaje ona pojecia ięzyka naro- 
dowego. iezyk hebrajski jest dla niei językiem 
liturgii, jezvk zaś żvdowski jezykiem użytku 
codzienneso. Z tege stanowiska zasadniczego 
rzecz biorae. ..świeżo unieczeni Polacy wvzna 
nia mniżeszowego zdobed> prawno renrczenio 
wania obozu sanacyjnego w myśl tej samej 


Wszelkie komunikaty należy nadsyłać wprost do administracji 
Kon:unikaty, przesłane 'edakcji. me będą uwzęiędn one. 
Rękoprów redakcja nie zwraca Za snseraty redakcja nic odpowiada, 
Cena ogłoszeń i prenumeraty umieszczowa jest na ostatnie 


Dziś: B. Singer — Podróż do Rosji sowieckiej (V) 


WYDANIE II. R. 
Nr. 335 


SIPON Eu 


OTWARLISMY 
| przy ulicy GRODZKIEJ 48 
| ly sklep defajliczny: 
kawa 
herbata 

kakao 

cukier 
wina i koniaki 

wyr. czekol. Pischingera. 


PEKLBEREGR 
i SCHENKER 


Telefon 163-98. Rok zał. 1897. 


zasady, która w świadomości całego społeczeń 
stwa polskiego uświęciła analogiczne prawa 
| wobec posła Liebermanna jako rzecznika P. 
P. S.”. Akces Agudy do sanacji jest wynikiem 
„oporiunizmu  zrodzonego w specjalnej kon- 
junkturze i podporządkowanego nakazom nie 
idacym z wnętrza społeczności żydowskiej”, 
Oportunizm ten nie ma nic wspólnego z samo 
dzielna polityką żydowskiej mniejszości na- 
E z polityką, którą żydostwo polskie 


nadal prowadzi i z której nie zrezygnuje. 
Zmartwienie endecji z powodu wyboru p. 
Mendelsohna jest zupełnie nieuzasadnione. Dla 
żydostwa polskiego i jego walki o pełne rów- 
nouprawnienie w państwie wybór ten, jak wo 
góle wszystkie podobne sukcesy klerykałów i 
asymilatorów żydowskich nie przedstawiają 
żadnego, nawet minimalnego znaczenia. 
<< MOR — OCCIE og 


Dyskusia o uboju rytualnym 
w parlamencie angielskim 


Londyn. (ŻAT). Parlament angielski przyjął 
w drugiem czytaniu bill o stosowaniu metod hu- 
manitarnych przy uboju bydła Bill przewiduje je- 
dnak wyjątek dla żydowskich i mahometańskich 
przepisów religijnych w sprawie uboju bydła, któ- 
re nadal mogą być stosowane. Referent tej usta- 
wy poseł Moore stwierdził jednak, iż klauzule wy 
jątkowe dla Żydów i Mahomelan mają jedynie cha 
rakter tymczasowy. 

W toku kilkugodzinnej debaty, jaka się rozwi- 
nela nad tym billem labourzy:ta Marshall ostro 
zuatakował żydowskie przepisy o uboju rytualnym 
które określił jako niezwykle okrutne (?) Konser- 
watysra Walter Guisness popierał zachowanie wy- 
jątku dla żydowskiego uboju rytualnego 

. + + 


Berlin (ŻAT) Frakcja narodowych socjali- 
i stów w sejmie hesskim zgłosiła wniosek. domaga- 
i jacy się wprowadza .ia zakazu ubojń rytualnego. 
i Po burzliwej dyskusji wniosek hilerowców został 
| odrzucony 


Str. 12 „NOWY DZIENNIK* środa 17 grudnia 1930 Nr. 884 


POSAD FEE 7 | SPRZEDAŻ M 
SS Airu | Już się ukazał pierwszy zeszyt nowego czasopisma żydowskiego w języku polskim p. n. | Maa miki 
s ere | „MIESIĘCZNIK ZYDOWSKI“ | insu 
wadzony zastępca: poszu = dowana, pełny komfort. 
kuje poważiiego zastęp- 59 słońce, najlepsze położe” 
siwa — na Małopolskę poświęconego zaszduiczym problemom życia i kulmry żydowskiej, wydawancgo przez spółkę wydaw: nie Krakowa, do sprzet 
Wschodnią i Zachodnią z nicza „Menora“ w Warszawie, pod rcdakcią Dra Zygmunta Ellenberzga. | dania. Whaa gotówki 
hranży kolonjalnej i cu- | Treść pierwszego zeszytu: Qmizień 1930 (96 stron): | według umowy, — może 
kierniczej. Fa pi wa | M. Balaban: Kiedy i skąd przybyli Żydzi do Polski? — A. Ruppin: Przewany w strukturze gospo | być dwadzieścia kilka ty 
A. sów aa, 110: | darczej Żydów w Europic. — A. Tartakower: Z. socjclogii życia partyjnego we współczesnem żyd: i CY dolarów. Zgłosze” 
E stwie. — M. Kanfer: Szalom Asz (Z okazii 50-lecia urodzin poety). — S. Warszawski: Gwardia miejska M „Ruch ) Kraków 
(MŁODY, zdolny bocha! m. sto Warszawy podczas powstania list opadowe go (1830/31). — M. Kahany: Mandat palestyński „P ala l Szezepańska, pod „Kom” 
ber, korespondent ;połsko- Księga“, a Liga Narodów. — M. Bałaban: Szyinon Dubnow (z powodu 70-lecia jego uredzin). — J. Fren |] | fort". 40520h 
niemiecki, z sześciołetnią | kel: Emcyklopedje żydowskie. — M. Brandstatter: Na podobieństwo Boga. — T. Nussenbłatt: Biblja 
praktyką i dobremi refe- Hebrajska XIV. wieku w Krakowie. — Nadja Stein: Amerykanin o żydostwie i Palestynie. — Na żąda- RYDZE To nan y 
, poszukuje po- me wysyła się bezpłatnie obszerne prospekty. — Cena numeru pojedynczego 3 zl., prenumerata kwar- beczkach, 2 0 eo kg. 
bady, może też na pro- za Zł. 13, marynowane 
naw. pomi a E — Adres ERO Łódź, ul. Piotrkowska 90, skrzynka pocztowa 469, telefon 152-85. he ladne po ZI. 12*zaki 
Adm. Dzien kg. Bryndza prawdatwa 


owcza w beczułkach 5 
kg. za Zł. 13 — wysyłdw 
franco za pobraniem o" 
cztowem — Pinkas Stu- 
mer, Kosów, koło Koło" 
myji. 18972 


4047x | UNIEWAŻNIAM zgubio- D i k l f KAMERA, skład apara 
- no weksle: 1) Wystaw. wuih OWY UPS Sa a ek tów i przyborów fotogra 
ROZNE FET" pnzez Dawida Abrahame H k k ficznych — wykonuje 
IE" ma na zł. 95, płatn. dnie l ânape wszelkie roboty amator- 
31 grudnia 1930. 2) Wy- odbędzie się dnia 17 i 18 b. z. 4-tej pọ- | Kie — tego samego dnia 
, PRZYJMUJĘ do szycia | staw. przez Firmę Wurm południu = LEK sdi; p R x) > Kraków. w. Szewska 27 
s „szlaśroczki i sukienki | na zl. 85, plain. dnia 25 08 3 Ar : telefon 12298. 1006x ; 
oarn WODE | Kwietnia 631 St PA Wpisy i informacje w kancelarji szkoły przy ul. 
F z" : Długa 33, Il. | rand klas ESEE Mikołajskiej 9, codziennie, z wyjątkiem soboty, | LOKALE A 
isżętno, dzzwń Środkowe. | zmalazca zechce zwrócić | 0d godz. 11—2. EFR 
1883bp | weksle oraz wszelkie do 
CHOROBY serca Base | SUTAŃY i papiery do 
Adm. „N. Dziennika”, a 
dow astma —  Samato- Dee Aa moża. Aa 
„Salas“ Dra Kup- e dc 
psa mać. 19092 
Ezyka, Krabów, Szujskie |) _ 7 ~ ~ 
go. 3362er  UNIEWAŻNIAM zgubiła 
mą książeczkę Kasy Che- 


KILIMY artystyczne. — 
Dywany orjentalne: Grū 
nerowa, Kraków, Tarło" 
wska 6, boczna Zwierzy* 
LOKAL bwrowy przy ul | nieckiej, 1296x 
Gertrudy, Andrzeja Po- 
tockiego, Starowiśmej. 
lub okolicy poszukiwany 
od 1 stycznia 1931. Zgło 
szenia od Admin. „Now. 
Dziennika" pcd „Biuro 
Styczeń“, 1906g | 


DO PIELĘGNCWANIA 


chorych i położn=c w miejscu, iak : w okol: 
cach polecają się dobrze wyszkolone 


SIOSTRY PIELĘGNIARKI 


AT Kraków-—Podzórze, ul. Józefińska 29, I. p. — kk Wolnica 9. 4015x 
MDYWAN”. Tkaknia dy” | myc w Krakowie: Joel | | Telefon Nr. 12044 — Rok założenia 1910. ZDRO1OWISKA 
(wanów, kllmów. Kra- | pirysnt ni. Józefa 26 


ków Podgórze, nl. Kin- So 1907g LOKAL frontcwy przy | WENT FZ 
giv. Tel. Nr. 116-09, tram | ul. Krowoderskiej do od- | KRYNICA. Willa „Kra- 
i i stąpienia. Wiadomość w | kus“ Borgeni_hrównej — 


UNDERWOOD maszyna 
do pisania. prawie nowa, 
okazyjnie do sprzedania: 


— Ad ine: W r S. y 

talna 8 zl., półroczna 16 zł., roczna 32 zł. res administracji: Warszawa, Ry marska 8, telef. 257-35 za Zł. 16. Grzyby suszo- 
| 
| 


iwaj Ne. 3 — poleca dy- LEKCYJ w zakresie | 
(wany, kiliny bezkonku- | szkół powszechnych niż- | Hetet i Pensjenał „GRANIT“ E Sian ergera, | Adm. „N. Dziennika” pod | obok „Staryck łazienek" 
cyjme tanio. Klimka | szego gimnazjum udziei. | Telefon 278. Po piuntownem odnowieniu poleca pokoje | „A. B. C.“ 1879g | poleca pokoie z utrzy” 
nagwawy dywanów. absolwent gimnazjalny z pełnvm komfortem na zimę. — Ceny przystępne. | ————— niem po 12 7} dziennie. 


3830x | Wiadomość pod „Skr. | | DWA POKOJE słonecz | Dla pp. nar.icizy i urzę: 


mimiki" do Adm PENSJONAT ne. fromtowe, umeblowa: dnìików ceny zniżone. 
OSTRZEŻENIE! Ostrze- KW DEE 8 3310: ZAKOPANE „WOŁODYJÓWKA* ne, do wynajęcia od 15 4058: r 


| 
pA pz 3 EKRAR TRYCÓGAR przy ui. Sienkiewicza, Telefon 599 b. m. Zgłoszenia: Danie- | = : 

a weksli, a - A E lowa, Długa 33. HI. ZAKOPANE. Pensjonat 
mianowicie: na zł. 50.| STWA RĘCZNEGO (pu- Browej MAE aoserowej tro. . cd „Samokówika*  Ganza— 
błatn. 30 stycznia 1931 | owery. czapeczki najmo pensjonat komfortowy. poleca duże. słoneczne m | Kunmstli. ha — ul Chram- 
T, na zł. 50, płatn. 25 ku- | dniejsze) tkaniny, tene- pokoje z werandami, bieżącą zimną : ciepłą wodą POKÓJ słoneczny dla | cówki. Pokoje komforto- 
Bego è na zł. 50, płatn, 25 | ryfki. filety. Zgłoszemia: w każdym pokoju. Łazienki. Weranda ogó:na dwóch pań 'ub panów we, bieżąca cepła—zim- 
marca 1931 r. z podpisem | „EMKA“, Zakład haftu Taras. Centralne ogrzewanie. Telefon 599. Kuchn do wynajęcia. Wiado na woda. Kuchnia rytual- 
Zygmunt Weitzenhoff. endlowania, — ui. Pędzi wykwinóna. Ceny przystępne. 381: mość: Dietla 55. Mie | na, wykwintne. — Ceny * 

1908s I chów 3. E A czarnia, | przystępne. 4053x 


Premije dle Prenumeratorów „Nowego Dziennika | 


Rozpoczynając akcję premij dla naszych Szan. Prenumeratorów we formie cennych i wartościowych dzieł z zakresu wiedzy i literatury 
żydowskiej, jak i ogólnej — dajemy jako pierwszą premię sztandarowe dzieło historjografji ży dowskiej: 


prof. H. GRAETZA 


„HISTORJĘ ŻYDÓW" 


w 8 tomach w przekładzie polskim St. Szenhaka z przedmową Dra I. Schippera 


pod następującemi warunkami: 
A. B. C. Bezpłatnie! 


Komplet broszurowany, 32 zeszytowy. 8 to-| Komplet w wybornej, płóciennej oprawie, | Kto zwerbuje 5-ciu nowych abonentów „No 
mów, zamiast ceny księgarskiej 48 zł. — d'a|56 tomów — zamiast ceny księgarskiej 66 zł. — | wego Dziennika“ © wpłaci równocześnie prenu 
naszych Prenumieratorów tylko 25 zł. (pius ko' | dla naszych Prenumeratorów tylko 4ł zł, (plus | meratę za nich przyzajmniej na 1 miesiąc, — 
szta przesyłki na prowincję I zł. 50 zr.). koszia przesyłki ua prowincię 1 zł. 50 gr.). otrzyma 8-tomową „Historię Żydów“ Graetza: 

wydanie broszurowane (cena księgarska 48 zł.) 
NSE = RA —- zupełnie bezpłatnie. 
Zgłoszenia i wpłaty przyjmuje Administracja „Nowego Dziennika” wydanie w płóciennej, wytwornej oprawie —- 
w Krakcwie, ulica Orzesz kowej L. 7. — Telefon Nr. 102-79. (cena księgarska 66 zł.) — za dopłatą 16 zi. 
ZZ EOROZZĘZEZZE Z e a 


PRENUMERATA: w Krakowie i na prow. muesięczn. Zł. 6'00, kwartal Zł. 18'00 || OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym łamie. — Strona w 


w Krakowie z odnoszen. do domu >: „ 620 s ~ 1860 tekscie i nadesłanem ma 3 łamy po 74 milim. -— Strona za tekstem 6 fa- 
Na prowincji z przesyłką pocztow » 6:60 x : mów po 37 miim. — Najmniejsze ogłoszenie dro bne Kczymy za 10 słów. 
— WA homikjjnpan, eT P oop || CENY w złotych: I strona 1'25. — Tekst 1'—. Nade słane 0'75. — Za tekstem 
e A a l p 5 AS 0'25. — Drobne od słowa 0'20. Dia poszukując ych pracy 0'10. — Gratula* 
„NOWY DZIENNIK“ wych:dzi codzennie także w poniedziałki i dni poświąt. cje 12'50. — Za zastrzeżenie miejsca Gołicza się 25%. 


Wydewca: Za spółkę Wyd „Nowy Dziennik": Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkelhanuner. 
Redaktor odpowiedzialny: Zygiryd Moses — Nowa Drukarnia Dziennikowa Kraków. Orzeszkowej 7, pod zarządem Msksymiijana Feldmane 


